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M ęr W ACŁAW  MORA WSKI

PRAW A PRYW ATNE NA W O D A C H  PUBLICZNYCH

Sprawa posiadania praw prywatnych na wodach publicznych nie 
jest w ustawie wodne]1) dokładnie wyjaśniona. Z jednej strony art. 2 
ust. (2) tej ustawy postanawia, że na wodach publicznych nie niożna 
nabywać ani praw własności, ani innych praw prywatnych, z drugiej 
zaś — czytamy w art. 20, ż t  łożysKa wód publicznych i prawa pry­
w atne na  wodach publicznych m ogą być wpisane do ksiąg hipotecznych 
za zezwoleniem władzy wodnej II instancji.

W obec tych niejasności należy uciec się do interpretacji wymie­
nionych przepisów.

Z treści art. 20 ustawy wodnej m ożna dojść do wniosku, że :
1) istnieje w ogóle m ożność uzyskania praw prywatnych, a wiec 

i prawa własności na wodach publicznych, albo
2) nie m ożna nabyć żadnych praw prywatnych na wodach publicz­

nych po wejściu w życie ustawy wodnej, natom iast uznaje się je, o ile 
zostały uzyskane przed wejściem w życie wymienione] ustawy.

Przeciw uzyskaniu prawa własności i innych praw prywatnych na 
wodach publicznych przemawia art. 2 ust. (2) ustawy wodnej Artykuł 
ten  przewiduje jedynie m ożność uzyskania uprawnień do wód publicz­
nych Charakter tych uprawnień nie został jednak ściśle OKreśiony. ze 
tern m ożna przypuszczać, że w spom niane uprawnienia m ogą być za 
równo publiczno — jak i prywatno - prawne.

Uprawnieniami o charakterze publlczno-prawnym są  pozwolenia 
władz wodnych, w yaane na podstawie art. 45 ustawy wodnej, oraz utrzy 
m an ę  w mocy art. 252 — 253 tej ustawy daw ne prawa wodne. Dla u ja ­
wnienia tvch upraw nień służy księga wodna, nie m ająca jednak ch a ra ­
kteru księgi hipotecznej, wobec czego uprawnienia wodne o charakterze 
publiczno-praw nym  istnieją, pom im o źe nie są wpisane do księgi 
wodnej.

*) U s ta w a  w o d n a  z 19.1X 1922 r. (Dz. U. poz .  574 z 1928 r.).



N r II  M O R A W S K I :  P R A W O  P R Y W A T N E  N A  W O D A C H  P U B L . 691

N atom iast uzysknnie uprawnień o charakterze prywatno-prawnym 
jest  możliwe w stosunku do ł o ż y s k a  wody publicznej przy tworzeniu 
przymulisk (art. 7 i 9), wysp (art. 12) oraz zmianie łożyska rzeKi (art. 13 
ust. 1). Woda publiczna jednak  nie m oże stać się własnością prywatną, 
gdyż z brzmienia art. 1 ustawv wodnej wynika, że wody publiczne s ta ­
nowią własność publiczną I tym sam ym  nie m ogą stanowić własności 
prywatnej, ustawa wodna zaś nie przewiduje zamiany wód publicznycn 
na prywatne Podobnie uatawa o rybołówstwie z 1932 r.1) kategorycznie 
stwierdza, że woda publiczna stanowi własność publiczną (art. 7). J e ­
dnak art. 2 ust. (1) ustawy wodnej zaznacza, ze wszystkie wody są 
publiczne o tyle ty k o ,  o ile z mocy tej ustawy (art. 4), albo w s k u t e k  
s z c z e g ó l n y c h  t y t u ł ó w  nie stanowią własności prywatnej.

Ponieważ przez uprawnienie, posiadane na podstawie szczególnego 
tytułu należy rozumieć uprawnienie, uzyskane na podstawie zezwolenia 
nie ustawowego, lecz specjalnego (wyroku sądowego, orzeczenia władzy 
administracyjnej, wpisu do ksiąg hipotecznych, tabel likwidacyjnych 
i nadawczych itp.); zatem istnienie praw prywatnych, a więc i prawa 
własnesci, na wodzie publicznej (gdyż wszystkie wody, poza wymienio­
nymi w art. 4 ustawy wodnej, uznaje się za publiczne) na podstawie 
szczególnego tytułu, jakim jest  wpis hipoteczny, uskuteczniony przed 
wejściem w życie ustawy wodnej — zdaje się nie ulegać wątpliwości. 
Jedyn ie  stwierdzenie, że woda publiczna stanowi w rzeczywistości wła­
sność prywatną, należy do sądu powszechnego (art 2 k. p. c.2).

Z powyższego wynika, że właściciel hipoteczny wody publicznej 
w chwili wejścia w życie ustawy wodnej nie utracił zgodnie z art. 2 
ust. (1) ustawy prawa własności do tej wody, wymieniona ustawa bo­
wiem nie zawiera postanowień o wykreślaniu wpisów hipotecznych, 
z urzędu, lecz przeciwnie uznaje w art. 253 ust. (1) zasadę niemożności 
dokonania z urzędu wykreśleń jakichkolwiek w d Is ó w  z  ksiąg hipo 
tecznych. Ponieważ za właściciela dobra  n ieruchomego, m ającego u re­
gulowaną hipotekę, uznaje się właściciela hipotecznego, za tem  właściciel 
hipoteczny wody publicznej i związanego z nią łożyska może w dal­
szym ciągu korzystać z uprawnień przysługujących właścicielowi (np. 
z art. 544 i 552 Kod. Nap.). Ponadto  ciąży na nim, jako na właścicielu, 
obowiązek utrzymania tej wody w myśl art. 77 ust. (1) pkt. 4 ustawy 
wodnej.

P rzy jęce  jednak  takiego stanowiska byłoby sprzeczne z art. 77

i) U s ta w a  z dn. 7.III 1P32 r. o  ry b o łó w s tw ie  (Dz. U. poz .  357).
s) Vide w yrok N. T. F\. z dn. 27 XI 1936 r. 1. rej. 2719/34.
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ust. ( i )  pkt. 1) i 2) wymienionej ustawy, gdzie zaznaczono, że utrzy­
manie wód publicznych żeglownych i granicznych należy do Państwa, 
wód zaś spiawnych i po tokow  górskich — ao  Państwa, sam orządu wo­
jewódzkiego i spółek wodnych. Z brzmienia zatem  art. 77 ustawy 
wodnej wynika, że wody żeglowne, spławne, potoki górskie oraz wody 
graniczne (publiczne) nie m ogą stanowić własności prywatnej.

Przyjęcie takiego stanowiska, jakkolwiek słuszne z punkiu  widze­
nia interesu publicznego, nie m oże jednak  przesądzać spiawy ew. 
utraty praw prywatnych. Przyjmując, że dochodzenie na podstawie 
art. 2 ust. (1) ustawy wodnej prawa własności do wody publicznej jest 
dopuszczalne jedynie w stosunku do wody publicznej nieżeglowne], 
niespławne] i niegranicznej, nie m ożna jednak  s tanąć na stanowisku, 
że ustawa wodna wywłaszczyła, bez możności zgłaszania jakichkolwiek 
pretensyj, poprzednich właścicieli wód publicznych żeglownych, spław- 
nych, granicznych i potoków górskich. W myśl bowiem art. 99 Kon­
stytucji marcowej (u trzymanego w mocy art. 81 Konstytucji z 1935 r.) 
wywłaszczenie jest dopuszczalne jedynie po wypłaceniu odszkodowania 
(podobnie przewiduje art. 3 ustawy wodnej).

Z powyższego wynika, że b. właściciel jakiejkolwiek wody publicz­
nej m oże na podstawie istniejącego wpisu do ksiąg hipotecznych 
dom agać  się uznania jego praw w postaci przyznania mu prawa wła­
sności do wody publicznej lub wypłacenia odpow iedniego odszkodowania 
z tytułu wywłaszczenia z posiadanej własności Iu d  innych praw pry­
watnych. Wypłacenie zaś odszkodowania stanowiłoby podstaw ę do 
wykreślenia odpowiednich wpisów hipotecznych.

Podobne stanowisko należałoby zająć w stosunku do roszczeń 
z innych, poza wpisem  do wykazu hipotecznego, szczególnych tytułów 
prawnych, co mogłoby unorm ować ostatecznie sprawę praw prywatnych 
na wodach publicznych.

I
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S. PRZESTRZELSKI

W SPRAW IE „ŚW IA D EC TW  M O R A L N O ŚC I"

Instytucja „świadectw moralności* dotychczas nie jes t  uregulowana 
przepisami polskimi i opiera się bądź na przepisacn b. państw zrbor- 
czych (województwa zachodnie i południowe), bądź też tylko na w e­
wnętrznych zarządzeniach władz (województwa centralne i wschodnie), 
gdyż przepisy rosyjskie omawianej sprawy nie regulowały i publicznie 
ogłoszonych rozporządzeń w tej materii nie było.

Nie od rzeczy będzie zapoznać się w skrócie z przepisami żabot - 
czymi, by wyjaśnić charak ter prawny tych świadectw i praktykę ich 
wystawiania, z zestawienia zaś odnośnych przepisów, wysnuć wnioski, 
które by mogły być przyjęte, jako podstawa do prac związanych z pro 
jektowanym  uregulowaniem tego zagadnienia w drodze ustawowej.

Według przepisów pruskich i praktyki administracyjnej wśród urzę­
dowych świadectw wystawianych osobom  interesowanym spotykam y 
„policyjne świadectwa prowadzenia się*. W świadectwach tych władza 
policyjna podawała pew ne fakty, które miały znaczenie dla wyrobienia 
opinii o kwalifikacjach danej osoby. W myśl rozporządzenia z dn. 23.1V 
1902 r. w świadectwie zaznaczono wszystkie wymierzone kary docho­
dzące do wiadomości władz policyjnych, lecz w ogólności tylko sądowe 
(wg. rozp. z 26 VI! 1902 r ), dla zobowiązanych zaś do służby w ojsko­
wej również niektóre kary policyjne.

Według przepisów austriackich wystawianie świadectw moralności 
należało do gminy. Świadectwo podpisane przez naczelnika gminy po ­
twierdzane było przez proboszcza właściwego (rozp. Min. Spr. Wew. 
z 4.II 1872 r.). Przy tym nie istniał żaden przepis ustawowy, który by 
ustalał treść lub formę tych świadectw.

W e Lwowie i KraKowie św iadtetwa moralności wystawiały Dyreic- 
cje Policji na zasadzie rozp. Min. Spr. Wew. z dn. 24.IV 1874 r. według 
ustalonego wzoru (w formie negatywnej „nie był policyjnie ani sądów 
nie karany*...).
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W Zb. Pr. D. ces. rosyjskiego w niektórych przepisach spotyka 
się wyrażenia „b łagonad io inost’ w nrawstwiennom otnoszenji lub w po- 
liticzeskom otnoszenji" Ipojęcia moralności i prawomyślności politycznej).

.Niekaralność sądowa" zaznaczana była w osobnych zaświadcze­
niach, wydawanych w razie szczególnej potrzeby.

Świadectwa wystawiały urzędy policyjne w przypadkach przewi­
dzianych w Zb. Pr ces ros., jak  również na  każde żądanie władz.

Treść i forma tych świadectw nie były ustalone,
Przechodząc do ustawodawstwa polskiego należy zaznaczyć, że 

ustawy szczególne, względnie w ydane na Ich podstawie rozporządzenia, 
bezpośrednio  nakładają na obywateli obowiązek legitymowania się 
w pewnych przypadkach zaświadczeniem’ władz właściwych, stwierdza­
jącymi n ienaganne zachowywanie się .p o d  względem moralności oraz 
w stosunku do  Państwa", .nieskazitelną przeszłość", .nieskazitelność 
ODywatelską* itp., lub też obowiązek ten wypływa pośrednio z treści 
tych przepisów. Wymienimy tu ustawę z dn. 11.111 1932 r. o prywat­
nych szkołach oraz zakładach naukowych i wychowawczych, ustawę 
z dn. 9.VII 1926 r o s tosunkach  służbowych nauczycieli, rozp. Pr. Rzpli- 
te) z dn. 2 4 II 1928 r. o stosunkach służb, p 'o feso-ów  państwowych 
szkół akadem ickich i pomocniczych sił naukowych tych szkół, ustawę 
z dn. 15.111 1933 r. o szkołach akademickich, rozp. M. W. R. i O. P. 
z dn. 3 IV 1924 r. o nostryfikacji dyplomów zagranicznych, z dn. 24.X 1930 r. 
w sprawie regulaminu wyborczego dla rabinów i podrabinów w gm inach 
wyznaniowych żydowskich, ustawę z dn. 21.IV 1936 o s tosunku Państwa 
do M uzułmańskiego Związku Religijnego R. P , a ponad to  dochodzą 
przepisy specjalnie szkolne, ogłoszone w Dz. Grz. M. W. R. i O. P., 
przepisy wojskowe itd.

Z zestawienia przepisów zaborczych, jak również ze szczególnych 
ustaw rozporządzeń polskich wynika, źe władze powołane do  wysta­
wiania omawianych zaświadczeń opierają się na faktach karalności lub 
niekaralności dane] osoby, gdy zaś fakty te  nie są wystarczające w k on­
kretne] sprawie, ważnym zaś jest ponad to  stwierdzenie szczególnych 
osobistych zalet charakteru, — uzupełniają odnośny  materiał w drodze 
wewnętrzne! korespondencji.

Gstalenie faktu karalności lub też niekaralności nie przedstawia 
żadnych trudności, sprawę tę  bowiem reguluje rozporządzenie Ministra 
Sprawiedliwości z dn, 16.XII 1936 r. o rejestrze skazanych (Dz. G. R P 
nr 94 poz. 663). W myśl § 10 cytowanego rozporządzenia wiadomości 
z rejestru skazanych udziela się między innymi, .o rg an o m  adm ini­
stracji państwowej". Poza tym na zasadzie § 17 tegoż rozporządzenia
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osobie prywatnej m oże być wydane zaświadczenie o jej noiowaniu 
bądź nienotowam u w rejestrze skazanych tylko w przypadkach uza­
sadnionych pkzeplsami ;prawnymi oraz w przypadkacn wyjątkowych, 
zasługujących na szczególne uwzględnienie. W ten sposób  odnośna  
władza rozporządza co do om awianego faktu m ateria łem  wolnym od 
niedokładności i pomyłek.

N atom iast stw ierdzenie .n ien a g a n n eg o  zachow yw ania sią pod  
w zglądem  m oralności", .n iesk a z ite ln o śc i obywatelskiej" itp., pom ijając 
już oK oliczność, (że p ojecie  .m oralności" , jako rozciągliwe nie m c e  
być właściwie ujete w form ie zaśw iadczenia urzędow ego, a m usi być 
sprow adzone do pojęcia n ien agan n ego  prowadzenia sie, napotyka na 
znaczne przeszkody, zwłaszcza w m iastach w iększych.

7dobyte  w Itym kierunku, w krótkiej drodze, dane  nie zawsze 
m ogą dać podstawą do pnwziącia odnośnej decyzji, albowiem, jak do­
świadczenie wykazało, częstokroć nie odpowiadają rzeczywistości.

W związku z powyższym j td n i  uważają, że instytucja .świadectw 
moralności" nie m a wogóle racji bytu i wypowiadają sią za jej całko­
witym zniesieniem w drodze ustawowej oraz zastąpieniem  zaświadcze­
niami z rejestru skazanych; drudzy zaś proponują wydanie ustawy 
znoszącej świadectwa moralności, przy jednoczesnym  utrzymaniu w mocy 
niektórych ro rm  specjalnych. Stanowisko swe motywują tym, że w pew ­
nych przypadkach nie wystarcza stwierdzenie, iż dana oso b a  nie p o ­
pełniła przestępstwa, notowanego w rejestrze skazanych, lecz n iezbądne 
są  poza tym bardziej szczegółowe dane, oświetlające sylwetką moralną 
pe ten ta ,  w zg^dnie  stosunek  iego do Państwa, jak np., gdy chodzi 
o wymogi ait. 2 i 6 ustawy z dn. 11.111 1932 r. (Dz. G. R. P. Nr 33 
poz. 343).

Nie przesądzając na razie kwestii, który z tych poglądów na po ­
ruszoną sprawą weźmie górą, podkreślam , że to ostatnie zapatrywanie 
m a  swoje ważkie uzasadnienie i należy je  wziąć pod uwagą przy o p ra ­
cowaniu projektu odnośnej ustawy.

Z powyższych przesłanek wyłaniają sie, jok widzimy, dwa kierunki 
dla rozstrzygnięcia tego zagadnienia w drodze ustawodawczej: a) znie­
sienie całkowite .św iadectw  moralności" i zastąpienie ich zaświadcze­
niami z rejestrów skazanych i b) utrzymanie w mocy niektórych norm 
specjalnych, traktujących o świadectwach moralności, jako wyjątków 
od norm y ogólnej (a).

Przy rozstrzygnięciu pod a) miałyby zastosow anie przepisy cyto­
w anego rozp. Ministra Sprawiedliwości z dn. 16.XII 1936 r. o rejestrze 
skazanych i w celu ułatwienia ludności uzyskiwania tych zaświadczeń,
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władze o d n o śn e  (w zarządach gminnych, urzędacn starościńskich) wy­
dawałyby pe ten tom  formularze zapytań o karalność, pouczając ich 
o wysoKOsd należnych opłat stemplowycn (od podania i zaświadczenia 
po 5 zł -j- 10% — dodatek).

Nie Dyłoby to uciążliwe dla tycn władz, gdyż posiadają one te  
formularze dla własnych potrzeb.

Przy rozstrzygnięciu pod b), t. j. w przypadku utrzymania w m o ­
cy niektórych norm  specjalnych, nakładających na obywateli obowią­
zek legitymowania się zaświadczeniami władz właściwych, stwierdzają­
cymi n ienaganne  zachowywanie .p o d  względem moralności oraz w *to- 
suoku dn Państwa*, jak cytowana już ustawa z dn. 11.111 32 r. (Dz. (J 
R. P. Nr 33 poz. 343) — powołana do tego wiadza wydawałaby i nadal 
takie zaświadczenia, opierając się na zebranych danych. W razie od ­
mowy wydania takiego zaświadczenia, władza miałaby obowiązek p o ­
wzięcia odpowiedniej decyzji, nie wymagającej w mysi art. 75 ust. 3 
rozp. o postępow aniu  administracyjnym faktycznego uzasadnienia.

(Wyrok N. T. R. z 13 XII 1915 r. L. rej. 9882/33).
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Mgr H. J f lH N K E -K U R O W S K fl

U PRAW N IEN IA O B EC N Y C H  BU RM ISTRZÓW , W Ó JT Ó W , 
PR ZEŁO ŻO N Y C H  GMIN NA TERENIE B. DZ. PR. A AGENDY 
M IE JSC O W Y C H  W ŁADZ BEZPIECZEŃ STW A I PO RZĄ DK U 

PU B L IC Z N E G O

J a k  wypływa z art. 101 rozp. Prezydenta R. P. o organizacji i za­
kresie działania władz admłn. ogóinej oraz ze szczegółowego art, 113 
powołanego rozporządzenia, dnia 8.111 1928 utrzymano nadal na terenie 
b dz. pr. instytucje miejscowych władz bezpieczeństwa i porządku p u ­
blicznego (Ortspolizeibehoerden) oraz ich zakres kompetencyj, prawo 
wydawania rozporządzeń i zarządzeń porządkowych. Czy z chwilą w ej­
ścia w życie ustawy z 23.111 1933 r. o częściowej zmianie ustroju sa 
m arządow ego (Dz U. Nr 35 poz. 294) ta specjalna konstrukcja „daw­
niejszych władz policyjnych" i ich zakres działania nadal obowiązuje, 
czy nie?

O ile by szło o ustalenie, kto w dniu 8.111 1928 r. był „miejscową 
władzą bezpieczeństwa i porządku publicznego", to należałoby p o d ­
kreślić, że był nim burmistrz m iasta  niewydzielonego oraz — wobec 
zniesienia instytucji komisarzy obwodowych — wó j t ,  mający wówczas 
częściowo charakter państwowego, częściowo sam orządow ego urzędnika 
wobec zatwierdzenia na liście propozycyjnej ówczesnego sejmiku po ­
wiatowego.

O b e c n i e  w spom niana ustawa z 23.111 1933 r. wprowadza n o m en ­
klaturę „zarząd miejski — gminy", oznaczając kiedy tenże działa jed ­
noosobowo, a kiedy kolegialnie Jednocześn ie  art. 48 ustala, że prze­
łożeni gminy załatwiają jednoosobow o i pod osobistą odpowiedzialnością 
wszelkie czynności organów ustrojowych gminy, działających jako „or 
gana wykonawcze władz rządowych" bądź jako władze administracji 
ogólnej.

Nie ulega wątpliwości, że w tym zakresie występuje jednoosobow o 
burmistrz, wójt.
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Czy wójt, burmistrz, w zakres e agend, funkcyj miejscowej właazy 
bezpieczeństwa publicznego występował w .zakresie  ustawodawstwa 
pruskiego jako o r g a n  wykonawczy władzy rządowej"? Oczywiście, że 
nie, bo jednoczył w sobie pojęcie w ł a d z y  policyjnej, a nie organu, 
jakim w zakresie bezpieczeństwa i porządku publicznego jest np. p o ­
licja państwowa. Także wójt, burmistrz, czynniki sam orządow e w swej 
strukturze nie wyczerpują e lem entów  pojęcia p o w i a t o w e j  władzy 
administracji ogólnej, gdyż tu ustawodawca mógł tylko mieć na myśli 
prezydentów miast, to jest tych miast, k tóre wydzielono z pew 'a tów  
w wypadku, gdy takim piezydentom  częściowo czy całkowicie n adano  
ustawowo uprawnienia p o w i a t o w y c h  władi administracji ogó’nej 
(zob. np. rozp. Rady Ministrów w sprawie powiatów miejskich z 27.IV
1932, Dz. U. Rz. P. Nr 41 poz 408).

Jeżeli więc wobec wyłączności nazwy zarząd gminny, miejski, z a 
r z ą d  g m i n y ,  (art. 1) występuje na zewnątrz, to oczywiście przy uwzględ­
nieniu klauzuli derogacyjnej art. 130 p. 2 m ożna by uznać — jak n ie­
którzy twierdza -  nazwę . m i e j s c o w e  władze bezpieczeństwa i po ­
rządku publicznego" jako  s p r z e c z n ą  z ustalonymi pojęciami poi 
skiego ustawodawstwa. Lecz agendy n i e u c h y l o n y c h  d o t ą d  upraw­
nień w zakresie bezpieczeństwa i porządku publicznego, uregulowanych 
zaborczymi przepisami przeszły na  nowe ustrojowe organa i podlegają— 
jak tego wymaga art. 48 — jednoosobow em u działaniu burmistrzów, 
wójtów?

Sądzę, że należałoby uważać, że — o ile idzie o te  dotychczaso­
we agendy —  to musiałyby one, jeśli m ają  je spełniać o b e c n i  b u r ­
m i s t r z e ,  w ó | t o w i e ,  być wyraźnie ustawowo przekazane, gdyż 
wobec u c h y l e n i a  tylko jako sprzecznej nazwy, a nie objęcia w struk­
turze agend  gminy esencjonainego e lem en tu  zakresu fukcyj bezpie­
czeństwa i porządku pudicznego, zdaniem moim, uprawnienie obecnych 
zarządów gminy do wydawania np. zarządzeń porządkowych z § 10 cz. 
II tyt. 17 ogólnego prawe krajowego musiałoby s tanąć pod znakiem  
zapytania (zob. Retzlaff Polizeihandbuch str. 108 ust. II) ist den  Potizei-
behoerden  nicht G em eindebehoerden  — gegeben  (str. 86 lit. c);
Friedrichs Das Polizeigesetz str. 29 Nr 51.

Ustawodawstwo obecne, o ile idzie o zakres uprawnień o b e c ­
n y c h  wójtów, unormowało tę  kwestię, gdyż w art. 91 p. 2 ustaliło, że 
obowiązki d o t y c h c z a s o w y c h  w ó j t ó w ,  a więc i w zakresie za­
rządzeń dotyczących bezpieczeństwa i porządku publicznego — prze­
chodzą na  wójtów n o w o u t w o r z o n y c h  g m i n  itp. Tym sam ym  
m. i. przeszło też na obecnych wójtów prawo karania nakazam i kar­
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nymi z zakresu ustaw wydanych przed 8.V 1928, przekazane nowelą 
z 19.11 1929 (Dz. U. Nr 16 poz. 135)

O ile zaś iazie o agendy, funkcje na terenie miast n i e  w y  d z i e ­
l o n y c h ,  spełn iane tam  przez b u r m i s t r z ó w ,  jako miejscowe 
władze bezpieczeństwa i porządku publicznego, przed wejściem w życie 
ustawy z 23.111 1933, to  uważam, iż w odniesieniu do zarządu miejskie­
go działającego jednoosobow o przez burmistrza według urtaw odawstwa 
polskiego, nie m ożna szukać rozwiązania w ramach sam ego  art. 48 
ustawy, jak niektórzy twierdzą. Art. 48 bowiem  powołanej ustawy nie 
m oże agend  burmistrza jako w ł a d z y  policyjnej, wobec wyłączności 
nazwy .policja", przemianowane] na władze bezpieczeństwa i spokoju 
publicznego, w zakresie bezpieczeństwa i porządku publicznego, trak to­
wać jako o r g a n u  wykonawczego władzy rządowej. Nadto, gdyby 
ta norm a według m niem ania  niektórych interpretatorów miała regu­
lować zasadniczo kwestie spe łn irn 'a  również przez o b e c n e  z a r z ą ­
d y  g m i n y  funkcyj z zakresu bezpieczeństwa i porządku publicznego, 
to zbęana  byłaby specjalna delegacja z artykułu 91 p. 2 ustawy z 23.111 
1933 w odniesieniu do wójtów. Sądzę, że unorm owania tej dziedziny 
w odniesieniu do burmistrzów w miastach niewydzielonych należy się 
dopatrzeć raczej w postanowieniach art. 110 łącznie z art. 48. Uznać 
m ożna by zatem  i obecnych burmistrzów działających jednoosobow o, 
jako uprawnionych do wydawania nadal zarządzeń porządkowych na 
podstawie § 10 cz. II tvt. 17 ogólnego prawa krajowego, § 6 ustawy 
o zarządzie policji z 11.Ili 1850 (zb. ust. pr. 265), wydawania rozpo­
rządzeń porządKowych podtrzymanych art. 113 rozp. o organizacji i za­
kresie działania władz administracji ogólnej, jak i karania nakazami kar­
nymi według postanowień noweli z 19.11 1929 (Dz. U. poz. 135) przywra­
cającej karno-administracyjne uprawnienia, lecz tylko w postępow aniu  
nakazowym miejscowym władzom bezpieczeństwa i porządku publicznego 

Czy jednak  rzeczywiście, jak uważaja niektórzy kom entatorzy wooec 
w ylączncśd  nazwy .zarząd gminny miejski", nom enklatura  . m i e j s c o ­
w a  w ł a d z a  b e z p i e c z e ń s t w a  i p o r z ą d k u  p u b l i c z n e g o *  
wobec klauzuli z art. 130 p. 2 jest uchylona i odtąd burmistrze, 
wójtowie, wykonując funkcje w zakresie bezpieczeństwa i porządku 
publicznego i działając zgodnie z art. 48 jednoosobowo, są  tylko władni 
skierowywać swe zarządzenia, nakazy karne itp. jako zarzad miejski 
czy gminny pod oznaczeniem zarząd miejski, gminny, czy władni są 
tak, jak wymagała koncepcja pruska w uwzględnieniu specjalnego 
charakteru  agend władzy miejscowej bezpieczeństwa i porządku p ub­
licznego zaznaczyć tę odrębność?
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Sądzę, że tak, a dopatru ję  się podstawy prawnej dla m ego  twier­
dzenia w postanowieniach art. 110 ustawy z 23.111 1933 r.

Przecież ten artykuł głosi wyraźnie, że .jeżeli w m>śl dotychcza­
sowych przepisów zakres działania gminy dzieli się na własny i poru- 
czony, to p o s ta n o w ie n i  zawarte w art. 48 i 68 stosują się do zakresu 
poruczonego oraz do spraw, wchodzących w z a k r e s  p o l i c j i  
m i e j s c o w e j * ,  fl za tem  pojęcie zasadnicze władzy policyjnej (Orts- 
polizeibehoerde) zostało tu wyraźnie utrzym ane w mocy, z tym, że — 
analogicznie zreszią, jak  to  było według koncepcji pruskiego ustaw o­
dawstwa — w tym zakresie przełożony gminy musi działać j e d n o ­
o s o b o w o  i pod o s o b i s t ą  odpowiedzialnością, czem u dawałoby 
wyraz oznaczenie dekretu, np. policja miejscowa w Kościanie, podpis 
burmistrza. Gdyby natom iast uznać za właściwy np. dekre t  z oznacze­
niem  zarządu miejskiego, podpisem  burmistrza, a tylko umieszczenie 
pod nagłówkiem zarządu nrejskiego: .re fe ra t  bezpi sczenstwa i porządku 
publicznego* za jedynie dopuszczalne, to — zdaniem moim — zacho­
dziłoby naruszenie tak  postanowień prawnych artykuru 110, 48, jak 
i 91 p. 2. Uważam bowiem, że wpływ władzy policyjnej, jej esencjo- 
nalnych funkcyj z specjalnym zaznaczeniem tego w nagłówku, wobec 
obywatela nie m oże być i d e n t y c z n y  z oznaczeniem  np. .zarząd  
miejski", z podkreślen iem  tylko, że sprawę tę  z a ł a t w i a  s i ę  w . r e ­
feracie policyjnym*, obecnie zwanym bezpieczeństwa i porządku pu ­
blicznego. W takim bowiem razie zbędny byłby artykuł 110

Ustawodawcy chodziło jednakże o podkreślenie, że gdy załat­
wia się sprawy wchodzące w zakres . p o l i c j i  m i e j s c o w e j * ,  
a więc na terenie  b. dz. pr. .g d y  burmistrz, wójt* występuje w tym 
zakresie — nie działając jaico zarząd gminy jednoosobow o (art. 46, 1, 
47, 1), lecz jako . w ł a d z a  p o l i c y j n a " ,  że wtedy w myśl art. 110, 
art. 48, art. 91 p. 2 ustawy za'atwla ten  dział spraw j e d n o o s o b o ­
w o  i p o d  o s o b i s t ą  o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą ,  co winno być za­
tem  odrębnie zaznaczone przez umieszczenie odpowiedniego nagłówka, 
jak np. miejscowa policja, podpis burmistrza — czy wójta.

Z wywodów powyższych wynika, że na terenie b. dz. pr. struktura 
i agendy miejscowych w'adz bezpieczeństwa i porządku publicznego 
nadal są  u trzym ane w mocy, należy więc odręuność ich agend  na 
zewnątrz odpowiednio zaznaczać
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JE R Z Y  WENGIEROW

O  PRAW IE NIEZUNIFIKOW ANYM  W ZA KRESIE R E SO R T U  
OPIEK I S P O Ł E C Z N E J

(C ią g  d a lszy )

Rozdział VI — Sfużoa zdrow ia1)

Przystępując do opracowania działu służby zdrowia, m uszą szczegól­
nie wyjaśnić, dlaczego opracowanie to ma niestety cechy fragm enta­
ryczności, nie m ogłem  bowiem do .d n a "  zgłąblć wszystkich Kwestii, 
k tóre sią nasuwają, a wątpią nawet, czy jakiś specjalista z tego  działu 
óez nawiązania kontak tu  z władzami lokalnymi mógłDy je w całokształ­
cie sam  przepracować. Wchodzą tu  w szczególności nas tępu jące  przy­
czyny:

a) liczne kwestie z zakresu służby zdrowia są unorm ow ane za ­
rządzeniami lokalnymi, np. zaborczymi przepisami policyjnymi, częściowo 
zapomnianymi, częściowo wygasłymi przez „desuetudo",— .wyszłyml* 
z użycia;

b) pew ne przepisy z zakresu służby zdrowia zostały uchylone 
ubocznie na sku tek  wejścia wżycie oyólno-polskich ustaw o organizacji 
i administracji ogolnej oraz ustaw sam orządowych i dlatego należałoby 
osobno  kontrolować, co zostało w tym  zakresie w mocy, a co wygasło;

c) pew ne przepisy, naw et już polskie, zostały częściowo uchylone 
ustawami późniejszymi, zawierającymi tylko ogólnikowe klauzule d e ­
rogacyjne, wobec czego ustalenie, który przepis niewątpliwie obowią­
zuje, a który nie obowiązuje—wymagałoby zanalizowania w niektórych 
ustawach prawie każdego zdania;

*) O p ra c o w a n ie  t e g o  ro z d z ia łu  o p a r łe m  na in f o r m a c ja c h  z a c z e rp n ię ty c h  
Z w ydaw nic tw a  pp. K azim ierza  Prófcla i dra J ó ze fa  Kniealczewsfciego p. t. „Polsk ie  p raw o
s a n i ta r n e "  2 to m y .  W arsz n w a  r. 1935 i 1936 s t r .  1489-J—387; n a d to  udzie lił  ml u s tn y c h  
In fo rm ac y j  dr Prokl-

O p ra c o w a n ie  to  u k o ń c z o n o  na jes ien i  r. 1937. O d  t e g o  c z a s u  pewne n o rm y  
uległy  z m ian ie  lub u z u p e łn ien iu ;  p o d a ję  je  w m ia rę  m o ż n o ś c i  w o d n o śn ik a ch .
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d) często trudno ustalić, co jest odpowiednikiem  danego  przepisu 
na innym obszarze prawnym, wobec odm iennej konstrukcji podstaw o­
wych zagadnień;

e) jest uważane za sporne — czy obowiązują nadal rozporządzenia 
wydane na  podstawie ustawy, która już została uchylona; przeważa 
w tym zakresie pogląd, iż wygasają tylko te  rozporządzenia, które są 
wyraźnie sprzeczne z nową ustawa, ale są też i poglądy odm ienne;

f) przepisy w zakresie służby zdrowia były czasami w ydawane 
przy zastosowaniu nad wyraz rozszerzającej wykładni podstawy prawnej, 
co czyni czasem  wątpliwym ich skuteczność prawną;

g) zachodziły przypadki wydawania rozporządzeń z intencją s to­
sowania ich w całej Rzplitej, gdy podstaw a ustawowa dotyczyła tylko 
części obszaru Państwa;

h) zacłiodzą przypadki, gdy uznaje się skuteczność prawną ustawy 
na całym obszarze Rzplitej, m imo iż nie zawiera ona w ogolę wzmianki 
o obszarze obowiązywania, a nie jest wyjaśniona kolizja ze sta tu tem  
organicznym woj. śląskiego;

i) wreszcie często — wbrew wyraźnej normie ustawy — stosuje się 
ze wzg'ędow praktycznych przepisy, obowiązujące prawnie na pewnym 
tylko obszarze — na innych obszarach, co zwłaszcza piaktycznle wystę­
puje przy pomieszaniu norm prawnych na górnośląskiej i cieszyńskiej 
części woj, śląskiego, zachodzi jednak niewątpliwie również i w wojewódz­
twach zachodnich.

Wszystko to razem pomniejsza wybitnie precyzyjność poniższego 
opracowania, a zarazem objaśnia, jak olbrzymie trudności powstaną 
w chwili, gdy przystąpi się do jakiejś planowej akcji unifikacyjnej. 
Niewątpliwie też obecny stan  rzeczy sprawia, iż tolerowanie p o d s ta ­
wowych odrębności z roku na rok różnice pogłębia i czyni tym trud­
niejszą przyszłą planową akcję unifikacyjną.

Z kolei przypomn'eć należy, że w myśl art. 4 pkt. 3 ustawy k o n ­
stytucyjnej zawierającej statut organiczny woj. śląskiego .d la  ustaw o­
dawstwa Sejm u Śląskiego są zastrzeżone . . ustawodawstwo sanitarne 
w zakresie higieny puolicznej i sam orządowych urządzeń sanitarnych 
z wyjątkiem przepisów o zwalczaniu chorób zakaźnych i zaraz zw‘erzę- 
cych*. Nie jest jednak  jasnym, co należy rozumieć przez pojęcie 
higieny publicznej, zwłaszcza że liczne przepisy wydawane są na 
podstawie ustaw o chorobach zakaźnych, a te właśnie przepisy są 
z higieną publiczną najściślej związane.

Zakres służby zdrowia ODejmuJe bardzo znaczny kompleks spraw, 
które dają się rozbić na następujące grupy: 1) organizacja służby zdro­
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wia, 2) sprawy zawodów z lecznictwem związanych, 3) sprawy zakładów 
leczniczych i kosztów, 4) sprawy uzdrowisk, ó) sprawy ostrych chorób 
zakaznycn, 6) sprawy higieny społeczne], 7) sprawy higieny otoczenia, 
8) nadzór nad artykułami żywności i przedmiotami użytku, 9) sprawy 
apteczne. 10) sprawy leków i trucizn.

Do spraw, które organizacyjnie łączą się z apara tem  służby 
zdrowia— choć nie są służbą zdrowia w sctslym tego słowa znaczeniu— 
należą nadto* 1) sprawy pom ocy lekarskie] dla funkcjonariuszów p a ń ­
stwowych, 2) sprawy komisji leKarskich dla cd ó w  emerytalnych, 
3) sprawy ratownictwa.

1. a) Organizacja służby zdrowia nie jest dotychczas całkowicie 
zunifikowana, alDowiem zasadnicza ustawa sanitarna z 19.VII 1919 (Dz. 
pr. p. p. poz. 371), znowelizowana w 25 ii 1926 (Dz. G. poz. 167) o b o ­
wiązuje w woi. centralnych i południowych, przy czym w r. 1921 n a ­
stąpiło rozciągnięcie tej ustawy r a  województwa wschodnie, w r. 1922 
zaś na Ziemię Wileńską.

Na obszarze woj. południowych nad to  nadal obowiązuje ustawa 
z 30 iV 1870 (Dz. p. p. nr 68) o organizacji publicznej służby zdrowia, 
zmieniona ustawami z 24.XI 1876 (Dz. p. p. nr 137) i z 5.1 1896 (Dz. 
p. p. nr 17), ustawa krajowa z 2.11 1891 (Dz. ust. kraj. nr 17) o urzą­
dzeniu służby zdrowia w gm inach i obszarach dworskich, zmieniona 
ustawą z 5.X 1906 r. (Dz. u. kr. nr 148) oraz rozporządzenia wyk. 
Namiestnictwa ogłoszone w Dz. kr. nr 158 z r. 1907. Na obszarze 
woj, zachodnich, nie wyłączając górnośląskiej części woj. śląskiego, 
obowiązuje jeszcze częściowo ustawa z 16.IX 1899 o stanowisku lekarza 
powiatowego i tworzeniu komisji zdrowia (Zb. ust. pr. str. 172) oraz 
instrukcja dla lekarzy powiatowych z 1.IX 1909, aczkolwiek pozostała 
w tym  zakresie w mocy raczej tylko sam ą koncepcją lekarza powiato­
wego, który jes t  jednocześnie  lekarzem samorządu.

b) SDOśrOd przepisów organizacyjnych na odcinku zdrowia wy­
mienić należy, ustaw ę z 28.XI 1923 w przedmiocie zniesienia Minister­
stwa Zdrowia Publicznego (Dz. G. poz. 1060), rozp. Prezydenta Rzplltej 
z 18.1 1924 w przedmiocie rozdziału kom petencji Min. Zdrowia Publicz­
nego  (Dz. G. poz. 86), rozp. Prezydenta Rzplitej z 21.V I1932 o przeka­
zaniu zakresu działania Min. Spr. Wewnętrznych w sprawach zdrowia 
publicznego Ministrowi Pracy i Op. Spoi. (Dz. G. poz. 493), rozp. Rady 
Min. z 7.1 1926 o państwowej naczelnej radzie zdrowia (Monitor Polski 
nr 18, poz. 52), zm ienione rozp. Rady Min. z 29,VIII 1928 (Monitor 
Polski nr 207, poz. 473) (poprzednio istniały też rady wojewódzkie 
i powiatowe), rozp. Prezydenta Rzplitej z 10 VI 1927 o Państw. Zak'a-
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dzit  Higieny (tekst jednolity Dz. U. R. P. z 1936 poz. 336), rozp. Rady 
Ministrów z 16.1 1925 r. o służbie przygotowawczej i o egzaminie sani 
tarnym  dla kandydatów  na stanowiska administracyjnych urzędników 
lekarskich i farmaceutycznych pierwszej kategcrii w państwowej służbie 
zdrowia (Dz. U. poz. 139).

Z wyjątkiem więc podstawowych założeń organizacji służby zdro­
wia, wyliczonych pod lit. a), cytowane pod b) przepisy m ożna uważać 
za zunifikowane, zwłaszcza że służba zdrowia jest częścią zakresu dzia­
łania władz administracji ogólnej i sam orządu terytorialnego, które 
mają przepisy też w znacznej mierze zunifikowane, co również przy­
czynia sią do u jednostajnienia organizacji słuzoy zdrowia. W spom nieć 
trzeba w końcu, że prace nad  nową ustawą o publicznej służbie zdrowia 
są na ukończeniu, a projekt ustawy znajduje sie w Sejmie.

2. Sprawy zawodów z lecznictwem związanych  — obelm ują 
w pierwszym rządzie sprawy l e k a r z y ,  unorm ow ane rozp. Prezydenta 
Rzplitej z 25.lX 1932 o wykonywaniu praKtyki lekarskiej (Dz. U. poz. 7 12), 
które ODOwiązuje całkowicie w tym sam ym  brzmieniu na obszarze całej 
Rzeczypospclitej, wobec czego może być uważane za odcinek całkowi­
cie zunifikowany. Łączy sią z tą ustawą rozp. z 30.1 1934 r. o wyko 
nywaniu praKtyki lekarskiej (Dz. U. poz. 96), ustawa z 15.111 1934
0 izbach lekarskich (Dz. U. poz. 275), obowiązująca również na obszarze 
całej Rzeczypospolitej, szczegółowe przepisy rozporządzeń o utworzeniu 
izb lekarskich, o regulaminie Naczelnej Izby Lekarskiej oraz o po s tę ­
powaniu dyscyplinarnym izb lekarskich ((Dz. G. z r. ly36, poz. 239)
1 rozporządzenie z 21 .IX 1934 o ordynacji wyporczej do rad okręgowych 
izb lekarskich (Dz. G. poz. 819). Odcinek spraw lekarskich jes t  wiec 
całkowicie zunifikowany.

Przep’sy o zawodzie l e k a r z y  d e n t y s t ó w  i t e c h n i k ó w  
d e n t y s t y c z n y c h  zawarte są w rozp. Prezydenta Rzplitej z 10.VI 1927
0  wykonywaniu praktyki dentystycznej (tekst jednolity— Dz. G. p j z . 32 
z 1934), przy czym obecnie rozporządzenie to obowiązuje na całym 
obszarze Rzeczypospolitej, gdy poprzednio nie obowiązywało na obsza 
rze woj. śląskiego; zaznaczyć należy, że rozporządzenie to w treści 
zawiera specja lne postanowienia, dotyczące woj. południowych (art. 14)
1 woj. zachodnich (art. 15), związane ze szczególnymi rodzajami studiów 
techników dentystycznych na tych obszarach. Istnienia tych przepisów 
nie należy jednak  traktować jako postanow ień niezunifikowanych, są 
to bowiem tylko normy likwidacyjne. Do rozporządzenia tego wydane 
były rozporządzenia wykonawcze o ogłaszaniu sie lekarzy dentystów 
(Dz. G. z 1929 poz. 69) i o ogłaszaniu sią uprawnionych techników
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dentystycznych i techników dentystycznych (Dz. CJ. z 19.30, poz 1/2;. 
Ustawa z 11.1 1938 o izbach lekarsko dentystycznych (Dz. U. poz. 33) 
unorm ow ała sam orząd zawodowy dentystów na obszarze całego P ań­
stwa (art. 37),

Przepisy o  f e l c z e r a c h  zawarte są w ustawie z 1.VII1921 o upraw­
nieniach do wykonywania czynności felczerskich (Dz. U. poz. 396). 
Ustawa ta została rozciągnięta na ziemię wileńską rozp. Rady Min. 
z 1 .VII 1922 (Dz. U. poz. 569). Ustawa ta obowiązuje tylko na obsza­
rze b. dzielnicy rosyjskiej. Dc ustawy w ydano roip . z 20.111 1922 (Dz. 
U. poz. 233) lównież rozciągnięte na ziemię wileńską. Odcinka tego 
nie rnożna więc uważać za zunifikowany, gdyż w województwach za­
chodnich i południowych obowiązują prawa zaborcze.

Przepisy o p o ł o ż n y c h ,  zawarte są w rozp Prezydenta Rzplitej 
z 16.111 1928 (tekst jednolity Dz. U. z 1931 poz. 41); ostatni tekst Jed­
nolity ogłoszony został przy obwieszczeniu Min. Op. Społecznej 
z 21.XII 1933. Moc wiążąca tej ustawy została osobno rozciągnięta 
na obszar woj. śląskiego, wskutek czego ustawa obecnie obowiązuje 
na obszarze całej Rzeczypospolitej, jak zresztą wyraźnie o tym  stanowi 
jej końcowy art. 21. Odcinek ten jest więc również zunifikowany. Do 
ustawy wydano rozporządzenia z 25.IX 1928 (Dz. U. z 192.9 poz. 20) 
oraz z 2.V 1929 — to ostatnie zawleraiące instrukcję dla położnych, 
ogłoszone w Monitorze Polskim nr 185 z r. 1929

Przepisy o p i e l ę g n i a r s t w i e  są obecnie zawarte w osobne) 
ustawie z 21.11 1935 o pielęgniarstwie (Dz U. poz. 199). Aczkolwiek 
przepis końcowy nie wymienia obszaru, na Jakim ustawa ta  obowiązuje, 
to wszakże jest niewątpliwym, że m a ona m oc obowiązującą w całej 
Rzeczypospolitej, jest też stosow ana w woj. śląskim, co zresztą nie 
wydaje się jzupełnie zgodne ze s ta tu tem  organicznym woj. śląskie­
go. Do ustawy wydano rozporządzenia z 17.11! 1936 (Dz. U. poz. 229) 
i z 17.Vlil 1937 Dz. U. poz. 491).

3. Zaklaay lecznicze i koszty leczenia  —  postanowienia o zakła­
dach leczniczych, zawarte są w rozp. Prezydenta Rzplitej z 22.111 1928 
o zakładach leczniczych (Dz. U. poz. 382). Rozporządzenie to w myśl 
art. 88 ma w zasadzie obowiązywać na całym obszarze Rzeczypospo­
litej z wyjątkiem woj. śląskiego Na obszarze tego  województwa o b o ­
wiązują nadal przepisy zaborcze, a w szczególności na Górnym Śląsku 
nie obowiązują żadne przepisy specjalnie dotyczące takich zakładów, 
wobec czego do zakładów prywatnych stosuje się prawo przemysłowe, 
zaś do sam orządow ych— przepisy o zakładach samorządowych, na cie­
szyńskiej części woj. śląskiego obowiązują w zakresie zakładów leczni­
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czych daw ne przep'sy austriacKie, om ów ione pon iże j1). W myśl art. 85 
ust. 2 tej ustawy term in wejścia w życie dla obszarów woj. południo­
wych miało ustalić rozp. Ministra Spraw Wewnętrznych. Ponieważ roz­
porządzenie takie dotąd się nie ukazało, przeto  w Istocie w woj. 
południowych nadal obowiązują przepisy austriackie i pod  tym względem 
stan prawny na tym  obszarze jest analogiczny jak na  obszarze cie­
szyńskiej części woj. śląskiego; w szczególności obowiązuje tam  nadal 
ustawa urządzająca praw ne stosunki szpitali powszechnych i publicznych, 
tudzież zakładów dla położnic i obłąkanych z 28,VII 1697 (Dz. u kr, 
nr 47) ze zmianami, wynikającymi z ustawy z 11.VII 1907 (Dz. u. kr. 
nr 83). Poza tym do pewnycn kategorii zakładów leczniczych mają 
zastosowanie wskazówki, zawarte w okólniku Namiestnictwa z 18.111 1892 r. 
L. 19794 stosownie do rozp. austr.Min. Spraw Wewnętrznych z 5JII 1892 r. 
L. 14^98/91.

Do rozporządzenia Prezydenta Rzplitej z 22.111 1928 o zakładach 
leczniczych wydano rozp. Min. Spraw Wewnętrznych z 14.11 ly31 (Dz. U. 
poz. 195) Ponadto  wymienić tu należy rozp. Min. Op. Społeczne] 
z 28 X11 1933 o wzajemnych stosunkach  i współpiacy szpitali publicz 
nych i ubezpieczelni społecznych oraz Zakładu Ubezpieczenia na  wy­
padek  choroby (Dz. U. poz. 816), jak również rozp. Min. Op. Społecz­
nej z 5.1 1934 o rozrachunkach oraz o rozstrzyganiu sporów między 
szpitalami publicznymi a ubezpieczalniami społecznymi (Dz. U. poz. 83).

Ścisły związek z powołanymi przepisami m ają  postanowienia 
w sprawie kosztów leczenia w szpitalach publicznych. Sprawa ta  jest 
unorm ow ana przez przepisy polskie jedynie na obszarze woi. central­
nych i wschodnich. W szczególności wymienić tu należy rozp Mm. 
Spr. Wewnętrznych z 29.11 1924 w przedmiocie zaliczkowego pokrywa­
nia kosztów leczenia chorych w szpitalach publicznych (Dz. U. poz. 241), 
ustawę z 29.111 1926 o pokrywaniu kosztów leczenia ubogich w szpita­
lach publicznych na obszarze b. zaboru rosyjskiego (Dz. U. poz. 214), 
oraz rozp. Min. Spr. Wewnętrznych z 9.IX 1927 w celu wykonania 
ustawy z 29,111 1926 (Dz. U. poz. 861); to ostatnie rozporządzenie było 
zmienione rozp. z 14.11 1931 (Dz. LI. poz. 196).

Na obszarze woj. południowych koszty leczenia ubogich w szpi­
talach powszechnych i publicznych, przynależnych do jednej z gmin 
małopolskich, pokryw ane są na podstawie ustawy krajowej galicyjskiej

') U s taw a  ś lą sk a  z dn 16 lipca 1937 (Oz. CI. Śl. poz .  36) o z ak ła d a c h  lec z n i ­
c zy c h  zmieniła  s t a n  p ra w n y  w ty m  zak re s ie ,  z a r a z e m  zaś  r o z c ią g n ę ła  na  oDszar  
Ś lą sk a  n iek tó re  a r ty k u ły  rozp .  Pr. Rzpl z 22.111 1°28 o  z a k ła d a c h  lec zn ic zy c h  (Dz. U 
p o 2 . 382); u s t a w ą  t e  znow elizow ała  u s ta w a  z 10111 1938 (Dz. CI. Śl. poz. 8),
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z 6 i 1875 (Dz U. pr. 7), przy czym istnieje fundusz krajowy, a sprpwy 
te  załatwia wojewoda lwowski jako likwidator Tymczasowego Wydziału 
Sam orządow ego w likwidacji we Lwowie. Na obszarze cieszyńskiej 
części woj. śląskiego na mocy zarząozenia austr. min. spr. wewn. 
z 6 III 1855 L. 6382 ex 1854 r. koszty leczenia w szpitalach publicznych 
ośób przynależnych do jednej z gmin Śląska Cieszyńskiego pokrywane 
są przez fundusz krajowy śiąsiti a sprawy tych kosztów załatwia Urząd 
Wojewódzki w Katowicach, albowiem uprawnienia austriackiego i śląs­
kiego Wydziału Krajowego przeszły na Śląską Radę Wojewódzką w mysi 
art. 27 statutu organicznego woj. śląskiego

W woj. zachodnich oraz na Górnym Śląsku od rębne  zagadnienie 
kosztów leczenia ubogich w szpitalach publicznych nie istnieje, albowiem 
kwestie te  ob jęte  są op ieką społeczną, u ro rm o w an ą  przepisami o wspie­
raniu ubogich i koszty te ponoszą miejscowe, względnie krajowe 
związki wspierania ubogich, których podstawy prawne działalności zo* 
brązowaliśmy w rozdziale poświęconym opiece społecznej. O sobno n a ­
leży wymienić rozp. z 23.VII 1937 o organizacji i zasadach prowadzenia 
zakładów leczniczych kolei państwowych (Dz. U. poz. 509).

4. Uzdrowiska — mają unorm ow ane podstawy prawne w ustawie 
z 23.111 1922 o uzdrowiskach (Dz. U. poz. 254), zm ’e n lo re j  przez rozp. 
Prezydenta Rzplitcj z 22.111 1928 (Dz. U. poz. 331). Ustawa ta, pom im o 
iż nie zawiera żadnych o tym  wzmianek w przepisach końcowych, o bo­
wiązuje na obszarze całej Rzeczypospolitej z wyjątkiem woj. śląskiego, 
chociaż istnieją poważne g}osy, że na cieszyńskiej części woj. śląskiego 
ustawa ta obowiązuje, jednak  praktycznie i tam  nie jest stosowana. 
Do ustawy wvoano rozporządzenie Min. Op. Społeczne] z 15.111 1934 
o utworzeniu Państwowej Rady do spraw uzdrowisk (Dz. U. poz. 304); 
ponad to  obowiązuje obszerne rozp. M'n. Zdrowia Publicznego z 19.1X 
1923 w przedmiocie przepisów sanitarnych dla uzdrowisk posiadających 
cnarakter użyteczności publicznej (Dz. U. poz. 1016). W ten  sposób 
zagadnienie uzdrowisk jest z wyjątkiem Śląska zunifikowane.

5. Choroby zakaźne ostre—odcinek ten został zunifikowany w r. 
1935 na skutek  wydania ustawy z 21.II 1935 o zapobieganiu  chorobom  
zakaźnym i o ich zwalczaniu (Dz. U. poz. 198), która to ustawa weszła 
w życie na obszarze całej Rzeczypospolitej i spowodowała wygaśnięcie 
zarówno ustawy polskiej z 1919 r. jak i ustaw niemieckich zwłaszcza 
ustawy pruskiej o zwalczaniu chorób zakaźnych z 1905 r. i ustawy 
Rzeszy Niemieckiej o zwalczaniu chorób zakaźnych z 1900 r. Na po d ­
stawie ustawy z 1935 r. wydano rozp. Min. Op. Społecznej o przym uso­
wym szczepieniu ochronnym przeciw b ł o n i c y  (dvfterii) (Dz. G.
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poz. 183), rozp. z 5.11 1936 r. o obowiązku zgłaszania zachorowań na 
g r y p ę  (Dz. U. poz. 117) oraz o za 'm owaniu pomieszczeń na cele 
walki z cnorobam l zakaźnymi z 25.XI 1937 (Dz. CJ. poz. 613).

Również na obszarze całzj Rzeczypospolitej obowiązuje obecna 
ustaw a z 19.VII 1919 o przymusowym szczepieniu ochronnym  przeciwko 
o s p i e  (tekst jednolity — obw. Min. Op. Spał. z 25.1 1934, Dz. G. 
poz. 113). Do ustawy tej wydano rozp. z 15.111 1922 w przedmiocie 
wykonania ustawy o przymusowym szczepieniu ochronnym  przeciwko 
osp ie  (Dz. U. poz. 261).

Sprawa c h o l e r y  unorm ow ana jest we .w skazów kach postępu  
wania dla lekarza urzędowego w razie pojawienia się cnolery", ogło­
szonych w Dzienniku Urzędowym Płacz. Nadzwyczajnego Komisariatu 
do waiKi z epidemiami z 2.XI 1920 nr 17; ponad to  istnieje rozporzą­
dzenie Nacz. Nadzwyczajnego Komis, do walki z epidemiami z 30.V1I 
1932 (Dz. U. poz. 671), wydane w porozumieniu z Min. Kolei Żelaznych 
o postępow aniu  w razie zachorowania na cholerę azjatycką podróżują­
cych kolejami (Dz. U. poz. 671); zakres terytorialny tego rozp. jest 
wątpliwy, ponieważ wydane ono  było na podstawie ustawy z 14 VII 
1920. której zasięg terytorialny obejm ował woi centralne, wschodnie 
oraz południowe; obowiązywanie ustawy z 14.VII 1920 w województwach 
zachodnich jes t  wątpliwe, gdyż art. 2 tej ustawy przekazał upraw ­
nienia Min. Zdrowia Publicznego z ustawy sanitarnej w woj. zachodnich 
nie obowiązującej; niemniej jednak  m ożna przypuszczać, że cytowane 
rozporządzenie w woj. zachodnich również powinno być stosowane; 
rozporządzenie to  zresztą nie m a istotnego znaczenia, gdyż od 1923 
w Polsce nie notow ano wypadków cholery; jednak  norm uje ono tryb 
postępow i nia w przypadkach, gay cholera jest podejrzewana. W każdym 
razie zagadnienie to  unorm ow ane jest nie ustawowo lecz instrukcyjnie.

Przepisy o z w a l c z a n i u  w ś c i e k l i z n y  u ludzi i zwierząt 
w sw oim  czasie  istniały, jednak wygasły rzekom o, w skutek czeg o  za­
gad n ien ie  m a nie być ODecnie w cale unorm ow ane, co  zresztą jest  
kw estią  sporną.

Na podstawie ustawy o cnorobach  zakaźnych wydano doniosłe 
rozp. z 5.Vlll 1937 r. o krwiodawcach (Dz. U. poz. 504).

6. Higiena społeczna. Przepisy dotyczące g r u ź l i c y ,  Jak d o ­
tychczas, zawarte są tylke w pism ach okólnych, instrukcjach oraz okól­
nikach, w obec czego zagadnienie to  wymaga specjalnego p rzepraco­
wania ustawodawczego, nie tyle w płaszczyźnie unifikacji, ile ze s tan o ­
wiska właściwej organizacji walki z gruźlicą. Projekt odnośnej ustawy 
znajduje się w opracowaniu.
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N atom iast w zakresie j a g l i c y  obowiązuje rozp. Prezydenta Rzpli- 
tej z 22.111 1928 r. o zwalczaniu jaglicy (Dz. U poz. 333), które obowiązuje 
na całym obszarze Rzeczypospolitej, jak stanowi o tym jego ait. 17.

Podobnie jak w sprawach gruźlicy pozostaje otwarta dotąd spraw a 
przepisów o nadzorze nad nierządem  oraz o walce z c h o r o b a m i  
w e n e r y c z n y m i .  W zakresie tym m ożna zacytować jedynie rozp. 
Ministra Zdrowia Publ. w porozumieniu z M'n. Spr. Wewnętrznych 
z 6.IX 1922 o nadzorze nad  nierządem (Dz. Ci. poz. 71 5), które to  roz­
porządzenie obowiązuje na obszarze całej Rzeczypospolitej z wyjątkiem 
części górnośląskiej woj. śląskiego. Na tym osta tn im  obszarze obow ią­
zują przepisy lokalne o charakterze policyjnym. Zresztą przepisy poli­
cyjne obowiązują również i na innych obszarach. Ostatnio Radu Mini­
strów przyjęła projekt ustawy przeciwwenerycznej a ustawa ta uporząd­
kuje ten  odcinek zagadnień. Zwalczanie a l k o h o l i z m u  znajdo­
wało rozwiązanie w ustawie z 21 III 1931 o ogian iczenia ih  sprzedaży, 
podawaniu i spożyciu napojów  alkoholowych (przeciwalkoholowa) (Dz. (J. 
poz. 423). Ustawa ta nie okieśla ODszaru swej mocy wiążącej, jednak 
zniosła pew ne przepisy ustaw rosyjskich, austriackich i niemieckich, 
z czego wnioskować m ożna, że obowiązuie o n a  na całym obszarze 
Rzeczyoospolitej; ustawa ta uległa w dużej mierze uchyleniu przez 
rozp. Prezydenta Rzplitej z 24.X 1934 (Dz, U. poz. 863), Do ustawy tej wy­
d ano  rozp. z 30.VII 1931 (Dz. U. poz. 595), zm ienione przez rozp. z 23.Vl 
1933 (Cz. U. poz. 416). Poza tym obowiązują—dotyczące również alkoho­
lizmu—rozp. z 10.VII 1931 (Dz. U. poz, 540), .ozp z 25.VI! 1932 (Dz. U. 
poz. 728) i rozp. Rady Min. z 28.VIII 1928 w sprawie komisy] do walki 
z alkoholizmem oraz komisy] sanitarno-obyczajowych (Dz, U. poz. 708).

Do higieny społecznej należy z kolei sprawa c h o r ó b  z a w o ­
d o w y c h  i higieny pracy, które to zagadnienia były przez nas  o m ó ­
wione w rozdziale poświęconym  pracy najem nej; zwłaszcza były tam 
cytowane przepisy rozp. Prezydenta Rzplitej z 22.VIII 1927 o zapobie­
ganiu chorobom  zawodowym i ich zwalczaniu, obowiązujące na obsza­
rze całej Rzeczypospolitej i rorp. wykonawcze z 17,XI1 1928, jak również 
przepisy rozporządzeń Prezydenta Rzplitej—z 16.111 1928 r. o bezpieczeń­
stwie i higienie pracy,— z 22.IV 1927 o zakazie używania białego i żół­
tego  fosforu przy wyrobie przedmiotów zapalnych, — z 30.V1 1927 
w sprawie produkcji, przywozu i używania bieli ołowianej, siarczanu 
ołowiu oraz innych związków ołowiu *), Podany też został szczegółowy 
zasięg terytorialny ich mocy wiążącej

*) W dn. 25X1 1937 w y d a n o  rozp ,  o  w a ru n k ac h  w y ro b u  i s t o s o w a n i u  c z te -  
ro e ty lk u  ołowiu (Dz. U. poz. 635).
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Wymienić tu  należy w dalszym ciągu przepisy rozp. z 24.111 1925 
w sprawie stosunku  organów inspekcji pracy do organów służby zdro­
wia władzy administracyjnej 1 instancji, obowiązujące na obszarze całej 
Rzeczypospolitej.

Również na obszarze całej Rzeczypospolitej obowiązuje rozp 
z 6.XI1 1924 o o b r o c i e  s z m a t a m i  (Dz. U. z 1925 r. poz. 60), które 
to  rozporządzenie jako podstaw ą prawną wymienia zarowno przepisy 
polskie jak ustawy rosyjskie, ustaw ą austriacką oraz ustawą niemiecką.

Sprawa praw i obowiązków kobiet karmiących obce niemowląta 
unorm ow ana jest rozporządzeniem  z 14.X 1924 r. (Dz. CL poz. 876), 
które to  rozporządzenie obowiązuje w woj. centralnych i wschodnich, 
gdyż wydane zostało tylko na  podstawie zasadniczej ustawy sanitarnej 
z 19.VII 1919; m e jest pew nym  czy rozporządzenie to  naaal obowiązuje, 
jednak  przy istniejącej rozbieżności zdań przeważa pugląd, źc rozpo­
rządzenie to na razie utrzymało m oc prawna.

W spom nieć tu należy o instytucji o ś r o d k ó w  z d r o w i a  baidzo 
rozpowszechnionych, aczkolwiek działających bez wyraźnych podstaw 
ustawowych; za ośrodek zdiuwia Min. Opieki Społ. uważa instytucją, 
która prowadzi co najmniej dwa działy pracy, a wiąc chociażby dwie 
przychodnie, np. przeciwgruźliczą, przeciwjagliczą, przeciwweneryczną, dla 
dzieci lub dla ciężarnych; cały ośrodek  musi znajdow ać sią pod wspól­
nym kierownictwem, oraz wśród personelu  musi posiadać przynajmniej 
jedną pieiągn’arką społeczną. Działalność ośrodkow zarowia istnieją­
cych w bardzo licznych powiatach opiera sią na  pismach okólnych, 
a zwłaszcza na obszernej instrukcji wydanej przy okólniku z 15.VII 1936' 
Moc wiążąca tych zarządzeń terytorialnie nie jest wyraźnie zakreślona; 
instrukcja jako fachowa obowiązuje na cełym obszarze Państwa, jeonak 
wskazówki o s tatu tach ośrodków mogłyby mieć zastosowanie tylko na 
obszarze obowiązywania przepisów o zakładach leczniczych, na które 
sią powołują.

Dole. na  1 1.
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Mg.- ANTONI ROBRCZEWSK1

BUDŻETY M INISTERSTW A SPR A W  W EW NĘTRZNYCH 

W  O K R E S IE  12. LECIA, T. J .  O D  R. 1927 /28  D O  R 1938/39

(Ciąg dalszy)

X

Budżet na rok 1934135

Preliminarz budżetowy Ministerstwa Spraw Wewnętrznych na 
r. 1934/35 wynosił w wydatkach globalną su m ą 195.i60.430 zł, w po­
równaniu z pre lim irarzem  na r. 1933/34 m n i e j  o (202530.923 — 
195.160.430 —) 7.370 493 zł, procentow o o 3,6%:

W poszczególnych działach preliminarz na r. 1934/35 zawierał 
nasiąpuiace kwoty:

1 Z arząd  C e n tra ln y  . . . . 7.863.620

2 W o jew ó d z tw a  1 S ta ro s tw a 26.032.630
3 S łu żb a  Techn iczna 15.2l8.7b0

4 Polic ja  P a ń s tw o w a 104.521.570

5 K o rp u s  O c h r o n y  P o g ra n ic z a 38.852 350
6 Główny U rząd  S ta ty s ty c z n y 2.639.270
7 U rząd  dla spraw mniejszości na SląsKU 32.240

R a z e m 195.160.430

W preliminarzu na ten  rok, jak zresztą w całym preliminarzu bud­
że tu  państwowego, wprowadziło Ministerstwo Skarbu istotne zmiany, 
polegające przede wszystkim na tym, że wszystkie wydatki personalne 
figurujące nie tylko w § 1 .p łace* ale i w innych p a r a g r a f a c h  
r z e c z o w y c h ,  włączone zostały jeżeli chodzi o uposażenie do  § 1
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.p łace" ,  jeżeli zaś cnodzi o inne wydatki o charakterze personalnym  
do § 2 .R óżne  wydatki osobowe".

Glatwia to oczywiście orientację w tej dziedzinie oraz ś ledzen ie  
rozwoju tych wydatków.

Referentem  budżetu w Sejm ie byi po raz drugi poseł Antom  
Pączek  (B. B, W. R.).

W om awianym  roku zajął się poseł-referent głównie szczegółową 
analizą cyfrową budżetu.

W sprawozdaniu swoim (druk Sejmowy nr 800 część 7) pisze 
poseł-sprawozdawca:

Udział w y d a tk ó w  M in is te rs tw a  S p ra w  W ew n ę t rz n y c h  w w y d a tk a c h  a d m in l s t r a  
cy jn y ch  P a ń s tw a ,  w y raża  s ię  w o k r e s i e  p ięc io lec ia  w n a s t ę p u j ą c y c h  c y f ra c h  s to s u n -  
Kowych: 1930/31—%  1931/32— 8 , %  1 9 3 2 / 3 3 - 8 % ,  1933/34—8,3$, a  według p re l im in a rza  
na  o k r e s  1934/35—9,1%. Te cyfry n ie  i lu s tru ją  jednaK d o k ła d n ie  d o tk l iw ych  re d u k cy j  
b u d ż e tu  M in is te r s tw a  S p ra w  W e w n ę trzn y c h .  Mówią o n e  wprawdzie ,  że  w la ta c h  
u b ieg ły ch  b u d ż e t  ten  u lega ł  s t o s u n k o w o  większej  red u k c j i  niż b u d ż e t  Pa ń s tw a  i d la ­
t e g o  u d z ia ł  w y d a tk ó w  M in is te r s tw a  S p ra w  W ew n ę trzn y c h  w o g ó ln y c h  w y d a tk a c h  
a d m in i s t r a c y jn y c h  P a ń s tw a  s t a l e  m ala ł.  W b u d ż ec ie  na  o k re s  1934)35, udz ia ł  te n  
n ie c o  s i ę  p o d n o s i ,  co  j e d n a k  n ie  w y ró w n u je  s t r a t ,  jak ie  b u d ż e t  t e n  p o n ió s ł  p o  s t r o ­
n ie  w y da tków  w la ta c h  p o p rz e d n ic h ,  gdyż  o g ó ln a  s u m a  w y d a tk ó w  a d m in i s t r a c y jn y c h  
P a ń s tw a  z n o w u  uległa* z n ac z n e j  redukcj i .  W łaśc iw y s ta n  u jaw ni s ię  d o p ie ro  przy  
p o ró w n a n iu  cy fr  dwu o k re so w :  1930/31 z 193435.  W ydatk i  a d m in i s t r a c y jn e  P a ń s tw a  
wynosiły  w o k r e s ie  1930/31 —  2.309.060.808 zt (w ed łu g  z a m k n ię ć  ra ch u n k o w y c h ) ,  
w p re l im in a rzu  z a ś  na  o k re s  1934/35 f igu ru ją  o n e  w w y s o k o śc i  2.137.611.160 zt. czyli 
m n ie j s z e  są  o 23,9% W ydatk i  M in is te r s tw a  S p raw  W ew nętrznych  wyn ios ły  w o k r e s ie  
1930/31 —  251.801.229 zt, a  p re l im in u je  s ię  n a  o k re s  1934/35 — 195.160.430 zi, z a te m  
m n ie j s z e  s ą  o  22,5%. Cóż t e  cyfry  m ó w ią?  O t o  s t w i e r d z a j ą  o n e ,  ż e  b u d ż e t  
M i n i s t e r s t w a  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h  u l e g a ł  r e d u k c j i  m e c h a ­
n i c z n e j ,  b o  s t o s u n k o w o  z o s t a ł  z m n i e j s z o n y  p r a w i e  o  t y l e , ,  
o  i l e  u l e g i  r e d u k c j i  p o  s t r o n i e  w y d a t k ó w  b u d ż e t  a d m i n i ­
s t r a c y j n y  P a ń s t w a .  C h o ć  b o w i e m  w y d a t k i  a d m i n i s t r a c y j n e  
P a ń s t w a  u l e g i y  w t y m  c z a s i e  r e d u k c j i  o  1,4% w y ż s z e j ,  n i ż  
w y d a t k i  M i n i s t e r s t w a  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h ,  t o  j e d n a k ,  g d y  
z w a ż y m y  r o i ę  t e g o  M i n i s t e r s t w a ,  m u s i m y  u z n a ć ,  ż e  w y d a t k i  
r e s o r t u  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  z o s t a ł y  z b y t  d o t k l i w i e  o b ­
c i ę t e 1).

Nad  ty m  t e m a te m  p o z w o lę  so b ie  z a t r z y m a ć  s ię  n ieco ,  aby  tw ie rd z en ie  m o je  
u z a s a d n ić .  W s t o s u n k u  d o  o k r e s u  1930/31 w ydatk i  a d m in i s t r a c y jn e  P a ń s tw a  zo s ta ły  
z m n ie js z o n e  o  671.449.648 z). Ale o g r o m n ą  c zę ść  te j  s u m y  s ta n o w ią  w ydatk i  in w e ­
s ty c y jn e ,  k tó re  w p ro je k c ie  b u d ż e tu  na  o k r e s  1934/35 są  zaledw ie  z a z n a c z o n e ,  bo  
wiaśn ie  s u m y  in w e s ty c y jn o - b u d o w la n e  u 'e g ty  na js i ln ie jsze j  r ed u k c j i .  Również

*) P o d k re ś le n ie  m o je .
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z n a c z n ie  z r e d u k o w a n o  w b u d ż ec ie  p a ń s tw o w y m  k w o ty  na  p o m o c  b e z r o b o t n y m  
i u b e z p ie c z e n ia  sp o łe cz n e .  R  sk re ś le n ia  ty lk o  z ty ch  dwu w y m ie n io n y c h  ty tu łów  
w y n o s z ą  d z ie s ią tk i  m il ionow . P o z a  ty m  w yda tk i  rz e c z o w e  b a rd z o  sp a d ły ,  a to  
z p o w o d u  d u ż e g o  s p a d n u  cen .  Pon iew aż  M in is te r s tw o  S p raw  W ew n ę trzn y c h  
w o k r e s i e  1930/31 w dz iedzin ie  w y d a tk ó w  In w e s ty c y jn o -b u d o w la n y c h  nie o d g ry w a ło  
żad n e j  roli, j a k  ró w n ie ż  w dz iedzin ie  w y d a tk ó w  na  b e z r o b o c ie  i u b e z p ie c z e n ia  s p o ­
łec zn e ,  a  w d z ie d z i r i e  w y d a tk ó w  rz ec zo w y ch  t a k ż e  n iezb y t  wielką, to  z ro z u m ia ły m  
s ię  s t a je ,  że  r e d u k c je  b u d ż e tu  M in is te r s tw a  S p raw  W ew n ę trzn y c h  d o tk n ę ły  w g łó w ­
nej  m ie rze  w y d a tk ó w  p e r so n a ln y c h  i ty c h  rz ec zo w y ch ,  bez k tó r y c h  n ie  p o d o b n a  
w y o b raz ić  so b ie  n a le ż y te g o  fu n k c jo n o w a n ia  a p a r a t u  sp raw  w e w n ę t rz n y c h ,  jak  na  
p rzyk ład :  u z b ro je n ie ,  w y ek w ip o w an ie  i u m u n d u r o w a n ie  policji,  t e c h n ic z n e  w y p o s a ż e ­
n ie  a p a r a tu  s łużby  ś led cze j  itp., a w reszc ie  ja k  ś ro d n i  łączn o śc i ,  t a k  dla policji, 
j a k o  te ż  i d la rojewództw, s t a r o s tw  e tc .  R gdy  d o d a m y  d o  t e g o  fa k ty  w z ro s tu  
c zy n n o ś c i  M in is te r s tw a  Spraw  W e w n ę trzn y c h  z p o w o d ó w  s t r u k tu r a ln y c h  (p raw o  o  wy­
k ro c z e n ia c h ,  n o w a  u s ta w a  sa m o rz ą d o w a ,  w z ro s t  l iczby lu d n o śc i  i t p ) i KoniunKtu- 
r a in y c h  (w zrost  p r z e s t ę p c z o ś c i  z p o w o d u  k ry z y su  g o s p o d a r c z e g o ) ,  t o  b e z w a ru n k o w o  
m u s im y  uznać ,  że: 1) m e c h a n i c z n e  o b c i n a n i e  b u d ż e t u  M i n i s t e r ­
s t w a  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h  j e s t  n i e u z a s a d n i o n e ,  a  w i ę c  n i e ­
d o p u s z c z a l n e -  2) d z i ę k i  m e c h a n i c z n y m  r e d u k c j o m  D u d ż e t  t e n  
z n a l a z ł  s i ę  p o n i ż e j  d o p u s z c z a l n e g o  m i n i m u m ;  3) w p r z y s z ł o ś c i  
z a j d z i e  k o n i e c z n o ś ć  p o d w y ż s z e n i a  k w o t y  w y d a t k ó w  t e g o  
r e s o r t u ,  z w ł a s z c z a  w d z i a l e  c z w a r t y m  P o l i c j a  P a ń s t w o w a ,  
J e ż e l i  b ę d z i e m y  c h c i e l i  p o d n i e ś ć  l u b  n a w e t  u t r z y m a ć  d o t y c h ­
c z a s o w ą  s p r a w n o ś ć  t e g o  a p a r a t u 1).

M in is te r s tw o  S praw  W ew n ę trzn y c h  w ra z  ze sw oim i o r g a n a m i ,  u rz ę d a m i  
i a g e n d a m i  s ta n o w i  p rzec ież  s t o s  p a c ie rz o w y  ad m in is t rac j i  pańs tw ow e j ,  w o g r a n i ­
c ze n iu  więc  w y d a tk ó w  t e g o  r e s o r tu  j e s t  p ew n a  g r a n ic a .  Z a ła m a n ie  s ię  t e g o  r e s o r tu ,  
c o  n a m  jeszcze  n ie  grozi,  by łoby  ró w n o z n a c z n e  z z a ł a m a n ie m  s ię  o rg an iz ac j i  p a ń ­
s twowej.  Tak, jak  nie m o ż n a  r e d u k o w a ć  z b y tn i o  b u d ż e tu  na  a rm ię ,  k tó r a  j e s t  n a ­
r z ę d z ie m  o b r o n y  Pa ń s tw a  p rz e d  a ta k a m i  z z ew n ą t rz ,  t a k  nie m o ż n a  r e d u k o w a ć  
bez  g ra n ic  b u d ż e tu  M in is te rs tw a  Spraw  W e w n ę t rz n y c h ,  k tó r e  j e s t  a p a r a t e m  o c h ro n y  
P a ń s tw a  od w ew nątrz  i m a  z ab e z p ie c z a ć  sp o k ó j  j e g o  o b y w a te lo m .  M u szę  tu  z a ­
znaczyć ,  że  już  w re fe ra c ie  o  p re l im in a rz u  na o k r e s  1937 34 p isa łe m :  „ D alsze  r e ­
d u k c je  b u d ż e tu  M in is te rs tw a  Spraw  W ew n ę trzn y c h  są  t r u d n e  a  p rz e d e  w szy s tk im  
nie w s k a z a n e " .

O t e n d e n c ja c h  o sz c z ę d n o śc io w y c h  M in is te r s tw a  S praw  W ew n ę trzn y c h  w d z ie ­
dz in ie  p e r so n a ln e j  m ó w iłem  o b s z e rn ie  ju ż  w r o k u  u b ie g ły m .  Tu p o z w o lę  so b ie  na  
u z u p e łn ie n ie  d a n y c h  o d n o ś n i e  do  po l ityk i  p e r s o n a ln e j  ty lk o  w d w ó ch  dz ia łach  
s łużby ,  fl więc s t a n  e ta tó w  u rz ę d n ic z y c h  w C entra l i  p rz e d s ta w ia ł  s ię  n a s tę p u ją c o :  
r o k  1 9 2 6 -3 4 0 .  o k r e s  1932/33—290 1933/34 306. a w p re l im in a rzu  n a  o k r e s  1 9 3 4 /3 5 -  
270. W s t o s u n k u  więc d o  o k r e s u  1933/34 z m n ie js ze n ie  w y n o s i  11,7$, w s t o s u n k u  zaś  
d o  r o k u  1926 — 20,6$. W w o je w ó d z tw a c h  i s t a r o s tw a c h :  ro k  1926 —  5.761 e ta tó w ,  
w o k re s ie  1932/33 — 4.716, w b u d ż e c ie  na  o k r e s  1933/34 — 4.683, a  w p re l im in a rzu  
na  o k r e s  1934/35 — ilość  e ta tó w  u r z ę d n ic z y c h  wynosi  4.647. Z a te m  z m n ie js ze n ie  
wynosi:  w s t o s u n k u  do  o k r e s u  1933/34—0,8$, w s t o s u n k u  z a ś  d o  r o k u  19 2 6 —19,3$.

0  P o d k r e ś le n ia  m o je
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T o z n a c z n e  z m n ie j s z e n ie  w la ta c h  o s t a tn i c h  e ta tó w  u r z ę d n ic z y c h  w d z ia łach  
rzeczyw is te j  a d m in i s t r a c j i  p ań s tw o w e j ,  idzie — jak to  już n a  in n y m  m ie j s c u  z a z n a ­
c zy łem  praw ie  ró w n o le g le  ze  w z ro s tem  jej c zy n n o ś c i  i k o m p e te n c y j  I j e ż e l i  
m i m o  t e g o ,  c z y n n o ś c i  a d m i n i s t r a c j i  p a ń s t w o w e ]  c e c h u j e  
o b e c n i e  c o r a z  w i ę k s z a  p o p r a w n o ś ć  i s p r a w n o ś ć ,  z a w d z i ę c z a ć  
t o  n a l e ż y  p r a c o w n i k o m ,  k t ó r z y  t a k  w C e n t r a l i ,  j a k  r ó w n i e ż  
w w o j e w ó d z t w a c h  i s t a r o s t w a c h ,  o f i a r n i e  i s u m i e n n i e  p r a ­
c u j ą 1).

Po czym omówił poseł-sprawozdawca szczegółowo dochody i wy­
datki każdego z działów poszczególnymi paragrafami.

Nie pominął również posei-referent zarzutów Najwyższe] IzDy Kon­
troli, o których pisze:

S p r a w o z d a n ie  N a jw y ższe j  Izby Kontro li ,  d o ty c z ą c e  dz ia łów  M in is te r s tw a  Spraw  
W ew n ę trzn y c n ,  o o e jm u je  41 s t r o n  p i sm a  m a s z y n o w e g o  i zaw iera  s z e re g  zarzu tów ,  
k tó re  o a n o s z ą  s ię  p r z e w a ż n ie  a o  p r z e j ę t e g o  p o  z l ikw idow anym  M in is te rs tw ie  R o b ó t  
P u b l iczn y ch  dz ia łu  b udow nic tw a.

W re fe ra c ie ,  w y g ło s z o n y m  w Komisji  B udże tow e j  S e jm u ,  c n c ia te m  z a in t e r e ­
so w a ć  o b r a d u ją c y c h  sp r a w o z d a n ie m  N ajwyższe j  Izby Kontro li ,  p o d k re ś la ją c ,  że 
s p r a w o z d a n i e  t o  s ta n o w i  m a te r i a ł  i s to tn y  d la  ra c jo n a ln e j  d y sk u s j i  b u d ż e to w e j .  P o ­
staw iłem  t a k  sp raw o  nie ty lk o  ze względów z a s ad n icz y c h ,  lecz t a k ż e  d la te g o ,  że 
p r a g n ą łe m  d ać  na  ró ż n e  z a r z u ty  N ajwyższe j  Izby K ontro l i  o d p o w ie d n ie  w y ja śn ien ia ,  
d o s t a r c z o n e  na  m o je  ż y c z e n ie  p rz ez  u rz ę d y  z a in te re so w a n e .  N ie s te ty ,  z p o w o a u  
naw ału  m a te r i a łu  p o l i t y c z n e g o  w d y sk u s j i  i b r a k u  c za su ,  ape l  m ó j  p o z o s t a ł  
b e z  e ch a .

W y p a d a ło b y  wiec w y ja śn ić  p ew n e  rz e c z y  w sp ra w o z d a n iu  n in ie jszym , p on ie  
waż j e d n a k  w yjaśn ien ia  k o n ie c z n e  s ą  b a rd z o  o p sz e rn e ,  t e d y  m u sz ę  z n>ch z re z y ­
gnow ać.

M o g ę  ty lk o  z a z n a c z y ć ,  że  prawie  w y łączn ie  f o r m a ln o  praw ny  p u n k t  w idzen ia  
N a jw yższe j  Izby K on tro l i  w wielu  w y p a d k a c h  nie d a  s ię  u t r z y m a ć .

Komisja budżetow a Sejmu, w związku z z e s p o l e n i e m  u r z ę ­
d ó w  z i e m s k i c h  z w ł a d z a m i  a d m i n i s t r a c j i  o g ó l n e j ,  p rze­
niosła do  budżetu Ministerstwa Spraw Wewnętrznych z budżetu Mini­
sterstwa Rolnictwa i Reform Rolnych odpowiednie Kredyty. Ponadto  
w związku z wejściem w życie od 1 lutego 1934 r. nowej ustawy u po­
sażeniowej dla funkcjonariuszów państwowych i wprowadzenia nowego 
działu l a  (pierwszy a ) 2), przelew z tytułu państwowego podatku  docho­
dowego i opłaty em erytalnej oraz wpłata na  rzecz Funduszu Pracy 
w wysokości 9.773.550 zł. Komisja dokonała odpowiednich zmian 
w preliminarzu, który wszedł na p lenum  Sejmu z globalną kwotą 
197.167.410 zł. Zatem  zwiększony został o 2 006.980 *ł (patrz tablica 13).

‘) P o d k re ś le n ia  m oje .
2) S e jm  i S e n a t  ż a d n y c h  z m ia n  nie wprowadził .
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BUDŻET NA ROK 1934/35. T ab l ica  13

N
Q

N f l Z W R P re l im in o ­
w a n o

P r o p o z y c ja  
K om isj i  

B u d że to w e j  
S e jm u .  
U s taw a  

S k a r b o w e ')

W y konan ie

— m niej lub 
-)- więcej wy­
k o n a n ie  b u ­
d ż e tu  w p o ­

ró w n a n iu  
z u s ta w ą  
s k a rb o w ą

P r o ­
c e n ­
to w o

1 Z arząd  C e n t r a ln y  . . 7-863.620 8.036.260 7.970.373 — 65.887 -  0,8
l a P r z e l e w y ........................ — 9.773.550 9.773,550 — —
2 W ojew. i S t a r o s tw a  . 26.032.630 26.518.140 26.299.831 —  218.309 — 2,5
3 S łu żb a  T ech n iczn a 15.218.750 15.208.550 15.133.446 —  75.104 — 0,9
4 P o l ic ja  P a ó s tw o w a  . 104.521.570 97.442.650 106.697.032 + 9 .254 .382 + 1 0 7 ,3
5 K o rp u s  O c h r .  P o g ran . 3b.852.350 37.549.700 37.459.367 — 90.333 — 1,1
6 Główny U rząd  S ta ty s t . 2.639.270 2.617; 670 2.454.806 —  162.684 — 1,9
7 U rząd dla s p ra w  m n ie j ­

szo śc i  na  Ś lą sk u 32.240 30.890 13.265 17.625 —  0.2

R a z e m 195.160.430 197.167.410 205 301.665 + 9 .554 .382
— 630.127

+8.624 .255

Na plenarnym posiedzeniu Sejm u w dniu 10.1 1934 r . ł ) poseł-
sprawozdawca przeprowadził analizę budżetu  co do jego charakteru 
wydatkow ego i prosił Wysoką Izbę Sejm ową o przyjęcie preliminarza 
z zaproponow anym i zman-nr.i.

Preliminarz został przyjęty przez Sejm  bez zmian.
Sprawozdawcą buaźetu  w Senacie był już po raz drugi senator 

■dr Marian Sobolewski (B. B. W. R.).
W referacie swoim (druk senacki Nr 325 cz. 7) podniósł, że p re ­

liminarz budżetu Ministerstwa Spraw Wewnętrznych odznacza się znów 
dalszym, wielkim wysiłkiem oszczędnościowym, poruszył następnie  sprawy 
zgromadzeń, stowarzyszeń, prasy, sprawy sam orządowe, gospodarkę fi­
n ansow ą samorządów, pokrótce poszczególne działy budżetu  jak: W o­
jewództwa i Starostwa, Służbę Techniczną, Policję Państwową i Korpus 
Ochrony Pogranicza. Na zakończenie stwierdził, ż e  z r o b i o n y  z c  
s t a ł  w i e l k i  w y s i ł e k  o s z c z ę d n o ś c i o w y  o r a z  z n a c z n y  
k r o k  n a  p r z ó d  w u s p r a w n i e n i u  c a ł e g o  a p a r a t u  a d m i n i ­
s t r a c y j n e g o  i prosi S enat o uchwalenie preliminarza w brzmieniu 
przyjętym przez Sejm bez zmian, bowiem Komisja Skarbowo-Budżeto­
wa Senatu również żadnych zmian nis_ poczyniła.

' )  Se jm  i S e n a t  ż ad n y c h  z m ia n  n ie  w prow adz ił .
!) S p r a w o z d a n ie  s t e n o g ia f i c z n e  ze  115 Dosiedzenia S e j m u  lam  12 i r i a s ię p n e
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Preliminarz budżetowy Ministerstwa znalazł się na plenum Senatu 
w dniu 2,1)1 1934 r. Sena to r— sprawozdawca tymi słowy rozpoczął dy 
skusję nad tym preliminarzem l).

T a k  j a k  w z e s z ł y m  r o k u ,  j a k  i w l a t a c h  p o p r z e d n i c h ,  d y s k u ­
s j a  n a d  p r e l i m i n a r z e m  b u d ż e t o w y m  M i n i s t e r s t w a  S p r a w  W e ­
w n ę t r z n y c h ,  p r o w a d z o n a  w K o m i s j i  B u d ż e t o w e j  S e j m u  i n a  p l e n u m  
S e j m u ,  a o s t a t n i o  w K o m i s j i  S k a r b ó w  o- B u d ż e r o w e j  S e n a t u ,  n i e  
d o t y c z y ł a  b y n a j m n i e j  p o s z c z e g ó l n y c h  p o z y c y j  p o  s t r o n i e  
d o c h o d ó w  i w y d a t k ó w .  C y f r y  t e  n i e  b u d z i ł y  w n i k i m  ż a d n y c h  
w ą t p l i w o ś c i  c o  d o  s w e j  r e a l n o ś c i ,  — z w y ją tk ie m  m o ż e  m nie ,  j a k o  s p r a ­
w o z d aw cy  — i r e fe ru ją c  t e n  r e s o r t  p o  raz  d rug i ,  w s k a z a ie m ,  że  t rzy  n i e z n a c z n e  
z r e s z tą  p o z y c je  po  s t r o n ie  d o c h o d ó w  byty zby t  o p ty m is ty c z n ie  p re l im in o w an e .  C a- 
l a  d y s k u s j a  p o ś w i ę c o n a  z o s t a ł a  w y ł ą c z n i e  o c e n i e  p o l i t y c z n e j  
d z i a ł a l n o ś c i  t e g o  M i n i s t e r s t w a ’).

W v ch o d z ą c  z z a łożen ia ,  iż i my, cz ło n k o w ie  B e z p a r ty jn e g o  B loku  W spó łp racy  
z R z ąd e m  p o n o s im y  w s p ó ło d p o w ie d z ia ln o ś ć  za  t ę  dz ia ła lność ,  w r e fe ro w a n iu  p re l i ­
m in a rz a  b u d ż e to w e g o  p o s z e d łe m  po  t e j  s a m e j  linii, co  w r o k u  u b ieg łym  i o p ró c z  
a na l izy  p o sz c z e g ó ln y c h  cyfr, po św ięc i łem  s t o s u n k o w o  wiele m ie j s c a  p o l i ty czn e j  
o c e n i e  dz ia ła ln o śc i  M in is te rs tw a .  Nie c h c ę  p o w ta rz a ć  sw eg o  r e f e r a tu  z Komisji  
S k a rb o w o -B u d ż e to w e j ,  ani też  t eg o ,  c o  w re fe ra c ie  p isa n y m  W y so k le |  Izbie  z łoży­
łem . C hc ia łbym  ty lko s t r e ś c ić  o s t a t e c z n e  wyniki m o je j  o c en y  dla ty m  w ię k sz eg o  
ich u w y p u k len ia ,  bez  g ł ę b s z e g o  m o ty w o w a n ia  wniosków, do k tó r y c h  d o sz e d łe m .

I t a k  p o  s t ro n ie  d o c h o d ó w  m a m y  praw ie  te  s a m e  cyfry,  co  w r o k u  ubieg łym ,
c o ś  p o n a d  22*/2 miliona,  p o  s t r o n ie  z a ś  w y d a t k ó w — 196 m il ionów  zt. W p o r ó w n a ­
niu z ro k iem  u b ieg ły m  w y d a tk i  p re l im in o w a n e  są  o  6 ' / 2 m il iona  m nie j .

P re l im in a iz  b u d ż e to w y  M in is te r s tw a  S praw  W ew n ę trzn y c h  j e s t  wybitnie  d e f i ­
c y to w y m  i t a k  było  z aw sze  i in ac z e j  być m e  m o że ,  a l e  z n ó w  z r o b i o n e
z o s t a ł y  w i e l k i e  w y s i ł k i  o s z c z ę d n o ś c i o w e .  M o ż e  j u ż  o s t a t ­
n i e ,  b o  d a l s z e  o b c i n a n i e  t e g o  b u d ż e t u  m o g ł o b y  g o d z i ć  n i e  
t y l k o  w ś r o d k i ,  a l e  n a w e t  i w s a m e  c e l e .  k t ó r e  p o l i t y k a
M i n i s t e r s t w a  o s i ą g n ą ć  p o w i n n a .  S t w i e r d z e n i e  t e g o  w i e l  
k i e g o  w y s i ł k u  o s z c z ę d n o ś c i o w e g o  — t o  b y ł  p i e r w s z y  w n i o ­
s e k  m e g o  r e f e r a t u 3).

Po czym po om ów ieniu  zagadnień natury politycznej prosił s e n a ­
to r sprawozdawca Izbę Senacką o przyjęcie preliminarza budżetowego 
bez zmian.

Senator Woźn-cki iWyzwolenie), nawiązując do słów senatora-spra- 
wozdawcy, który stwierdził, że cyfry budże tu  nie budziły w nikim żad­
nych wątpliwości, zauważył, że p o n i e w a ż  t w i e r d z e n i e  t a k i e  
n i e  p o  r a z  p i e r w s z y  p a d ł o  z t r y b u n y  S e n a t u  w c z a s i e  
r o z p r a w  b u d ż e t o w y c h ,  w i ę c  m u s i  j e  s p r o s t ó w a ć .

') S t e n o g r a f i c z n e  sp ra w o z d a n ie  z b3 p o s i e d z e n ia  S e n a tu  łam  3.
2) ’) P o d k r e ś le n ia  m o je .
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J e ż e l i  o  c y f ra c h  b u d ż e to w y c h ,  mówi sen .  W o in ic k I '), p rzy  p o sz c ze g ó ln y c h  
b u d ż e t a c h  nie m ó w io n o ,  t o  nie d la te q o ,  ż e  nie budz iły  o n e  w nikim wątpliwości,  
ty lk o  d la te g o ,  że  t a k  w S e jm ie  ja k  i w S e n ac ie ,  cyfry  t e  w o b e c n y c h  w arunkach  
p o p ra w ia n e  być n ie  m o g ą .  f lni  w ię k sz o ść  rz ą a o w a  nie d o d a w a ła  do  n ich ż ad n y c h  
i s to tn y c h  p o p ra w ek ,  ani o p o z y c ja  n ie  s taw ia ła  ich już c h o ć b y  d la tego ,  że  p o p raw k i  
t e  j a k o  p o c h o d z ą c e  od  o p o z y c j i ,  byłyby b e z  żad n e j  wątpliwości  o d r z u c o n e .  Tak 
s a m o  n ie z a b ie ra n ie  g ło su  do  jak ie g o k o lw ie k  b u d ż e tu  nie o z n a c z a  zgody  na  po l i tykę  
t e g o  r e so r tu ,  ja k  t o  p rzy o m a w ia n iu  b u d ż e tu  M in is te r s tw a  S p ra w  Z agran icznych  
s tw ie rdz i ła  s Hubicka, a z n ac zy  ty lko ,  że  g losy  opozycji ,  k tó re  by były w ypow iedzia ­
ne, n ie  b u d z ą  n a jm n ie j s z e g o  oddźw ięku  w d z ia ła lnośc i  R ządu  D la te g o  b a rd zo  
"z ę s to  nie z a b i e ra m y  głosu ,  ż eby  nie mOwić w p ró żn ię .

P o  s p r o s to w a n i u  re g o  ch c ia łb y m  je a n a k ź e  zw rócić  uwagę, że  jeżel i  chodzi  
o  cyfry  b u d ż e to w e  M in is te r s tw a  S p ra w  W ew nętrznych ,  to  o n e  w n a s  z a s t r z e ż e n ia  
b u d z ą  n ie  d la teg o ,  żeb y  były za w ysokie  w a b s o lu tn y m  z n ac z e n iu  t e g o  s ło w a ,  m y ­
ślę, że  a u ż o  więce j  m o ż n a  by  by ło  z p o ż y tk ie m  w y d a tk o w a ć  w re so rc ie  Min. 
S p raw  Wewn., z p o ż y tk ie m  dla P a ń s tw a  i so o łe c z e ń s tw a ,  a le  przy  o b e c n e j  k o m p r e ­
sji c a łeg o  b u d ż e tu ,  k tó re j  s ię  d o k o n y w a  od  lat kilku, M in is te r s tw o  Spraw  W ew n ę trz ­
n ych  tą  k o m p r e s ją  w t a k  do tk liwy s p o s ó b ,  ja k  inne  r e s o r t y  o b ję t e  n ie  było.

Odpowiedział sen. Wcźnickiemu sena tor sprawozdawca w swym 
przemówieniu końcow ym, zamykającym  dyskusje nad  preliminarzem 
budżetowym w Izbie Senackiej, następującymi słowy

Pan  sen .  W oźntckt m ów it  o  c y tr a c h .  Pan ie  S e n a to rz e ,  c h c ę  P a n u  p r z y p o m ­
n ieć  j e d n ą  rzecz  P a n  s ię  myli: Pan mówił że  a l a t e g o  n ie  p o ru sz a  P a n  cyfr  p o ­
sz c ze g ó ln y c h  pozy cy j  b u d ż e to w y c h ,  bo  to  by s ię  na  nic nie przydało ,  bo  i t a k  b ę ­
dzie  b u d ż e t  u chw alony .  Nie, p r o s z ę  Pan a ,  g d y  p o r a ź  p i e r w s z y  w z e ­
s z ł y m  r o k u  p r z y s t ę p o w a ł e m  d o  r e f e r o w a n i a  b u d ż e t u ,  z a ­
d a ł e m  s o b i e  t r u d  i c z y t a ł e m  w s z y s t k i e  d y s k u s j e ,  j a k i e  
t o c z y ł y  s i ę  n a d  b u d ż e t e m  M i n i s t e r s t w a  S p r a w  W e w n ę t r z ­
n y c h  o d  p o c z ą t k u  i s t n i e n i a  P a ń s t w a  P o l s k i e q o  i t y l k o  d w i e  
c y f r y  b y t y  a t a k o w a n e  i t o  n i e  z a w s z e ,  m i a n o w i c i e  k a r y  a d m i ­
n i s t r a c y j n e  i f u n a u s z  d y s p o z y c y j n y  (5. K tuszyńĄ a-. To w ys tarczy) ,  
fl  p o z a  t y m  n i e  b y ł o  d y s k u s j i  o  c y f r a c h .  (S . W oin ick i■ Z m n ie js z o n o  
p ew n a  i lość  pozycyj) .  N i e ,  c z y t a ł e m ,  n a  p e w n o ,  n i e c h  P a n  s p i a w d z i .  
N a w e t  j a k  p.  P u ‘.ek r e f e r o w a ł  b u d ż e t  i j a k  o n  p e w n e  p o z y c j e  
s k r e ś l i ł ,  o  p o s z c z e g ó l n y c h  p o z y c j a c h  i p a r a g r a f a c h  m o w y  
n i e  b y ł o ,  t y l k o  c a ł a  d y s k u s j a  b y ł a  p o ś w i ę c o n a  z a w s z e  
d z i a ł a l n o ś c i  p o l i t y c z n e j  t e g o  M i n i s t e r s t w a ’).

Senat przyjął preliminarz budżetowy bez zmian.
Do ustawy skarbowej wszedł budżet Ministerstwa Spraw W e­

wnętrznych z g icbalna  kwotą 197.167.410 zł.
W ykonanie tego okresu budżetowego zamknęło się globalną 

2C5.801.665 zł, t. j. większą od ustalonej o 8.624.255 zł. J a k  wynika 
z tablicy 13 wszystKie działy budżetu poza policją państwową wykazują

' )  L a m  23 c y to w a n e g o  sp ra w o z d a n ia  s t e n o g r a f i c z n e g o  z 63 p o s ie d ze n ia  Sena tu .  
-) P o d k re ś le n ia  m oje .
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w wykonaniu z m n i e j s z e n i a ,  nieznaczne Wprawdzie ale zmniejsze­
nia. Jed y n ie  policja państwowa wykazuje z w i ę k s z e n i e  w w y k o ­
n a n i u  o 9.254.382 zł. W jaki sposób  powstało to zwiększenie, od 
szeregu bowiem lat wykonanie budżetu  było mniejsze od sum  usta lo­
nych w ustawach sKarbowych, od szeregu lat (od 1930/31 r. do 1935/36r.) 
zamykaliśmy budżety państwowe deficytam i3). S p r a w a  t a  w i ą ż e  
s i ę  ś c i ś l e  z p o s t a w i o n y m  s o b i e  p r z e z  R z ą d  w s z c z e ­
g ó l n o ś c i  p r z e z  W l c e - P r e m i e r a  i M i n i s t r a  S k a r b u  
Eugeniusza Kwiatkowskiego  n a c z e l n y m  c e l e m  o s i ą g n i ę c i a  
r ó w n o w a g i  b u d ż e t o w e j .  D l a  o s i ą g n i ę c i a  r ó w n o w a g i  
b u d ż e t o w e j ,  n i e  t y l k o  n a l e ż a ł o  o g r a n i c z y ć  w y d a t k i ,  
a b y  u r e a l n i ć  b u d ż e t ,  a le  należało r ó w n i e ż  w y r ó w n y ­
w a ć  c i ą ż ą c e  n a  p o s z c z e g ó l n y c h  b u d ż e t a c h  z o b o ­
w i ą z a n i a .

Do sprawy tej szczegOiow.ej pow rócę w dalszym  ciągu tej pracy
Jed n y m  z etapów tego  wyrównania ciążących na poszczególnych 

budżetach zobowiązań był szereg ustaw o dodatkowych kredytach. 
W przypadku zaś om aw ianym  ustawa z 4.1V 1936 r. o dodatkowych 
kredytach na 1934/35 r. (Dz. Cl R. P. Nr 27, poz. 214) na sum ę ogólną 
3U.544.688 zł, z czego na Ministerstwo Spraw Wewnętrznych przypadło 
9.985.302 zł, w tym na policję państwową 9.840.356 zł, jako należność 
Ministerstwa Poczt i Telegrafów z tytułu zaległych opłat telefonicznych, 
telegraficznych itp.

Gdy tę  kwotę kredytów dodatkowych odejm iem y od globalnej 
sum y wykonania budżetu za rok 1934^35 (205.801.665 — 9.985.302 =  
195.816.363), to przekonam y się, że wykonanie budżetu było w porów­
naniu  z sum ą ustaloną tr ustawie skarbowej m n i e j s z e  (o 197 167.410 — 
195.8lb.363) 1.351.047 zł — co było wynikiem zastosowania dalszych 
oszczędności w wvdatKach osobowych i rzeczowych.

W okresie 1934/35 uregulow ano zaległe wydatki z okresów poprzed­
nich w sam ie  1.469.564 zł. Do uregulowania z tego okresu w n as tęp ­
nym okresie 1935/36 pozostały zobowiązania na su m ę 25.706.099 zł, 
t. j. w i e k s z e  a n i ż e l i  w p o p r z e d n i m  o k r e s i e  b u d ż e t o w y m  
o s u m ę  (25 .706 .059-23  861 .567=) 1.844.532 zł.

Sprawozdanie Najwyższej Izby Kontroli wykazało za ten  okres sze­
reg nieprawidłowości i uchybień, które zostały wyrównane.

(C. d. n.).

' )  P a t rz  A n to n i  R o b aczew sk i .  B u d ż e ty  p a h s tw o w e  w la ta c h  1926/27, 1929/38 
1933/34 i 1934/35 W arszawa,  1934 t a b l i c a  3 na  s t r .  58 59.
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GW flGI I WNIOSKI U R ZĘD Ó W  W O Jh W Ó D Z K IC H

B. DO  ROZPORZĄDZENIA Z D N IA  30 CZERWCA 1930 R. (D Z . CI. R. P. Na 55- 
PO Z. 464) DOT. ST A R O ST W

C iąg  d a lszy

D O TYTUŁU. ‘)

IX —  Skreślić słowu „Pracy i* oraz zastąpić słowa „Robót P u ­
blicznych" słowem „Komunikacji*.

D O  P O D S T A W Y  P R A W N E J.

IX — Skreślić cyfrą 126 i zastąpić ją cyfrą 124, teKst w nawiasie- 
zastąpić następującym: (Dz. Ust. Nr 8U, poz. 555 z 1936 jednolity tekst).

Do § 1.
IV —  W ust. 1 skreślić wyrazy „lub innych podległych mu na 

obszarze powiatu władz, urzędów i organów*.
P o r . u w a g i do § I ro zp . z  13.8.1931 do t. u rzęd ó w  w o j. (G a z e ta  A dm . N r  3' 

z  1938).

XI —- W § 1 ust. 1 należy ik ieś .ić  słowa: „bądź osobiście, bądź*.

Do § 2.
VII —  J a k o  ustęp 3 dodać:
„W sprawach administracji reform rolnych, dotyczących obszaru 

Dołożonego w dwu lub więcej powiatach, właściwy będzie starosta, wy 
znaczony w każdym poszczególnym przypadku przez wojewodę*.

Ustęp ostatni skreślić i dodać do ust. 5 wyrazy:
„przedkładając sprawę w razie potrzeby do rozstrzygnięcia wojewody*.

XI —  W § 2 ust. ostatnim  słowo „w ojewoda" zastąpić słowem 
„wicewojewoda*.

*) U w a g i  u ło ż o n o  w  p orzą d k u  §§ t e g o  r o z p o r z ą d z e n ia .  Cyfry rzym sk ie  o z n a ­
cza ją  p o s z c z e g ó l n e  u r z ę d y  w o j e w ó d z k ie :  1 B ia ły s to k ,  II K i e l c e ,  III K raków , IV L u­
blin , V  L w ó w ,  VI Ł ó d ź ,  VII N o w o g r ó d e k ,  VIII P o le s i e ,  IX P o m o r z e ,  X  P o z n a ń ,  XH  
S ta n i s ła w ó w ,  XII T a r n o p o l ,  XIII W a rsza w a ,  XIV  K o m isa r ia t  R ząd u  na m. st. W ar­
sz a w ę ,  X V  W iln o ,  X V I  W o ły ń .  U z a s a d n ie n ia  p o d a n o  w  sk róc en iu .
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Do § 4.
III  —  W ust. 7 dodać słowa: . i  jego stanowisko służbowe” a naa to  

dodać osobny  us tęp  końcowy; .p ism a  podpisywane przez wicestarostę 
w razie n ieobecnośc i starosty winny ponad  podp isem  być oznaczc re  
.s ta ro s ta  w/z".

IV —  e) W sprawie nrglówkow p'sm , podpisywania pism i używa 
nia pieczęci por. uwagi do § 3 rozp. z 13.VI11 1931 dot. urzędów wojew.;

b) ustęp  4 i 5 nieistotne z uwagi na zasady wyrażone wyżej.
VI —  Należy skreślić ustępy 2, 3, 4 i 5, a wstawić na to miej­

sce następujący tekst.
.Wszystkie pisma, wychodzące ze Starostwa, mają nagłówek .S t a ­

rosta" z oznaczeniem powiatu w formie przymiotnikowej. Jedyn ie  na 
orzeczeniach i e laboratach fachowo-lekarskich, weterynaryjnych, tech ­
nicznych tudzież z zakresu ochrony lasów, referatu rolnego oraz spraw 
inwalidów wojennych m ożna umieszczać nagłówek .S tarostw o" z ozna­
czeniem powiatu w formie przymiotnikowej a pod nim określenie ch a­
rakteru służbowego urzędnika fachowego (np.: lekarz powiatowy, archi­
tek t powiatowy, powiatowy lekarz weterynaryjny).

W ustęp ie  7 po  słowie; .podp isu jącego"  dodać: „oraz jego ch a­
rakter służbowy".

Na końcu § wstawić nowy ustęp  o następującym  brzmieniu: Wlce- 
starosta lub inny urzędnik, pełniący funkcje starosty wskutek choroby 
starosty, nieobecności tegoż w powiecie lub urlopu podpisuje „Starosta 
powiatowy (grodzki, morski) w/z. (w zastępstwie)".

Należałoby też ujednostajnić formę pism, zawierających zasadnicze 
decyzje główne, zwłaszcza przyznające! prawa, nakładające obowiązki 
itp.

S k o ro  u s tę p  1. § 4. w y ra ź n ie  p o d a je , że „ S ta ro s tw o , ja k o  tak ie , nie w y s tę p u je  
n a  z e w n ą trz  sam odzieln ie- lecz  ty lk o  w  im ien iu  S ta ro s ty  —  p rz e to  z b ę d n ą  je s t rzeczą  
b y  jed n e  p ism a  w y c h o d z ą c e  ze S ta ro s tw a  n o s iły  n a g łó w e k  „ S ta ro s ta "  a  inne  .S ta ro ­
s tw o " . U s tę p  k o ń c o w y  d o d a je  się w  celu  z azn a czen ia , że u rzęd n ik  p o d p isu ją c y  pełn ił 
ch w ilo w o  o b o w ią z k i S ta ro s ty  (p a trz  o k ó ln ik  M in . S p ra w  W e w n . N r  157 (G L . 3 0 -4 ) 

z d n ia  2 0 .X II  1932 r. —  D z  U rz . M in . S p ra w  W e w n . N r  19 poz . 261.

V II —  Ustęp drugi tego § otrzymuje brzmienie:
.P ism a  wychodzące ze starostwa, które podpisuje osobiście s ta ­

rosta, urzędnik pełniący funkcje starosty, wzgl. urzędnik zastępujący 
s tarostę  w wypadkach określonych w § 30, m ają  nagłówek .s ta ros ta"  
z oznaczeniem  powiatu w formie przymiotnikowej".

W ust. 5, wyrażenie .sp raw y inwalidów wojennych" zastępuje się 
przez .spraw y zaopatrzenia inwalidzkiego".
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J a k o  ustęp  ostatni dodaje s'ę:
„ W icestarosta wzgl. urzędnik zastępujący s tarostę  w wypadkach 

przewidzianych w § 30, podp>suie „starosta w/z".

V III —  a) W ustępie (2) wyrazy .pełniący funkcje starosty" za­
stąpić wyrazami: „pełniący obowiązki starosty lub zastępujący starostę".

b) Skreślić ustępy 4 i 5 rozporządzenia, w których m ew a o upraw­
nieniach urzędników fachowych do umieszczania w pismach pod n a ­
główkiem „starostwo" sw ego charakteru  służbowego.

c) Dodać nowy ustęp  3:
.Jeże l i  starosta  nie pełni czasowo swych obowiązków z powodu urlopu 
lub choroby, przebywa poza obrębem  powiatu lub znajduje się w po- 
w.ecie, lub z powoau innych ważnych zajęć nie m oże podpisać spraw 
zastrzeżonych do swej aprooaty, sprawy takie podpisuje  wicestarosta, 
względnie urzędnik zastępujący wicestarostę, na blankietach z nagłów­
kiem .s ta ros ta  . . . "  w formie: „w/z. starosta".

d) Ustęp przedostatni skreślić, jako zbędny, bowiem w wypadku 
niemożności podpisania przez s tarostę  czystopisu zaaprobowanej przez 
niego sprawy, czystopis podpisz* wicestarosta na  podstawie ogólnych 
uprawnień przywiązanych ao  jego stanowiska, w formie „w/z. starosty".

e) W ustępie ostatnim  wyraz „funkcje" zastąpić wyrazem .o b o ­
wiązki".

F o rm a  p o d p isy w a n ia  p ism  p rzez  w ic e s ta ro s tę  w  n ieobecności, a  ta k ż e  w  czasie  
z a s tę p o w a n ia  s ta ro s ty  n ie jes t p rz e w id z ia n a  w  ro z p o rz ą d z e n iu . Z m ia n y  w y ra z ó w  
w  u stę p ie  d ru g im  i o s ta tn im  § 4 p o żąd an e  są  d la  o d ró żn ien ia  w y p a d k ó w , k ie d y  o n a ,  
w ia n e  w  ty c h  p a ra g ra fa c h  czy n n o śc i w y k o n y w a  u rzęd n ik  p e łn ią c y  obow dązki s ta ro s ty  
ja k o  k ie ro w n ik  s ta ro s tw a  (s ta n o w isk o  s ta ro s ty  n ieo b sad zo n e  —  v a c a t ) ,  o d  w y p a d k ó w , 
k ie d y  te  sam e czy n n o śc i z a ła tw ia  d o ry w c z o  w ic e s ta ro s ta , w z g lęd n ie  u rzęd n ik  z a s tę p u ­
ją c y  w ic e s ta ro s tę  ja k o  z a s tę p c a  u rz ę d u ją c e g o  s ta ro s ty .

U m ieszczan ie  w  treśc i n a g łó w k a  pism a s ta ro s tw a , w zm iank i, o zn acz a jące j c h a ra k ­
te r  s łu ż b o w y  u rz ę d n ik ó w  fach o w y ch  je s t zbędne, b o w iem  re fe re n t fa c h o w y , p o d p i­
su ją c  c z y s to p is  z a a p ro b o w a n e j p rzez  sieb ie  sp ra w y , w in ien  um ieścić  sw e  n azw isk o  
i o z n a c z y ć  sw ó j ty tu ł u rz ę d o w y , —  z czeg o  obok  c y f ry  re fe ra tu  w id a ć  w y ra ź n ie  
z  jak ieg o  re fe ra tu  fach o w eg o  sp ra w a  w y sz ła ,

O  ile p ism o, w y c h o d z ą c e  z re fe ra tu  fach o w eg o , m a  p o d p isa ć  s ta ro s ta , w te d y  
w  m y śl u s tę p u  d ru g ie g o  § 4 ro z p o rz ą d z e n ia  u m ieszczan ie  pod  n ag łó w k iem  p ism a  ja ­
k ie jk o lw iek  b ą d ź  w zm ian k i n ró cz  zn aku  (lic zb y  re fe ra tu )  je s t n ied o p u szcza ln e .

IX —  a) W ust. 2 dodać po słowie „starosta" słowo „włcestaro- 
s la"  oraz wprowadzić ten  wyraz w dalszych paragrafach, w których 
został opuszczony, tylko dlatego, źe w chwili wydania rozp. tego 
stanowiska leszcze nie było.

b) Ust. 5 winien brzmieć: „referaty fachowe i referaty spraw in­
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walidów wojennych . . . .  umieszczają nazwą swego referatu p. n. re­
ferat spraw inwalidów wojennych*.

c) Gst. 7 dodać w końcu: i tytuł służbowy.
C elem  p rz y s to s . d o  § 3  u s t. 4 ro z p . o  o rg a n iz a c ji  U rz ę d ó w  w o jew ó d zk ich .

d) Gst. 8 dodcć zdanie końcowe: „pisma, podpisywane przez 
wicestarostę lub zastępcą starosty podpisu je s !ę „starosta w/z*.

e) Sicreślić ust. końcowy
S p ra w a  p o ru c z a n ia  p e łn ien ia  fu iikc ji s ta ro s ty  je s t s p ra w ą  c z y s ta  w e w n ę trz n ą  

i n ie  p o w in n a  P y ć  u ja w n ia n a  n a  zew n ą trz , o b n iża  bow iem  a u to ry te t  u rz ę d n ik a  p e łn ią ­
cego  o b o w iązk i s ta ro s ty .

X —  Form a podpisu „starosta w/z* winna być dopuszczona na 
zasadach analogicznych jak „wojewoda w/z“ w urzędach wojewódzkch

X I —  Gst. 3 uzupełnić słowami: „oraz podaniem  referatu, 
k tórego d a r a  sprawa dotyczy*, ustępy zaś 4 i 5 skreślić.

W ust. 7 należy zam iast  kropki wstawić słowa: „oraz po ­
d ane  jego stanowisko służbowe*.

W ust. 8 należy jako zdanie drugie wstawić zdanie o n a ­
stępującym brzmieniu: „W icestarosfa podpisuje pisma z oznaczeniem 
„Starosta w/z.“.

X II —  Skreślić ustępy 4 i 5, a to dla uniknięcia wreżenia, że 
referaty fachow e posiadają swego rodzaju au to n o m ię  w starostwie.

W ustęp ie  8 dodać nu początku zdanie: „Pisma poapisyw ane
przez wicestarostę lub innego urzędnika zastępującego starostę, podpi­
sywane są: „starosta w/z".

Obecne zdanie 1 tego ustępu otrzymuje brzmienie: „wszystkie
pisma, których nie podpisuje starosta  lub Urzędnik zastępujący, podpi­
syw ane są z oznaczeniem: „za starostę"

Dalsze brzmienie tego  ustępu pozostaje bez zmian.
XIV — § te n  winien obejm ow ać ustępy 1, 2, 4, 6, 7, 9 i 10 

tekstu dotychczasowego uzupełnione następującym i postanowieniami.
Pisma wychodzące ze starostwa, które podpisuje osobiście s ta ro ­

sta, wzgl. urzędnik pełniący funkcje starosty, winny być redagow ane 
w I-ej osobie pod nagłówkiem „starosta* z oznaczeniem  powiatu w fo r ­
m ie przymiotnikowej. Wszystkie inne pisma winny być stylizowane 
w 3-ej osobie pod nagłówkiem „s taros tw o ' również z oznaczeniem po­
wiatu w form 'e przymiotnikowej.

Należy dodać ustęp  ostatni.
Grzędnik, zastępujący starostę podpisuje „w/z. starosty*.
W ustępie 4 rozp. zamiast „m ają prawo* powinno być „mają 

obowiązek".
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O b o w ią z e k  u m iesz czan ia  p rzez  w szy stk ich  re fe re n tó w  fac h o w y c h  w  n a g łó w k a c h  
p ism  o z n a c z e ń  ich  c h a ra k te ru  służbow ego , jest w sk a z a n y  ze  w zg lęd u  n a  sam odzie lność  
i o d ręb n o ść  o d n o śn y c h  funkcy j w  ram ach  u s tro ju  s ta ro śc iń sk ieg o  o ra z  ze w zg lęd u  n a  
częs to  zach o d z ące  o b słu g iw a n ie  p rzez  ty c h  re fe ren tó w  te ren u  k ilk u  p o w ia tó w  (re fe ­
r a ty  in w alid zk ie , o c h ro n y  la só w , ro ln ic tw a  i re fo rm  ro ln y c h ) .

XV —  1) Należałoby wprowadzić zasadę, aby wszystkie pisma 
urzędowe były redagow ane w pierwszej osobie z podpisem , np. „Za s ta ­
rostę" lub „w/z. starosty". Wówczas w praktyce osiągnie się rzeczywiście 
taki stan, że każdy akt urzędowy będzie wydawany w imieniu starosty.

Pisma zredagowane w pierwszej osobie mogłyby Dyć bez koniecz­
ności poprawek podpisane przez s tarostę  lub jego zastępcę — w tych 
wypadkach, gdy np. s tarosta  nagle wyjedzie bądź skieruje akt do pod­
pisu do innego urzędnika, bqdź gdy urzędnik referujący nie m o le  z góry 
z pewnością określić, kto czystopis podpisze.

2) W ustępie 4 tegoż § należałoby wymienić jeszcze przykła­
dowo komisarze ziemskiegu, komisarza ochrony lasów, w ustępie zaś 
5 zastąpić „referat spraw inwalidów wojennych" — nazwą właściwą 
„referat inwalidzki".

3) W ustępie 7 tegoż § na końcu dodać należy słowa: „. . . 
oraz jego stanowisko służbowe".

X III  —  Po us tęp ie  8 dodać nowy ustęp  o brzmieniu:
„Pisma, zastrzeżone do aprobaty  starosty, podpisuje w razie jego

nieobecności wicestarosta lub urzędnik zastępujący starostę, z ozna­
czeniem „starosta w/zŁ.

W  celu  w y ró ż n ie n ia  sp ra w , p o d p isy w a n y c h  p rz e z  za s tę p c ę  s ta ro s ty  z zaikresu 
jeg o  w łasn e j ko m p eten c ji od  sp ra w , w c h o d z ą c y c h  w  z a k re s  a p ro b a ty  s ta ro s ty .

XVI —  tV ustępu 7 dodać „oraz jego stanowisko służbowe".

Do !§ 5.

XIV —  Pieczęci okrągłej starostwa należy używać dla uwierzy­
telnienia: aktów administracyjnych, posiadających charak ter  uprawnień, 
świadectw, orzeczeń fachowych, upoważnień do działania na  zewnątrz 
urzędu oraz odpisów pism i dokumentów, wydawanych stronom , względ­
nie o sobom  interesow anym .

Urzędnicy fachowi używają pieczęci okrągłej, zawierającej oprócz 
herbu państwa i nazwy urzędu określenie  ich charakteru urzędowego 
w następujących wypadkach;

a) gdy charak ter  spełnianych przez nich czynności urzędowych 
w ymaga użycia pieczęci (np. ekshum ac je  itp.),
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b) gdy chodzi o uwiarogodnienie orzeczeń, opinii, które w myśl § 
poprzedniego urzędnicy fachowi podpisują bez dodatku .z a  starostę*.

XVI —  Upoważnienie urzędników Fachowych do używania pieczęci 
wydaje się n iezgodne z § 4 rozp., który postanawia, że Starostwo ja ­
ko takie nie występuje na zewnątrz samodzielnie; posiadanie odrębnej 
pieczęci przez urzędnika fachowego wskazuje na to, że odnośny refe 
rat stanowi od rębną  kom órkę org., według zaś § 9 rozp. referat nie 
stanowi osobnej jednostki organizacyjnej. W tych wypadKach należa­
łoby posługiwać się pieczęcią Starostwa.

Do § 6.
IV —  Referaty w staiostwach stanowić winny komórki oiganiza- 

cyjne, na  czele których powinni stać kierownicy referatów, do pom ocy 
którym, w razie potrzeby, przydziela się personel pomocniczy (referen- 
darski, podreferendarski, kanceiaryjny).

VI —• Ten § należałoby zmienić następująco:
.S taros tw o  dzieli się na referaty i posiada własną kancelarię. Pod­

stawą podziału na re feiaty  jest szczegółowy podział czynności.
Kategorie spraw jednorodnych pod wzgiędem prawnym względnie 

fachowym naieży łączyć w całość, która nazywa się re fe ra tem ”.
Z m ia n y  te  m a ją  n a  celu  u tw o rz e n ie  z  re fe ra tó w  k o m ó rek  o rg a n iz a c y jn y c h -

Referaty w starostwach stanowić winny komórki organizacyjne 
na  czele których pow.nni stać kierownicy referatów, do pom ocy któ­
rym, w razie potrzeby, przydziela się personel pom ocniczy (referendar- 
ski, podreferendarski, kancelaryjny).

VIII — Wprowadzić nowy ustęp  treści następującej: .N a  czele 
re fera tu  stoi kierownik referatu*.

W  w ięk szo śc i s ta ro s tw  w  n ie k tó ry c h  re fe ra ta c h  (b ezp ieczeń stw o , w o jsk o w y , 
a d m in is tra c y jn y , k a rn y )  p ra c u je  p o  k ilk a  osób , m a ją c y c h  ró żn e  k w a lif ik ac je ; sp ra w ­
n o ść  p ra c y  w  tak ich  re fe ra ta c h  za le ż n a  je s t w  du że j m ierze o d  w za jem n eg o  sto su n k u  
p ra c o w n ik ó w  z a tru d n io n y c h  w  re fe rac ie , k tó ry  w in ien  b y ć  o p a r ty  n a  m o m en tach  z a ­
leżności i o d p o w ied z ia ln o śc i. Z  re g u ły  za  ca ło ść  p ra c  w  re fe ra c ie  o d p o w ia d a  je d n a  
o so b a , k tó ra  je s t o b ecn ie  fa k ty c z n y m  k ie ro w n ik iem  re fe ra tu .

XI —  Naieży dodać ust. 3 o następującym  brzmieniu: .R e ­
feraty tworzą jednostki organizacyjne starostwa*.

X IV —  Nad-jć nas tępu jące  brzmienie:
Podstaw ą organizacji pracy starostwa jest  podział na referaty jako 

kemórki organizacyjne starostwa oraz szczegółowy podział czynności 
obejm ujący wyliczenie kategorii spraw załatwianych w starostwie. Wy­
liczenie to  stanowi podstaw ę rzeczowego układu akt.
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R o z p o rząd zen ie  z  dn ia  3 0 .V I  1930 r. z a g ad n ien ie  po d z ia łu  s ta ro s tw  n a  kom órk i 
o rg a n iz a c y jn e  n o rm u je  w  sp o só b  m g lis ty , g d y ż  w p ro w a d z a ją c  p o d z ia ł n a  r e fe ra ty  nie 
o k reś la  jed n o cześn ie  fo rm  o rg a n iz a c y jn y c h  ich  fu n k c jo n o w an ia . P o w o d u je  to  w  p ra k ty ­
ce w ą tp liw o śc i jaK z o rg a n iz o w a ć  re fe ra ty , ja k  n a z w a ć  ich  k ie ro w n ik ó w , jak a  je s t ich  
o d p o w ied z ia ln o ść .

Do § 8.

IV —  Należy wymienić, z jakich referatów składa się starostwo oraz 
określ ć krótko zakres działauia poszczególnych referrtów , a w szcze* 
góiności: 1) referat ogólny (ooecny ref ogólny i ref. organizacyjny),
2) referat społeczno-polityczny (cbecny  ref. bezpieczeństwa oraz sp ra­
wy wyznaniowe), 3) referat administracyjny (tu włączyć także sprtwy 
przemysłowe, apiowizacyjne i opieki społecznej), 4) referat karny, 5) re ­
ferat wojskowy (mob., poborowy, o. p. 1, i o. p. g.), 6) referat inwa­
lidzki (tylko w niektórych starostwach).

Nadto t. zw. referaty .fachowe*:
7) referat rolny, 8) referat pracy, opieki i zdrowia, 9) referat w e­

terynaryjny, 10) re fera t ochrony Iasćw, I I )  referat melioracyjny, 12) 
referat budowlany.

W końcu: 13) kancelaria — traktowana również jako kom órka or­
ganizacyjna starostwa równorzędna z innymi referatami. Kierownik 
kancelarii winien ponadto  załatwiać sprawy budżetowo-gospodaicze.

Podział s tarostw grodzkicn na refeiaty powinien być odrębny, 
a mianowicie:

1) referat ogólny. 2) referat społeczno-polityczny (ewent. na dwa 
odrębne referaty, a to; polityczny, craz bezpieczeństwa i porz. publ.,
3) administracyjny, 4) przemysłowy (o ile zachodzi konieczność wyod­
rębnienia go), 5) karny, 6) wojskowy, 7) pracy, opieki i zdrowia, 8) kan­
celaria.

V —  W obec znikomej ilości spraw w referatach: ogólnym i o rga­
nizacyjnym należałoby złączyć te referaty w jeden  — sprawy więc wy­
mienione w punktach 1) i 2) § 8 ob jęte  by były jednym  punkiem.

SJowa . (re fera t  bezpieczeństwa*) w punkcie 3 należy zastąpić 
słowami . (re fera t  społeczno-polityczny)* dalszy ciąg pktu 3. należy skre­
ślić; sprawy porządku poblicznego winny s !ę znaleźć w punkcie 4 (re- 
feret administr.), w punkcie 4 po  słowach „odbudow a itp. p ropo­
nuję wstawienie słów .oraz SDrawy porządku publicznego, z wyjątkiem 
spraw stowarzyszeń, cudzoziemców i prasowych, które należą do refe­
ratu* społeczno-politycznego — analogicznie jak w urzędzie wojewódz­
kim, w którym sprawy te należałoby przydzielić do utworzyć się m a ­
jącego Wydziału prawno-administracyjnego.
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Do ust. 5) po słowie „wojskowego" winny być wstawione słowa 
„oraz obrony przeciwlotniczej", jako dział później przydzielony do re­
feratów wojskowych w starostwach.

VI —  W § tym należy:
1) pkt. 1 i 2 połączyć w je J e n  wspólny referal „ogólny".
2) Fktom 3 i 4 nadać brzmienie:
Referat bezpieczeństwa, ooejm ujący sprawy bezpieczeństwa i po ­

lityczne oraz sprawy porządku publicznego.
Referat administracyjny, obejm ujący sprawy wodne, przemysło­

we, obywatelstwa, odbudowy itp. Sprawy te winny być połączone 
w m iarę potrzeby i możności.

3) Punkty 7 i 8 skreślić.
Dodać ustęp  końcowy:
O piócz wymienionych wyżej referatów należy utworzyć w staro ­

stwach, które wyznaczy wojewoda, oddzielne referaty inwalidów wo­
jennych.

Bliższe szczegóły w sprawie podz!a!u na referaty ustala wojewoda, 
k tóry—biorąc pod uwagę warunki miejscowe, s tan  liczebny i przygoto­
wanie personelu, zakres czynności starostwa, obowiązujące ustaw odaw ­
stwo itp. — może zarządzić w razie potrzeby;

a) wydzielenie w oddz*elny referat spraw porządku publicznego,
b) wydzielenie w oddzielny refera t spraw przemysłowych.

V II  —  Punkt 1) i 2) połączyć jako referat organizacyjny lub ogól­
no organizacyjny.

Punkt 7) skreślić.
Punkt (8) ctrzym uje brzmienie:
„Sprawy zaopatrzenia inwalidzkiego".

/
IX —  a) Ust. 1 skreślić słowa: „stan liczebny i przygotowanie p er­

sonelu".
P o d z ia ł n a  re fe ra ty  m e p o w in ien  b y ć  u z a leżn io n y  od  s ta n u  liczeb n eg o  i p rz y g o ­

to w a n ia  p erso n e lu .

b) Ust. 2 pkt 3 w miejsce „Referat bezpieczeństwa* pisać „Refe­
rat społeczno-polityczny*.

c) Ust. 2 pkt. 4 zdanie pierwsze: dodać  w końcu przed itp. 
„sprawy państwowego nadzoru nad  o rganam i sam orządu terytoria lnego”.

U s ta w a  z d n ia  23 .I II  1933 r. o  częśc iow ej zm ian ie  u s tro ju  sa m o rz ą d u  te ry to r ia l­
neg o , n ieza leżn ie  o d  a try b u c ji n a d z o rc z y c h  w y d z ia łó w  p o w ia to w y c h , z a s trz e g a  s ta ­
ro śc ie  n iek tó re  u p ra w n ie n ia , w y n ik a ją c e  z w y k o n y w a n ia  n a d z o ru  p a ń s tw o w e g o  n ad  
o rg an am i sa m o rząd u  te ry to ria ln e g o .
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d) Pkt. 7 sKreślić.
e) W miejsce proponow anego do skreślenia powyżej pod d) pkt. 7 

wstawić: sprawy rolnictwa i reform rolnych obejm ujące:
a) op ieką nad  rolnictwem (sprawy produkcji rolnej, statystyki rol­

nej, koordynacji pracy z sam orządem  terytorialnym i gospodarczym , 
dobrowolnych organizacji rolniczych itp.),

b) sprawy przebudowy ustroju rolnego.
K o n ieczn o ść  p u łą c z e n ia  sp ra w  z z a k re su  ro ln ic tw a , k tó ry c h  liczb a  s ta le  ro śn ie , 

w  je d n y m  re fe rac ie .

XI —  W ust. 1 należy słowo .w o jew oaa"  zastąpić słowem 
.wicewojewoda", w ust. 2 pKt. 3 po słowie .p o li tyczne1- dodać słowa 
„jaKO też  opinii", zaś w pkt. 8 zamiast słów .inwalidów wojennych" 
użyć słowa „Inwalidzkie".

X II — Skreśla się ustęp  1. Ustęp 2 otrzymuje wobec tego brzmie­
nie: .W  podziale na referaty należy w każdym razie wyoorębnić w o d ­
dzielne referaty".

P o d z ia ł n a  re fe ra ty  u s ta lo n y  je s t w  s ta tu c ie  o rg a n iz a c y jn y m .

X III —  Wyraz .wojewoda* zastąpić wvrazem „wicewojewoda".
Pkt. 1 i 2 ust. 2 połączyć w jedną grupową całość, skreślając rów­

nocześnie zdanie w nawiasie .re fe ra t  organizacyjny".
W pkt. 3 .referatowi bezpieczeństwa" nadać nom enkla tu rę  . r e ­

ferat społeczno-polityczny".

XIV —  Przy wprowadzeniu podziału starostwa na referaty należa­
łoby ustabilizować stan faktyczny, istniejący niemal we wszystkich s ta ro ­
stwach na terenie R. P., jak również możliwie zmniejszyć ich ilość przez 
połączenie referatu ogólnego z organizacyjnym w jeden wspólny referat 
„ogólny" oraz przez skasowanie referatu opieki społecznej, ponieważ 
większość spraw z tej dziedziny należy do wydziałów powiatowych.

Należałoby wreszcie uprościć nazwy referatów oraz nazwę referatu 
bezpieczeństwa dostosować do naewy odpowiedniego wydziału II in s tan ­
cji (społeczno-polityczny).

Do referatu wojskowego należałoby dodać sprawy OPL. jako 
nowe zagadnienie.

XV —  1. Ustępowi 2 nadać takie brzmienie, aby sprawy wyni­
kające ze stanowiska starosty jako reprezentanta Rządu (referat ogól­
ny) i sprawy dotyczące ogólnego kierownictwa (referat organizacyjny) 
były połączone w jednym  referacie p. n. . re fe ra t  ogólny".

2. Nazwę referatu bezpieczeństwa zmienić na  .refera t  społeczno-
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polityczny", gdyż pod względem czynności jes t  on odpowiednikiem 
wydziału społeczno-politycznego.

3. Referaty: opieki społecznej, zdrowia publicznego i weteryna­
ryjny — przekazać całkowicie wydziałom powiatowym na podstawie 
art. 78 rozp. Prez. z 19 stycznia 1928 r.—podoDnie, jak to m a miejsce i  a d ­
ministracją drogową, skupioną w wydziałach powiatowych zarówno dla 
dróg państwowych, jak i sa m cząao w y ch .  W ten sposob  dwutorowość 
i zbędny obieg papierowy odpadnie.

XVI —■ Należy wstawić ustęp  dotyczący podziału s ta ro ­
stwa na re fe ra ty  ogólny, bezpieczeństwa, administracyjny, karno-ad­
ministracyjny, wojskowy, przemysłowy, rolnictwa, ochrony !asów, melio- 
racyjno-wedny, zdrowia, wete-ynaryjny, opieki społecznej, budowlany, 
inwalidzki, oraz w razie potrzeby aprowizacyjny.

Czynności k iżd eg o  referatu określone byłyby w szczegółowym 
podziale czynności.

Referat prowadzi referent wyznaczony przez starostę.
N a le ż y  p rz y ją ć  p o d z ia ł S ta ro s tw a  n a  re fe ra ty  ja k o  k o m ó rk i o rg a n iz a c y jn e . 

W s k a z a n e  je s t p rz y  ty m  u sta le n ie  ra m o w e g o  sc h em atu  p o d z ia łu  z  m o żn o śc ią  o d c h y ­
leń  w  o k re ś lo n y c h  g ran icach .

(C. d. n.)
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P Y T A N I A  I O D P O W I E D Z I

W jakie j wysokości przysługuje pracownikowi samorządowemu  
IX  gr. uposaż, diety za  wyjazd służbowy, trwający od 5 gudz. do 23?

Ponieważ zgodnie z rozporządzeniem Prezydenta Rzpiitej z 28 X 
1933 r. (Dz. U. poz. 66?) uposażenie p/acownikow samorządowych 
opiera się w oaisrym ciągu na przepisach ustawy z 9.X 1923 o upo­
sażeniu funkcjonariuszy państwowych i wojska (Dz. U. poz. 924}, 
przeto obowiązują wobec pracowników samorządowych oparte  na tych 
przepisa h w sprawie d 'e t  postanowienia rozporządzenia Rady /^mi- 
strów z 17.!X 1927 (Dz. Ci. poz. 631 ex 1932 r.). W myśl § 5 tego roz­
porządzenia przysługują pracownikowi pełne diety, jeżeli podróż służbo­
wa trwa Krócej niż 24 godzmy, o ile pobyt poza miejscem służbowym 
trwa dłużej niż 6 godzin i przypada na porą nocną  między pod z. 21 
a 6. Ponieważ w danym  przypadku pobyt pcza miejscem służbowym 
przypadał na p o ię  dzienną, a jedynie trzy godziny przypadły na porę 
nocną, należy uznać, że pracownikowi przysługuje jedynie pół diety.

Otton Stabrowski.
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O R Z E C Z N I C T W O  S f \ D G  N R . J W Y Ż S Z E G G

P r z e s t ę p s t w o  c ią g łe  ( a r t .  31 k . k .) .
Przestępstwo ciągłe polega na tym, że kilka oddzielnych działań, 

skierowanych przeciw tem u  sam em u  przez ustaw ę chronionem u dobru 
prawnumu, tworzy jedność prawną i tym sam ym  jedno przestępstwo, 
jeżeii działania te  są wypływem jed reg o ,  z góry powziętego zamiaru 
(14.11 38 Nr 1 K 2340/3'/j

W y ro k  s ą o u  z a g r a n ic z n e g o  a  r e c y d y w a  ( a r t .  60  § I k . k .) .
Okoliczność czy oskzrżony był karany w kraju czy za granicą, jest 

z punktu  widzenia tegu, czy zachodził powrót do przestępstwa w ro­
zumieniu § 1 art 60 k. k , obojętna (15.VII 37 Nr 3 K 585/37).

H o m o s e k s u a liz m  i je g o  k a r a ln o ś ć  ( a r t .  207  k . k .).
1. Istotę przestępstwa z art. 207 k. k. stanowi ofiarowanie się 

z chęci zysku do czynu nierządnego osobie tej sam ej płci, a więc nie 
tylko propozycję odaania się danej osobie, lecz i oddanie się. Na tle 
dyspozycji art. 207 k. k. jest rzeczą oboję tną  od kogo wyszła inicjaty­
wa czynu nierządnego, a mianowicie czy od osoby dokonywającej go 
i za to płacącej, czy od osoby poddającej się tem u czynowi za za­
płatę.

2. Dla bytu przestęostwa z art. 207 k. k. jes t  rzeczą niezbędną, 
by osobnik oddający r e osobie tej sam ej płci powodował się chęcią 
zysku, czyli aby cnęć zysku stanowiła pobudkę odaania  się. Jeżeli 
osobnik nie ma na celu żadnego zysku, a otrzymuje wynagrodzenie, 
na które wcale nie liczył po oddaniu się osobnikowi tej sam ej płci, to 
czyn taki nie podpada  pod art. 207 k. k., który przewiduje prostytucję 
ho m o sek su a lrą  lub lesbijską, czyli sprzedawanie swego ciała dla tego 
rodzaju nierządu (17.111 38 Nr 1 K 2231/37).

Z e lż e n ie  w y n ik a ją c e  z  o s k a r ż e n ia  o z n ie s ła w ie n ie  ( a r t .  255  
i 256 k . k .).

Słowne zelżenie, chociażby nastąpiło w związku z okolicznościami, 
stanowiącymi przedmiot zarzuconego oskarżonem u zniesławienia, s tan o ­
wi od rębne  wydarzenie, nie mieszczące się w granicach s tanu  faktycz­
nego  przepisu art. 255 k. k. (22.VII 37 Nr 2 K 1935/36).

St. Czerwiński.



N r 11 O R Z E C Z N I C T W O  N A J W  T R Y B U N A Ł U  A D M IN , 731

O R ZEC ZN IC TW O  NR,IW  TRYBUNAŁU A D M IN IS T R A C Y JN E G O

O c h ro n a  la s ó w  — to k  in s t a n c j i  w  s p r a w a c h  o z a le s ie n ie .
Decyzje wojewody, oparte na postanowieniu końcowym art. 3 pra­

wa o ochronie lasów nie stanowiących własności Państwa z 24. VI 1927 
(Dz U. poz. 932/1932} nie są ostateczne w toku instancji administra­
cyjnych (Teza).

N, T. F\. uchylił z powudu wadliwego postępow ania orzeczenie 
wojewody, wydane jako ostateczne na skutek odwołania od decyzji s ta ­
rosty, nakazującej skarżącem u zaies!enie gruntu o powierzchni 3,6 ha. 
Trybunał stwierdził, że sprawa ta należy do właściwości wojewody w in­
stancji 1, ponieważ decyzja ta była wynikiem zadecydowanej przez wo­
jew odą sprawy parcelacji letniskowej na powierzchni 6 i ,06  ha lasu, a to 
skutkiem niedopełnienia przez skarżącego warunków, pod którymi d o ­
zwolono tą  parcelacją. Chodziło zatem o sprawą zmiany rodzaju 
użytkowania gruntów leśnych o obszarze w iąkstym  niż 50 ha, na leżą­
cą  — według postanowienia art. 31 pkt a) rozp. Prezydenta R. P z ć.4 
VI 1927 r. o ochronie lasów nie stanowiących własności Państwa — do 
właściwości wojewody, jako instancji (Wyrok z 28.V 1937 1. rej. 6929/35).

Z a g r o ż e n ie  b e z p ie c z e ń s t w a  ja k o  p o w ó d  r o z w ią z a n ia  s t o w a ­
r z y s z e n ia .

Z  użytego w art. 16 prawa o stowarzyszeniach (Dz. U , poz. 808 
z  1932) określenia ,,jeżeli stowarzyszenie... zagraża bezpieczeństwu, 
spokojowi lub porządkowi publicznemu ' wynika, iż przepis ten ma na 
celu nie represję za  uchybienia już dokonane, ja k  to m a miejsce w innych 
wypadkach, przewidzianych w art. 16, ale prewencję, t. j. zapobieżenie 
w przyszłości grożącym naruszeniom bezpieczeństwa, spokoju lub po­
rządku  (Teza wł. red.).

Rozwijając tą  tezą N. T. fl. doszedł do wniosku, iż oparcie sią wła­
dzy na  wskazanym m om encie  zagrożenia nastąpić m oże tylko w razie 
„istnienia* takiego zagrożenia, w obec czego władza, rozwiązując z tego  
powodu stowarzyszenie, nie m oże sią ograniczyć tylko do wskazania 
pew nych faktów, które miały miejsce w przeszłości, ale musi, ze wzglą­
du na kategoryczne w tym kierunku postanowienie art. 16, decyzją 
swoją należycie umotywować, a w!ąc musi ustalić również istnienie 
takiego zagrożenia, t. j. wskazać okoliczności faktyczne, na zasadzie 
których przyjąła, że w istniejących aktualnie w arunkach zachodzi nie­
bezpieczeństwo zajścia wspomnianych naruszeń w przyszłości.

W związku z powyższym N. T. fl. uznał za nietrafne potrak tow a­
nie przez władze, jaxo nieistotnych dla sprawy, twierdzeń strony i wska­
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zanych przez nią okoliczności, mających wykazać, że zagrożenie to w o­
bec zmiany stosunków  faktycznych, już nie istnieje, skutkiem czego 
do rozwiązania stowarzyszenia nie m a prawem wymaganych warunków.

Ponieważ władza tych twierdzeń i argumentów, pom imo ich istot­
nego znaczen’a dla sprawy, nie poddała merytorycznej ocenie w za­
skarżonej decyzji odwoławczej, przeto Trybunał decyzją tą uchylił z p o ­
wodu wadliwego postępow ania na podstawie art. 84 p. 3 prawa o Naj­
wyższym Tryb flam., uznając braki powyższej decyzji za naruszenie 
form postępowania administracyjnego z oczywistą szkodą dla skarżącego 
stowarzyszenia, które skutkiem tego ogrzniczone zostało w m rżneśc i  
obrony swoich praw (Nieopublikowany wyrok z 14.1 1938 L rej. 7286/34).

U ż y tk o w a n ie  w ótl — c o f n ię c ie  p o z w o le n ia  b e z  o d s z k o d o w a n ia .
Do zastosowania przepisu art. 64 ust. /  v 5 ustawy wodnej 

z 19 IX  1922 (Dz. U. poz. 574 z  1928) nie je s t  niezbędne, by niewy­
konanie dotyczyło więcej niż jednego z r.ałożouycę warunków  (Teza).

N. T. F\. oadalił jako nieuzasadniony zarzut strony, iż w danym  
wypadku cofniącle pozwolenia było prawnie niedopuszczalne, gdyż nie­
wykonanie dotyczyło tylko jed n eg o  warunku nałożonego w pozwoleniu 
przez władze, gdy ustawa, posługując sią liczbą m nogą (.w arunków * — 
art. 64 ust. 1 p. 5), zdaniem  skarżącego, wymaga, aby niewykonanie 
dotyczyło większej ich Uczby.

Przypisywanie ustawodawcy zamiaru ograniczenia zastosowalności 
tegc przepisu tylko do wypadku, kiedy nie zostaniu wykonany więcej 
niż jeden warunek, p -ow adzłoby  — zdaniem Trybunału — do nielo­
gicznych wniosków: 1) że niewykonanie dwóch mniej ważnych warun­
ków powoduje cieźsze skutki, niż niewykonanie jednego, chociażby 
grożące nieobliczalnymi stratami dla interesu publicznego, o .az 2) że 
w przypadkach, gdy udzielone zezwolenie zawiera tyiko jeden wa­
runek, powyższy przepis — bez wyglądu na wagą tego  warunku — 
nie może być stosow any (Wyrok z l l .V  1937 L. rej 9065.O4).

S p r o s t o w a n i e .  W z a m ie s z c z o n y m  w p o p r z e d n i m  nr „ G a z e ty  A d m .“ 
w y ro k u  N. T. f l  z 14.V 1937 1. re j .  5 119/34 w krad ła  s ię  o m y łk a ,  p o c z ą t e k  bow iem  
p ie rw sze g o  zd an ia  win ien  b rzm ieć :  „N. T. r\ . n ie  podzielił  wywodow sk a rż ą c e j  g m in y ,  
jaKoby dla n a b y c ia  i u t r z y m a n ia  p raw a  d o  op ie i r i  w a a n e j  gm in ie . . ." ,  i

W. Czapiński
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Organa kol< gialne przy wojewodach i starostwach. W myśl art. 121 
rozp. Prez. Rzplitej o organizacji i zakresie działania władz admin.  
o gó lne j— Rada Min. w szeregu rozp. (Dz. U. z r. 1928, poz. 708-711) 
określiła, jakie organa kolegialne irady, komisja,  komite ty itp.), funkcjo­
nujące przy władzach admin.  ogólnej mają pozostać nadal oraz jakie 
czynności ich zostają przekazane wydziałom wojewódzkim i powiato 
wym. J e d n a k ż e  po roku 1928 ustawy i rozp. wprowadziły szereg no ­
wych kolegiów.

W związku z tym Min. Spraw Wewn.,  chcąc ustalić ich liczbę, 
podstawą prawną istnienia oraz zakres  ich działalności p ismem okól­
nym z 5.V b. r. Nr gl-3a-27 poleciło wojewodom zestawienia funkcjo­
nujących na obszarze województwa omówionych wyżej organów ko- 
leyialnych, sporządzonego ściśle według podanego wzoru.

W szczególności przy sporządzaniu zestawienia mają wojewodowie 
zwrócić uwagą na rubrykę, 6 wykazu, w której należy możliwie treściwie 
lecz wyczerpująco podać zakres działania organu kolegialnego, zazna­
czając jednocześnie,  jaki charakter ,  zgodnie z istniejącymi przepisami,  
noszą powziąte przez niego uchwały.

Zgromadzenia niepubliczne. Niektóre zrzeszenia ce lem umożliwie­
nia wezwania większej ilości osób na zgromadzenia niepubliczne wy­
znaczają dla poszczególnych grup uczestników tych zgromadzeń po 
jednym zwołującym, który zna osoby w skład tej grupy wchodzące.

Działacze tych zrzeszeń opierają swe postępowanie  na brzmieniu 
art. 18 pkt a ustawy o zgromadzeniach z 11.111 1932 r., w ktorym to 
artykule słowo „zwołującym1* jest użyte w liczbie mnogiej.

W sprawie tej Min. Spr. Wewn. p i smem  okólnym z 7.V b. r. 
Nr F\P. 45/39 wyjaśniło, co nas tępuję:

Z brzmienia art. 18 pkt  a powołanej  ustawy wynika, iż jego p o ­
stanowienia dotyczą tylko grona osób indywidualnie ograniczonego, 
t . j .  jeżeli grono to na zewnątrz w s tosunku do osób do niego należą­
cych jest zamknięte,  a na wewnątrz członkowie jego są związani s to­
sunkiem znajomości osobistej  ze z w o ł u j ą c y m i  lub z przewodniczą­
cym zebrania.

Jeżeli  wiąc jest kilku zwołujących zebranie,  to wówczas tylko 
może ono bvć uważane za zebranie zamknięte,  a nie zgromadzenie,



jeśli wszyscy uczestnicy znani są każdemu ze zwołujących, użycie Do­
wiem słowa „zwołujący" w liczbie mnogiej nastąpiło tylko z tego p o ­
wodu, że zwoływać zarówno zgromadzenia  jak i zebrania może nie 
jedna osoba,  lecz mniejsze lub większe grono osób.

Jeśli  na tomias t  każdy ze zwołujących zna tylko część uczestni ­
ków zebrania,, a przewodniczący nie zna wszystkich biorących udział 
w zebraniu, zebranie to należy uważać za nie odpowiadające warun­
kom,  oznaczonym w art. 18 pkt a omawianej  ustawy i t raktować je 
jako publiczne — przy czym obojętną jest okolicznością miejsce zebra­
nia, a więc — czy ono odbywa się w lokalu publicznym, czy w pry­
watnym.

Kcszlarysowunie robót budowlanych. Nawiązując do okólnika b. Min. 
Robót  Publ. z 17.1(1 1927 r. Nr IX-606, Min Spr. Wewn.  okólnikiem 
Nr 18 z 11.V b. r. powiadomiło wojewodów (Kom. Rz. w Warszawie),  
że zapoczątkowane wówczas opracowanie urzędowej analizy nabot 
budowlanych zostało przez Min. Spr. Wewn. ukończone.

Dzieło to (Część I Poas tawy analityczne robot Dudowlar.ych, 
Część II Przedmiar,  analiza cen i kosztorys robót  budowlanych) już się 
ukazało w druku, będzie niezwłocznie rozesłane do użytku urzędów 
wojew. (Kom. Rządu na m. st. \Varsz.) oraz podległych im. organow 
państw.  służDy budowl., tudzież rozpowszechnione do szerszego użytku.

Wobec powyższego Minister uchyla s tosowanie zaleconych wów 
czas podręczników i sposobów obliczania cen robót  budowl., polecając 
stosowanie odtąd we wszystkich przypadkach,  dotyczących obliczania 
robót  budowl. i ich cen wyłącznie wymienionej wyżej urzędowej analizy 
Min. Spr. Wewn.,  a to nie tylko w odniesieniu do robót państwowych,  
wykonywanych w całym zakresie działania Ministeistwa, lecz również 
przy ocenie wszelkich innych, z którymi organa państw, służby budowl. 
stykają się z jakieyokolwiek tytułu.

Z uwagi, że urzędowa analiza robót  winna bronić interesów Skarbu 
Państwa przy wykonywaniu robót  państw.,  a z czasem stać się p o ­
wszechną podstawą kosztorysowania robót  budowl. z korzyścią dla 
uporządkowania rynku Pudowi, w interesie racjonalnego rozwoju bu ­
downictwa, Ministerstwo uważa za konieczne ut rzymywanie omawianego 
wydawnictwa w stanie aktualności i stałą dbałość o jego udoskonala 
nie. W tym celu zarządza, aby wszelkie wyraźnie zarysowujące się 
przy przetargach (a również w innych okolicznościach} różnice cen 
jednostkowych w porównaniu do kosztorysów urzędowych, odtąd stale 
opracowywanych według urzędowej analizy, były kom unikowane Mini­
sterstwu z -podaniem niezbędnego uzasadnienia.

Bezpieczeństwo ruchu łodzi sportowych. W ostatnich czasach zda­
rzają się przy uprawianiu sportów wodnych i turystyki wodnej  liczne, 
nieszczęśliwe wypadki,  n iejednokiotnie śmiertelne, których przyczyną 
jest przeważnie niedostateczna umiejętność prowadzenia łodzi spor to ­
wych oraz nieznajomość przepisów ruchu na wodach.
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Aby uniknąć tego rodzaju wypadków w przyszłości i jednocześnie 
zapewnić należyty rozwój sportów wodnych i turystyki wodnej,  Min. 
Spraw? Wewn. okólnikiem Nr 19 z 1G.V b. r. poleciło wojewodom wy­
danie,  zależnie od warunków miejscowych, rozporządzeń porządkowych 
przy zastosowaniu nas tępującycn wytycznych

1. Zabrania się samodzielnego używania łodzi sportowych (stero­
wania, wiosłowania albo kierowania motorem) dzieciom do lat szesnastu 
włącznie i osobom,  zdradzającym objawy nienormalne,  jako też b ę d ą ­
cym w stanie nietrzeźwym.

2. Samodzielne używanie łodzi sportowych dozwolone jest z wy­
jątkiem osod wyżej wymienionych tylko osobo m umiejącym sterować, 
wiosłować, żeglować albo prowadzić łodzie motorowe.

Umiejętności te stwierdza legitymacja wydawana przez miejscowe 
kluby sportowe lub stowarzyszenia wychowania fizycznego. Jeżeli  w da ­
nej miejscowości nie ma tego rodzaju klubu lub stowarzyszenia,  lub 
istniejące kluby i stowarzyszenia nie są w możności  wydawać takich 
Iegitymacyj, wspomniane  legitymacje wydawać winny właściwe powia­
towe miejskie Komitety W. F. i P. W.

Legitymację tę osoba samodzielnie używająca łodzi sportowej ob o ­
wiązana jest okazać na żądanie władz i ich organów, upoważnionych 
do kontroli oraz w wypadkach zwracania się o pomoc,  wskazówki itp.

3. Zabrania się używania kajaków i łodzi sportowych o powierzchni 
mniejszej od 10 n r  w porze nocnej,  licząc od pierwszej godziny po 
zachodzie do wschodu słońca.

Inne łodzie sportowe, będące  w ruchu w porze nocnej,  powinny 
być oznaczone syynałami świetlnymi.

4. Każda łódź sportowa winna posiadać w s tosunku do ilości ko­
rzystających z niej osób odpowiednią ilość kół ratunkowych, pasów 
korkowych lub innych tego rodzaju przyrządów ratunkowych zdatnych 
do użytku.

5. Zabrania się używania łodzi motorowych bez t łumików lub 
z t łumikami nieszczelnymi.

6. Zabrania się przepływania łodziami sportowymi bez napę au  
motorowego z biegiem rzeki obok  kryp, pomostów przystani itp., stale 
umocowanych oraz obok statków i tratew w odległości mniejszej niż 
5 — 10 metrów (w zależności od szerokości rzeki).

7. Zaorania się podpływania łodziami sportowymi i przyczepiania 
się do statków, tratew oraz pociągów holowanych, będących w ruchu

8. Zabrania się używania łodzi sportowych w czasie wielkiej wo­
dy, dużej fali oraz spływu kry.

Zakaz ten  nie dotyczy wypadków ratowania osób tonących lub 
zagrożonych powodzią ludzi i ich mienia.

9. Regaty mogą  się odbywać jedynie na podstawie zezwolenia 
właściwej powiatowej władzy administracji ogólnej i tylko na trasie, 
ustalonej przez te władzę w porozumieniu z właściwym zarządem dróg 
wodnych.
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Jeżeli  trasa pizechodzi przez dwa powiaty lub więcej powiatów, 
zezwolenia na odbywanie się regat  udziela wojewódzka władza admi­
nistracji ogólnej ewentualnie w porozumieniu z tą wojewódzką władzą, 
do której odn ośne powiaty, przez które t rasa przechodzi — należą

W czasie trwania regat  zabrania się wszelkim innym łudziom, nie 
uczestniczącym w zawodach,  znajdować się na trasie, z wyjątkiem łodzi 
umocowanych w odpowiednich miejscacn w przystani i przy brzegu.

10. W rozporządzeniu przewidzieć należy w razie pot rzeby m a ­
ksymalną szybkość i miejsca co do ograniczeń szybkości jazdy łodzi 
motorowych oraz zakazy jazdy akrobatycznej  na niektórych odcinkach 
rzek o większym ruchu łodzi. Gdyby w sam ym  rozporządzeniu tego 
nie można było dokonać — należy postanowić,  że maksymalna  szyb­
kość nie może  przekraczać norm ustalanych dla poszczególnych odcin­
ków wód przez powiatowe władze adnrnistracji  ogólnej w poro zumie­
niu w właściwymi zarządami wodnymi.

11. Rozporządzenie oprocz ogłoszenia w Dz. Wojew. winno być
p odane  do wiadomości publicznej w prasie oraz powinno być stale
wywieszone w miejscu widocznym w lokalach klubów sportowych i s to­
warzyszeń wychowania fizycznego, na przystaniach rzecznych jako też 
w biurach zarządów miejskich i gminnych tych miast  i gmin, które są 
położone nad wodami,  nadającymi się do uprawiana sportów wodnych 
i turystyki wodnej.

Zakaz uprawiania handlu w urząd ich państwowych. Ministerstwo
Spr. Wewn pi sm em  okólnym z 14 V b. r Nr GL 8C-82 podało do
wiadomości i s tosowania okólnik prezesa  RaJy Min. Nr 14 z 21.IV b. r., 
w którym premier przypomina potrzebę przestrzegania wydanego 
jeszcze dn. 3.V!1 1931 r. zakazu uprawiania handlu obn ośnego w urzę­
dach państwowych.

Ziświadezenia dla uczastników walk o niepodległość. W myśl 
art. 14 ust. (5) ustawy z 2.VH 37 r. o zapewnieniu pracy i zaopatrzeniu 
uczestników walk o niepodległość Państwa Pol. (Dz. U. poz. 464) osoba,  
odznaczona Krzyżem Niepodległości lub z mieczami, która nie pobMra 
zaopatrzenia na podstawie powołanej wyżej ustawy i której dochód 
z wszelkich źródeł nie przekracza łącznie dwukrotnie kwoty, określonej 
w art. 6 ust. (1) i (21 teize ustawy, ma prawo do ubezpieczenia siebie 
i członków swej rodziny na wypadek choroby w instytucji ubezpieczeń 
społecznych, na warunkach ustalonych przez M'n. Opieki Społ. w rozp. 
z 4.1 1938 r. 'Dz. Cl poz. 27). Waiunki  te zawierają m. in. (§ 40 ust. (2) 
pkt. 2) konieczność przedstawienia za św adczem a  powiatowej władzy 
administracji ogólnej właściwej ze względu na stałe ża .meszkanie osoby 
odznaczonej,  że jej dochód miesięczny ze wszelkich źródeł nie prze­
kracza łącznie dwukrotnej  kwoty, określonej w art. 6 ust. (1) i (2) t.j. 
180 zł w miejscowościach klasy fl, 140 zl klasy B i 120 zł klasy C.

Ponadto  osobie,  Dobierającej zaopatrzenie na podstawie art. 5 
ust. ( l )  lit. a) służy prawo do dodatku rodzinnego w wysokości 2G|j 
zaopatrzenia zasadniczego na żonę, wobec której ma obowiązek utrzy­
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mania i na każde dziecko, będące  na wyłącznym utrzymaniu w wyso­
kości 10% zaopatrzenia zasadniczego,  najwyżej jednak na 4 dzieci.

W związku z powyższym Min. Spraw Wewn.  p ismem okólnym 
z 11.V b. r. nr GL-43 h-17-3 zarządziło, co następuje:

1) W razie ustneco,  czy p .semnego  zwrócenia się osoby p o d p a ­
dającej pod przepisy art. 14 ust. (5J ustawy z 2.VI! 1937 r. o wydanie 
jej zaświadczenia, • przewidzianego w § 40 ust. \2) powołanego wyżej 
rozp. Min. Opieki Społ. z 4 l 1938 r., powiatowa władza administracji 
ogolnej przeprowadza niezwłocznie odpowiednie dochodzenia,  na Któ­
rych podstawie wydaje wskazane wy/ej  zaświadczenie do rąk zaintere 
sowanego, względnie zależnie od okoliczności przesyła w drodze służ­
bowej właściwej (Jbezpieczalni Społecznej.

2) Z uwagi na szczególny charakter  zagadnienia i ciężkie wa­
runki materialne osób podlegających ustawie z 2.VII 1937 r. pos tępo ­
wanie w sprawach wydania omówionego wyżej zaświadczenia w s taro­
stwach i władzach podległych, winno być możliwie przyśpieszone 
i uproszczone.

3> Władzami właściwymi do wydawania zaświadczeń będą ze 
względów szczególnych w danym przypadku r z ą d o w e  władze adm i ­
nistracji ogólnej.

B. konrulaty austriackie. W związku z przyłączeniem Austrii do 
Rzeszy Niem. Min. Spr. Wewn.  na podstawie intormacyj Min. Spr. 
Zagr. podato p ismem ohólnym z 23 IV b. r. Nr GL. 77/60 do wiado­
mości władz podległych i stosowania,  że:

1) Konsulaty austriackie honorowe w Krakowie, Katowicach, Ło- 
dz1 i Poznaniu zostały zniesione. Agendy ich i personel  przejęły miej 
scowe konsulaty Niemiec.

2) Co się tyczy konsulatów honorowych Austrii we Lwowie 
i w Bielsku, Min. Spr. Zagr zawiadomiło Ambasadę Niemiecką, iż, wy­
chodząc z założenia, że exequatur  udzielone konsulom austriackim 
automatycznie wygasto z chwilą włączenia Austrii do Rzeszy Niem., 
Ministerstwo stoi na stanowisku,  iż czynności dokonywane przez o r g a ­
na Rządu Niem. odnośnie wspomnianych dwóch b. konsulatów austr. 
dotyczyć będą przejęcia archiwów i majątku oraz likwidacji biur tych 
przedstawicielstw.

S fl M O R Z p
Wynagrodzenie za używanie własnych samochodów. W związku 

z zapytaniami kierowanymi do Min. Spraw Wewn. w sprawie używama 
samochodów własnych dla podróży służbowych przez pracowników sa 
morządowych.  Ministerstwo wyjaśniło w piśmie z 12.V 1938 L. SS. 40/96-3, 
że zarządzenia Min. Komunikacji z 22.1 1937 L. P 6/37/1/37 (Dz. (Jrz. 
Min. Komunikacji Nr 3, poz. 17) obejmuje  również i kierownika powia­
towego zarządu drogowego,  który jakkolwiek stoi na czele instytucji 
samorządowej,  jest  jednakże funkcjonariuszem państwowym działu Min. 
Komunikacji.  Słuszną jest przeto rzeczą zgodnie z wyjaśnieniami zawar­

4
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tymi w piśmie Min. Spraw Wewn. z 10.iV 1937 L SS. 40/96-1, żeby 
normy powyższe obowiązywały również i dla kierowników powiatowych 
zarządów drogowych, odbywających podróże służbowe własnymi pojaz­
dami  mechanicznymi z tytułu administracji drogami  samorządowymi.

To też jedynie w przypadkach szczególnych mogą być. przyzna­
wane wyższe normy, aniżeli p oaane  we wspomnianym zarządzeniu Min 
Komunikacji,  jeżeli istotnie uzasadnione to jest znaczniejszym zużyciem 
środków lokomocji i mater iałów pędnych.

Takie sam e zasady powinny pyć s tosowane również względem 
pracowników samorządowych, odbywających podróże służbowe włas 
nymi pojazdami.

Stypsndia dla dzieci niezamożnych rodziców. Min. Spraw Wewn 
w piśmie Nr SS. 53/49/56 do jednego z urzędów wojewódzkich wyjaśniło, 
iż stypendia,  powstałe zgodnie z wytycznymi pisma okólnego Min. 
Spraw Wewn. z 29.VI11 1936 Nr SS. 53/49-1 (Dz. CJrz. Mm. Spraw 
Wewn.  Nr 21 z 30.Vil 1936) przeznaczone są w y ł ą c z n i e  dla dzieci 
niezamożnych rolników, przy czym kandydatów na te stypendia wybie­
rają kierownictwa publicznych szkói powszechnych.  Ze stypendiów, 
o których wyżej mowa,  korzystać mogą zarówno dzieci niezamożnych 
rolników, będących właścicielami gospodarstw rolnych, jak i dzieci 
dzierżawców rolnych oraz robotników stale zati udnionych (a więc nie 
sezonowo) w gospodarstwach rolnych.

Ministerstwo prosiło o podanie powyższego do wiadomości prze­
wodniczącym wydziałów powiatowych, zaznaczając równocześnie,  że 
przyznawanie stypendiów nie jest obowiązkiem gmin, lecz zalecone im 
zostało jako akcja celowa i pożyteczna,  zalezna jednak od środków 
finansowych gminy i uchwalenia pizez radę gminną na ten  cel kredy 
tów w budżecie gminy.

Ulgi w spłacie zobowiązań gmin w ie lk ich  J e d e n  z wydziałów p o ­
wiatowych na obszarze województwa pomorskiego oamówił uwzględ 
niania w ratalnych spłatach przewidzianych w art. 2 ust. 2 dekretu  
Prezydenta Rzplitej z 3.X1 1936 (Dz. U. poz, 584), tych należności 
Skarbu Państwa z tytułu pobranych i nieodprowadzonych podatków 
państwowych, które przed wejściem w życie ustawy z 23.111 1933 
o częśc. zm. ustr sam.  teryt. obciążały dawne gminy jednostkuwe.

Powyższe stanowisko wydziału powiatowego sprzeczne jest 
z art. 104 tej ustawy oraz § 39 ust. (3) rozp. z 2.VIII 1934 (Dz. (J. 
z 1934 poz 688), w myśl bowiem cyt. przepisów prawnych na nowo­
utworzone gminy wiejskie przeszły w s z e l k i e  należności i zobowią­
zania dawnych gmin jednostkowych z tytułu danin i świadczeń p u b ­
licznych.

Wooec powyższego Mm. Spraw Wewn. w piśmie z 20.V 1938 
Nr. SS. 22/16-2 prosiło urząd wojewódzki pomorski  o wydanie w trybie 
nadzoru od n o śn em u  wydziałowi powiatowemu zarządzenia,  ażeby 
w przewidzianych art. 2 ust. (2) dekretu z 3.XI 1936 o spłatach ratal­
nych gmin wiejskich uwzględnione zostały należności S k a rb j  Państwa
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z tytułu pobranych przez dawne gminy jednostkowe od 1.IV 1933 a nie- 
odprowadzonych przez nie do kasy państwowej  podatków pańs two­
wych — i równoczesne zawiadomienie o tym zarządzeniu Min. Spraw 
Wewnętrznych.

Powołanie Komisji dla przeprowadzenia rozliczenia w zakresie 
art. 4 ustawy z 12.Vi 1937 o zmianie granic województw. Minister spraw 
wewnętrznych pismem z 14.V 1938, Nr SS. 81/5-30 powołał Komisję 
dla przeprowadzenia rozliczenia między wojewódzkimi związkami s am o ­
rządowymi pomorskim i poznańsk im—w zakresie art. 4 ustawy z 12.VI 
193/ o zmianie granic woj. poznańskiego,  pomorskiego,  warszawskiego 
i tóozkiego (Dz U. poz. 350) w składzie nas tępującym:

p r z e w o d n i c z ą c y :  S. Czerwiński, inspektor  w Min. Spiaw 
Wewn.; c z ł o n k o w i e :  1) M. Zakrzewski, naczelnik wydz. w Urzędzie 
Woj. w Toruniu, 2) A. Trzciński, naczelnik wydz. w Urzędzie Woj. 
w Poznaniu,  3) dr K. Siudowski, senator w Przydatkach, pow. Bród 
nica, 4) dr Z. Czarnecki w Bugaju, pow. Krotoszyn.

Z a s t ę p c a  c z ł o n k a :  S. Mikołajczyk w Międzylesiu, pow.
Wągrowiec

SzKoisnie pracowników zarządów gmin wiejskich przez Studium 
Administracji Komunalnej i Instytut Komunamy. Pierwsze początki szko­
lenia pracowników gmin wiejskich sięgają lat 1923—24 i organizowane 
były przez Biuro Pracy Społecznej.  Doszkalanie sys tematyczne,  opar te  
na nowoczesnych metodach,  rozpocze.ło Studium Administracji Komu 
nalnej, zorganizowane w końcu 1926 r. przez Senal Wolnej Wszech­
nicy Polskiej.

Ogółem Studium Administracji Komunalnej  zorganizowało 20 kur­
sów, poczynając od 4 11 1927 do 20.11 1937.

Na kursach tych przeszkolono 2007 słuchaczy, przy czym znako­
mitą większość z nich stanowili pracownicy zarządów gminnych. Ponad 
to na  specjalnych kursach kandydatów na sekretarzy nowoutworzonych 
gmin zbiorowych w Małopolsce i Wielkopolsce dokształcono 1302, 
wreszcie na kursie wojewódzkim w Lucku 404.

Jeśli chodzi o cyfry z poszczególnych województw, to przedsta­
wiają się one  nas tępująco (na kursach Studium Adm. Kom.): 1) Biały­
stok ogółem delegował na kursa 145, w tynri najwięcej, bo  24, pow. 
grodzieński, najmniej łomżyński — 3. Gmin wiejskich w woj. białostoc­
kim T73, miejskich 44. 2) Kielce — delegowano 309 pow. stopnicki 34, 
olkuski i opoczyński  po 6. Gmin wiejskich 313, miejskich 40. 3) Lublin 
delegował 235, w tym pow. chełmski 27, najmniej zamojski 4. Gmin 
wiejskich 277, miejskich 33. 4) Lódź dt legowała  188, wieluński 27, słu- 
pecKi 2 Gmin wiejskich 232, miejskich 45. 5) Warszawa, delego­
wała 314, nieszawski 41, mławski 5. Gmin wiejskich 2C3, miejskich 59.
6) Nowogródek delegował 73, lidzki 16, stołpecki 3. Gmin wiejskich 8/ ,  
miejskich 1C. 7) Polesie delegowało 55, brzeski 11, koszyrski 2. Gmin
wiejskich 79, miejsk.ch 12. 8) Wi!no delegowało 50, postawski 10,
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oszmiański i wilensko-trocki. 9) Wołyński 116, rówieński 15, kosto- 
polski 6. Gmin wiejsKich 103, m.ejskich 22.

Pracownicy woj. południowych i zachodnich wzięli udział w kur­
sach dopiero począwszy od 12 do 20 i to wubec zorganizowania na 
swym terenie kursów specjalnych w liczbie na ogół dość skromnej.

Z woj. krakowskiego delegowano 9, lwowskiego 18, stanisławow­
skiego 8, tarnopolskiego 22. Wreszcie różni z tych obszarów 14. Woj. 
pomorskie  b, poznańskie 12, śląskie 1, różni inni 4 l .  •

Obecnie sprawą doszkalania przejął Instytut Komunalny w War­
szawie. Celem Instytutu jest  szerzenie wiedzy z zakresu nauK k o m u ­
nalnych oraz podniesienie wiedzy fachowej członków organów zarzą­
dzających i pracowników związków samorządowych.

W odniesieniach do pracowników gmin wiejskich Instytut Komu­
nalny zorganizował: a) I kurs 3 i 5-ciomiesięczny, na którym przeszko­
lono ogółem 84 pracowników, w tym najwięcej z woj. lubelskiego 14 
i warszawskiego 12, na imn ej z woj. lwowskiego i krakowskiego po 2
b) II kurs 5-ciomiesieczny uczestników 60, najwięcej z woj. kielec 
kiego 14, warszawskiego 13, wileńskie i krakowskie w ogóle nikogo 
nie delegowały, c) II kurs 3-miesiączny uczestników 38, woj. warszaw­
skie 10, nowogrodzkie b, lwowskie, poleskie,  poznańskie,  stanisławow­
skie i wołyńskie po 1, krakowskie 0. d) lii kurs 5-comies ięczny (ob ec­
nie trwający) — uczestników 59. Woj. łódzkie, lubelskie i kieleckie 
po 8, krakowskie, nowogródzkie i wileńskie po 1.

Interesujące są cyfry odnoszące się do posiadanego przez kursi- 
stów cenzusu naukowego.

1 tak wykształcenie a) w zakresie nieukończonej  szkoły powszech­
nej posiadało — 19 uczestników kursu, b) szkoły powszechnej  — 60,
c) od 4 do 8 klas szkoły ogólnokształcącej — 114, d) świadectwo doj­
rzałości szkoły typu gimnazjalnego — 33, zawodowych — 14. Z p o ­
między wymienionych pod c) znaczna część posiadała świadectwo 
z ukończenia 6 klas gimnazjum.

Dla porównania przytaczamy identyczne dane 1267 słuchaczy 
kursów zorganizowanych w woj. południowych i zachodnich.  Wykształ ­
cenie w ramach 7 klas szkoły powszechnej  posiadało 419 {32,5%), 
6 klas gimnazjum 279 (22%), szkoły średniej 489 (39%), n ieukończone 
wyższe 74 i wyższe 6.

Absolwenci Instytutu Komunalnego rekrutują się w znacznej więk­
szości z pracowników, którzy s tosunkowo niedawno rozpoczęli pracę 
w związkach samorządowych.  1 tak mniej niż przez okres 5 lat praco 
wało 120, od 5 do 10 — 61, od 10 do 15 — 47, ponad  15 lat 12.

Z WOJEWÓDZTWA POMORSKIEGO

Zmiany w regulaminie komisyj kąoieliskowych w powiecie morskim.
W regulaminie komisyj kąpieliskowych gmin nadmorskich dokonane  
zosłały pewne zmiany: § 4 postanawia obecnie,  że kadencja komisji
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pokrywa się z okresem kadencji rady gminnej wzgi. rady gromadzkiej .  
W razie rozwiązania r a d y —-komisja zostaje rozwiązana automatycznie.  
Raaa  może wybranego przez siebie członka odwołać w każdej chwili, 
a Wydz, Powiatowy może cofnąć delegację lub odwołać mianowanego 
przez siebie członka. Również instytucje delegujące mogą odwołać d e ­
legacje desygnowanym przez siebie członkom. W § 1 regulaminu gmin­
nej komisji kąpieliskowej oraz w § 10 regulaminu lokalnej komisji 
kąpieliskowej ustanowiono osobny punkt  następujący.  „Rozpatrzenie 
i wydanie opinii, dotyczącej preliminarza budżetowego gminy, wzgi. 
gromady w części dotyczącej taksy kąpieliskowej. Zarząd gminy zo­
bowiązany jes t dostarczyć komisji kąpieliskowej mający być uchwalony 
przez radę gminną preliminarz — w takim okresie przed posiedzeniem 
rady gminnej,  na którym ma być uchwalony prelimirarz — by komisja 
Kąpieliskowa mogła rozpatrzyć go, w takim składzie miejscowych o by­
wateli, jaki jest w danej chwili".

Z WOJEWÓDZTWA KRAKOWSKIEGO

Z Sbntinarjum administracyjnego. Na pierwszym zebraniu członków 
powołanego do życia Seminarium adminis t racyjnego1), instytucji s a m o ­
kształceniowej,  mającej na celu podniesienie pozmmu przygotowania 
praktycznego,  fachowego urzędników I kategorii, wchodzących w skład 
Urzędu Wojewódzkiego oraz starostw krakowskich (powiatowego i grodz­
kiego), inspektor dr K. Wittek wygłosił nas tępujące  przemówienie na te­
mat  znaczenia i roli Seminarium:

„Powołane do życia p rzez wojewodę Seminarium administracyjne,  
można nazwać krótko s z k o ł ą  p r a k t y k i  a d m i n i s t r a c y j n e j ,  
opar tą na podstawach samokszta łceniowych1). W definicji tej mieszczą 
się bez reszty cele i zadania naszego seminarium.

Czy jest nam potrzebna tego rodzaju szkoła? Przecież są wśród 
nas  ludzie z wyższymi studiami, posiwiali na służbie państwowej,  urzę­
dnicy o dużym doświadczeniu życiowym, których napędzanie do szkoły 
wydaje się jakimś nieporozumieniem.  Czyż i oni pot rzebują nauki?  
Sądzę,  że tak, gdyz nikt wszystkich rozumów posiąść nie zdota, a zresztą 
uczymy się przecież ciągle od chwili przebłysku naszej pierwszej świa­
domości,  aż do śmierci.

Służba publiczna, której odcinkiem jest  administracja ogólna,  musi 
iść z duch em czasu i pos tępu,  musi  służyć społeczeństwu ulegającemu 
stałej ewclucji, społeczeństwu ujętemu wprawdzie w kaiby przymusu, 
który cechuje organizację państwową,  lecz przy tym społeczeństwu ży­
wemu,  rozwijającemu się, pos iadającemu swe wymagania  i potrzeby, 
które urzędnik musi umieć poznać i zaspokoić w sposób dla Państwa 
i samego  społeczeństwa najkorzystniejszy.

Tysiące ustaw, dzięsiątki tysięcy rozporządzeń,  zarządzeń i instru- 
kcyj władz, nie zawsze dość jasnych i zharmonizowanych,  a regulują­

') P a t rz  „G aze ty  f l d m in i s t r r c j i ’' nr  8 z 1937.
2) Pa trz  , ,Gaz. R dm ln is l rac jT “ nr 8 z r. 1937
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cych prawa i obowązki  oDywateli wskazują wprawdzie zespołowi urzę­
dników państwowych ogólne kierunki pracy i czasem sposoby reaMzacji 
życzeń i pot rzeb Państwa w s tosunku do obywateli, nie dają one  jednak 
i dać nie mogą,  choćby ich ilość potroić — odpowiedzi i recepty  na 
wszystkie przejawy życa ,  interesujące administracje państwową,  jako 
wyrazicielką interesów Państwa.

Najlepsza nawet  znajomość dróg, po których ma kroczyć urzęd­
nik, by obsłużyć obywatela,  a nawet zupełne,  lecz mecnaniczne tylko 
opanowanie  tysięcy norm i dyrektyw idących z góry nie wystarcza, by 
być dobrym urzędnikiem Trzeba posiąść specjalną umiejętność w pracy, 
którą zdobywa sie dopiero z czasem i z dużym nieraz t rudem,  by o d ­
powiedzieć jako tako swym obowiązkom.

Zycie przynosi tysiące możliwości, których może nie przewidzieć 
ustawodawca,  ale musi je przewidywać dobry administrator,  co wiącej, 
musi je nie tylko przewidywać, lecz jest zmuszony nauczyć sie skutecz­
nie przeciwdziałać szkodliwym konsekwencjom jednych możliwości, 
a równocześnie popieiać dodatnie objawy życia państwowego i społecz 
nego,  co do innych możliwości — bez niszczenia żywotnych interesów 
jednostek ,  z których składa sie przecież Państwo.

Im urzędnik jest bardziej wyrobiony i posiada bardziej zdyscypli­
nowany umysł (mówią tu o dyscyplinach naukowych,  a nie tak zwanej 
karności), tym jego działalność dla interesów służby publicznej jest ko­
rzystniejsza. Wyrobienie umysłu buduje na doświadczeniu własnym 
i cudzym. Zasięg własnego doświadczenia pojedynczego człowieka jest 
s tosunkowo nikły, a osoDnik posiadający nawet  duże warunki rozwoju 
umysłowego (t. zw. inteligencje wrodzoną),  nie byłby w możności  bez 
współpracy z innymi wywoływać zjawiska społecznego zwanego p o s t ę ­
pem,  na którym opiera się przec.eż cała nasza cywilizacja.

Przypatrując sie na przestrzeni 20 lat t. j. od chwili istnienia naszego
odrodzonego Państwa metodom pracy zespołu urzędniczego, przede 
wszystkim na odcinku działalności administracji ogólnej, stwierdzić można,  
że m am y  bardzo wielu urzędników sumiennych i pracowitych, chętnych,  
nie rzadko ideowych, a niejednokrotnie doświadczonych i rozumnych,  
lecz urzędnicy ci pracują na odcinkach im wyznaczonych jakby w oder 
waniu od życia i od innych współkolegów i wskutek tego nie osiągają 
takich efektów, |akie daje doświadczenie życiowe, opar te na współ­
działaniu harmoni jnym całego zespołu, skoordynowanych i celowych
posunięciach oraz jakie daje szlachetne współzawodnictwo.

To też pracując wiele, zużywamy zaledwie niewielki procent  energii 
na prace właściwą, twórczą, a większość naszego wysiłku ginie b ezp o ­
wrotnie i niekiedy bezużytecznie dla Państwa i społeczeństwa.  W pracy 
naszej, mającej  z natury rzeczy charakter  zespołowy, przebija wskutek 
tego duży prymitywizm, który w interesie dobra Państwa trzeba by za­
stąpić szlachetniejszą odmianą form i metod pracy zespołowej. Kuźnią 
tej pracy w odniesieniu do naszego zespołu bądzie Seminarium admi- 
stracyjne.

Rzucając te kilka myśli, nasuwających mi sie w momenc ie  pierw­
szego zebrania uczestników Seminarium administracyjnego, pragnę
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przejść ze sfery rozważań raczej teore tycznych czy filozoncznych na 
grunt  bardziej praktyczny i zaproponować w imieniu kierownictwa S e ­
minarium nas tępujący porządek pracy w naszym Seminarium,  które 
jedynie przy ścisłej i rzetelnej współpracy wszystkich kolegów i zrozu­
mieniu celu naszych poczynań wywołać może dodatnie wyniki

1) Uważam za rzecz pożądaną i racjonalną, by zebrania nasze 
odbywały się o ile możności periodycznie bądź w pełnych kompletach,  
gdy rozważać będziemy zagadnienie ogólniejsze, budzące zainteieso- 
wama szerszego grona,  oądź w mniejszych zespołach (nazwijmy je 
sekcjami),  w wypadkach omawiania spraw bardziej specjalnych. Termin 
i program zebrań w każdym jednak wypadku należałoby podawać do 
wiadomości  wszystkim członKom Seminarium, by im umożliwić ew, 
udział nawet  w zebraniach specjalnych.

2) Materiał na zebrania uczestników Seminar ium winni p ro p o n o ­
wać nie tylKo członkowie kierownictwa Seminar ium,  lecz w równej 
mierze wszyscy inni członKowie Seminarium,  którzy swe propozycje 
i wnioski kierowaliby na ręce sekretarza,  a ten  w porozumieniu z prze­
wodniczącym decydowałby, czy i ew. kiedy wniosek zgłoszony wejdzie 
w program obiad.  Programu obrad nie należałoby przeładowywać.

3) Przedmiotem zebrań mogłyby byc: a) zagadnienia natury ogól­
nej również z dziedzin t. zw. fachowych, interesujące urzędnika admini­
stracji ogólnei, które byłyby przedstawiane na zebraniu w formie krót­
kiego, o ile możności  p i sem negu referatu, zakończonego tezami, wzglę­
dnie wnioskami.  Referat  taki mógłby być po zebraniu i dyskusji  puoli- 
Kowany również na łamach „Gazety Administracji”, co by autorowi 
umożliwiło uzyskanie pewnego honorarium; b) sprawy konkretne ,  
wypłvwa.ące z codziennej praktyki administracyjnej,  popar te  o ile 
możności aktami,  a wymagaiące  rozważenia i wszechst ronniejszego 
omówienia bądź z uwagi na nasuwające się wątpliwości co do inter­
pretacji istniejących przepisów, względnie z uwagi na brak w ogóle 
przepisów w tej dziedzinie, bądź też ze względu na potrzebę wprowa­
dzenia nowego sys temu postępowania w praktyce administiacyjnej,  
bądź wreszcie w wypadkach potrzeoy uzgodnienia s tanowiska urzędni­
ków reprezentujących różne komórki organizacyjne w sprawach wyka­
zujących wspólne zainteresowania,  a więcej skompl ikowanych; c) wnioski 
i proiekty natury organizacyjnej,  .dące po linii usprawnienia pracy, 
oszczędności lub odciążenia urzędników od czynności zbędnych,  przy 
czym autorów projektów ciekawszych, wprowadzających w praktyce 
większe ułatwienia w pracy i oszczędności budżetowe,  kierownictwo 
Seminar ium przedstawiałoby wojewodzie do nagrody,  czy odzna ­
czenia; d) projekty ustaw, rozporządzeń i ogolnych zarządzeń oraz po ­
ważniejszych zmian us tawodawczych w celu ew. wypowiedzenia się;
e) ważniejsze, świeżo opublikowane przepisy, których wprowadzenie 
w życie może wywołać pewne trudności i zastrzeżenia ra tury  pra­
ktycznej.

4) Technika prac w Seminar ium ujęta w formę specjalnie opra ­
cowanego regulaminu polegałaby na zreferowaniu konkretnych za­
gadnień (spraw) na zebraniu przez projektodawcę,  względnie referenta
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(korreferenta) wskazanego przez kierownictwo, przeprowadzeniu krótkiej 
rzeczowej dyskusji,  z reasumowaniu  wniosków przez przewodniczącego 
Seminarium i udzieleniu ich w razie potrzeby, czy żądania wniosko­
dawców wojewodzie do dalszych zarządzań. \

Z WOJEWÓDZTWA LWOWSKIEGO

Posiedzenie ftidy Wojewódzkiej. Dnia 11.1 1938 r. odbyło sie we 
Lwowie posiedzenie Rady Wojewódzkiej  pod przewodnictwem wojew. 
Bi łyka^w obecności  członków Rady i zaproszonych gości. Przed posie­
dzeniem rozesłano członkom Rady sprawozdanie z działalności admini­
stracji na terenie województwa za r. 1936/37. Posiedzenie zagaił prze­
mówieniem wojew. Biłyk, nas tępnie odbyła się dyskusja nad sprawo­
zdaniem z działalności administracji państwowe],  W dyskusji tej poruszono 
m. in. sprawą informowania członków Rady o losach zgłoszonych 
przez nich wniosków, organizacji pracy urzędników, ilości przestępstw, 
zajść ulicznych we Lwowie, strajków rolnych, podatKów komunalnych,  
tępienia żebractwa i włóczęgostwa oddłużenia związków sam orządo­
wych, działalności kas komunalnych,  poprawy dióg, regulacji rzek, 
szkolnictwa rolniczego, spraw sanitarnych, sprawę szarwarku, kredytu 
B. G. K. dla mniejszych miast, przeciążenia sołtysów, stawiennictwa 
w procesach karnych, obciążanie gmin, obsady posterunków P. P., ścią­
gania podatku gruntowego,  zwoływania komisji Rady Wojew., agitacji 
na Łotwę, sadownictwa, akcji Funduszu Pracy.

Następnie dokonano wyboru S. Dclańskiego na członka Rady P. Z 
CL W. i omawiano sprawę powiększenia ilości punktów przeglądu koni. 
Uchwalono wniosek w sprawie zwolnienia zw. samorządowych od nale­
żenia do Zw. Rewiz. Sam.  Teryt. Omawiane  sprawę ingerencji władz 
nadzorczych przy układaniu budżetów związków samorządowych.  Rada 
Wojew. uchwaliła wnioski w sprawie partycypowania w wydatkach 
gmin — tych gromad,  które posiadają większe majątk' ,  w sprawie likwi­
dacji niesamowystarczalnych gmin zbiorowych, Funduszu Melioracyjnego, 
obsadzenia stanowisk lekarzy okręgowych, zaległości Skarbu Państwa 
na rzecz szpitali powszechnych,  wywłaszczenia gruntów pod regulację 
rz. Mleczki, uniwersytetu ludowego w Gaci, projektu ustawy o ułatwie­
niach w poszukiwaniu i wydobywaniu materiałów żywicznych, budowy 
i konserwacji dróg. Do Wojewódzkiego Komitetu F. O. N. delegowano 
pp. A. Godlewskiego,  K. Rossowskiego i dr. J.  Węglewskiego

Z WOJEWÓDZTWA STANISŁAWOWSKIEGO

Zatwierdzenie herbu miasta Stanisławowa. Na podstawie art. 4 
ust. 3 rozp. Prezydenta Rzplitej z 13.X1I 1927 r. o godłach i barwach 
państw,  oraz o oznakach,  chorągwiach i pieczęciach (Dz. U. poz. 980), 
w brzmieniu rozp. Piezydenta Rzplitej z 24.Xf 1930 r. (Dz. U. poz. 629), 
Min. Spr. Wewnętrznych po porozumieniu się z Min. W P. i O. P. za­
rządzeniem z d. 16.V 1938 nr. SS. 32/114-5 zatwierdził herb miasta 
Stanisławowa w nas tępującej  postaci:
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W polu czerwonym wznosi się na zielonym wzgórzu obronna 
brama miejska z blankami i t rzema wieżami okrągłymi jednakowej wyso­
kości; wszystkie wieże także opat rzone blankami. Mury bramy i wież 
z kamienia barwy naturalnej.  Nad Dramą i po  jej bokach,  na jednym 
poziomie,  po dwa oKna czarne, w wieżach — po jednej strzelnicy czar­
nej. Podwoje bramy otwarte, brunatne z czarnymi okuciami; w błękit­
nym otworze bramy srebrna „Pilawa”.

Je d e n  wizerunek zatwierdzonego herbu został oddany na p rzecho ­
wanie Zarządowi Miejskiemu m. Stanisławowa, drugi identyczny prz e­
chowany będzie w aktach Min. Spr. Wewnętrznych.

Z WOJEWÓD7YWfl  WILEŃSKIEGO

Posiedzenie Wydziału Wojewódzkiego. W dniu 11 b. m. w Wilnie od ­
było się posiedzenie Wileńskiego Wydziału Wcjewudzkiego.  Na posie­
dzeniu tym między innymi zatwierdzono.

1) Budżet  dodatkowy Oszmianskiego Pow. Zw. Sam.  na 1937/38, 
uchwały f inansowe Rady Pow. w Oszmianie z 25.11 r. b- w sprawach:
a) dodatku kom una lnego  do opłat  od patentów na wyrób i sprzedaż 
napojów alkonolowych, b) specjalnych opłat drogowych, c) opłat za 
urzędowe baaanie  zwierząt rzeźnych i mięsa,  di wznowienia na r. 1938/39 
gwarancyj, oraz preliminarz budżetowy Pow. Zw. Sam.  w Oszmianie na 
1938/39 na sumę 290.000 zł.

2) Budżet dodatkowy Wileńskiego Pow. Zw. Sem.  na r. 1937/38 
i preliminarz budżetowy tegoż związku n a r .  1938/39 na sum e  361.000 zł.

3) Uchwałę Wydziału Pow. w Brasławiu, działającego z upoważnie­
nia Rady Pow , dotyczącą zakupu placu pod budowę bursy — schroniska 
w Brasławiu.

4) Budżet  dodatkowy Wileńsko-Trockie 40 Pow. Zw. Sam orz ądo­
wego na 1937/38, uchwały f inansowe Rady Pow. w Wilnie z 22.11 r. b. 
w sprawach: a) ODłat za urzędowe badanie zwierząt rzeźnych i mięsa,
b) opłat  za leczenie w szpitalu powiatowym w Szumsku,  ci specjalnych 
opłat  drogowych, d) przyjęcia bezzwrotnej zapomogi  z Funduszu Po- 
życzkowo-Zapomog dla gminy Mickuny, oraz preliminarz budżetowy 
Wileńsko-Trockiego Powiat. Zw. Samorządowego na rok 1938/39 na 
sumę 1.046 000 zł.

r
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Z Z A G R A N I C Y ,

ŁOTEWSKA USTAWA O STOWARZYSZENIACH I ICH ZWIĄZKACH

W tymże Nr 36 z 14 lutego r. b. łotewskiego organu promulga­
cyjnego („Valdibas Vestnesis“), w którym ogłoszono ustawą p ra so w ą ,1) 
ukazała się także ustawa o stowarzyszeniach i ich związkach, której 
streszczenie podajemy poniżej.

R ozdzia ł l P o s t a n o w i e n i a  o g o l n e .  Wszyscy mieszkańcy 
Łotwy mają prawo łączyć się w stowarzyszeniach,  a te — w związki, 
w granicacti postanowień niniejszej ustawy. Cele i działalność s towarzy­
szeń oraz ich związków nie powinny sprzeciwiać się ustawom.  7akazane 
jest łączenie się w stronnictwa polityczne (art. 1). Statuty stowarzyszeń 
i ich związków, zmiany i uzupełnienia,  które w nich zajdą, winny być 
zarejest rowane w Ministerstwie Spraw Publicznych. Minister spraw p u b ­
licznych stanowi na wniosek zainteresowanych o rejestracji statutów, 
lak również o ich zmianach lub uzupełnieniach.  Minister ma prawo 
odmówić rejestracji, o ile dojdzie do wniosku, że stowarzyszenia lub 
związek są n iepożądane (art. b).

Stowarzyszenie lub związek, których statuty zostały zarejestrowane 
przez Ministerstwo, korzystają z osobowości  prawnej (art. 6).

Członkowie stowarzyszeń powinni mieć uKończonych 21 iat (art. 7).
Nie mogą być członkami organów zarządu osoby,  których miejsce 

s tałego zamieszkania lub zwykłego pobytu znajduje się za granicą, albo 
osobv skazane wyrokiem sądowym na kare więzienia poprawczego lub 
cięższą, bądź też skazane na pozbawienie wolności za zbrodnie albo 
występki przeciwko własności lub państwu.

U w a g a :  Cudzoziemcy mogą wchodzie w skład organów zarzą­
dzających stowarzyszenia tylko za zezwoleniem w każdym konkretnym 
wypadku ministra spraw publicznych (art. 8).

Minister spraw publicznych może kontrolować działalność s towa­
rzyszeń, związków i ich zarządców (art. 10).

Minister spraw publicznych może,  o ile interes publiczny tego wy­
maga,  usuwać zarządców stowarzyszenia oraz mianować na ich miejsce 
innych członków tegoż stowarzyszenia,  a jeśli ono otrzymywało zapo­
mogi od państwa lub gmin — również osoby nie wchodzące w skład 
stowarzyszenia.  Ministerstwo może również mianować swych manda-  
tariuszow i wysyłać swych przedstawicieli na zebrania lub zg romadze­
nia stowarzyszenia (art. 11)

') p. Nr 8 „ G aze ty  A d m in is t r a c j i ” z r. b.
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Obowiązek mandatar iusza polega na zarządzaniu i kierownictwie, 
wespół z organem zarządzającym stowarzyszenia,  jego działalnością. 
Decyzje mandatar iusza mają przewagą nad decyzjami organów zarządu 
stowarzyszenia (art. 12).

Minister spraw publicznych może:  uchylać decyzje walnych zgro­
madzeń niezgodne z prawem lub sprzeczne ze s tatutem; zamykać,  s to­
warzyszenia lub związki, których działalność uzna cn za niepożądaną 
lub szkodliwą dla państwa albo dla interesu publicznego oraz zarządzać 
ich likwidacją (art. lBj).

Po każdych wyborach powinno być dokon ane zgłoszenie do na­
czelnika okrągu lub prefekta o siedzibie biura stowarzyszenia,  imio­
nach, nazwisKach, datacn urodzenia i miejscach zamieszkania zarząd­
ców (art. 15).

Stowarzyszenie mające  mniej członków, niż jest  przewidziane w s ta­
tucie, albo mniej niż 20 — podlega likwidacji (art. 16).

Stowarzyszenia pizedstawiają Ministerstwu Spraw Publicznych co­
rocznie na 1 kwietnia sprawozdanie ze swej działalności podług formu­
larza zatwierdzonego przez ministerstwo.

R ozdzia ł 11 S p o s ó b  z a k ł a d a n i a  i r e j e s t r a c j i  s t o w a ­
r z y s z e ń  i i c h  z w i ą z k ó w .  Wniosek o rejestracją, podpisany naj ­
mniej przez 5 założycieli powinien być zaopatrzony w 4 egzemplarze 
s tatutu jak również pokwitowanie wpłaty do dziennika urządowego 
(„Va!dibas Vestnesis“) na koszta ogłoszenia (art. 18).

Rozdział 111 S t o w a r z y s z e n i a  u t w o r z o n e  z g o d n i e  
z p r z e p i s a m i  o i z b a c h .  Zezwolenie interesowanej  izby jest nie­
zbędne do rejestracji s towarzyszeń podpadających pod przepisy ustaw
0 izbach, a ich statuty powinny być dostosowane do statutów wzoro­
wych, opracowanych przez odpowiedzialną Izbą (art. 29 i 30).

Prezydent  izby może  powziąć inicjatywą co do s towarzyszeń p o d ­
danych izbie, w zakresie przedmiotów, przewidzianych w art. 13; ma on 
również prawo: wydania przepisów co do działalności zarządców s to­
warzyszeń, kontrolowania ich działalności oraz udzielania im zleceń
1 wskazówek (art. 32 i 33).

R ozdział IV T r y b  ł ą c z e n i a  s t o w a r z y s z e ń .  Kilka s towa­
rzyszeń lub związków mogą połączyc sią w ledno stowarzyszenie lub 
w jed en  związek (art. 35). Członkowie pierwszych stają sią wówczas 
z urządu członkami powstałego połączenia,  o ile w ciągu jednego 
miesiąca nie zadeklarują swego żądania nie brania udziału w stowarzy 
szeniu powstałym z połączenia (art. 39). Połączenie sie takie jest wolne 
od opłat  z tytułu zmiany właściciela (art. 40). Prawa i zobowiązania 
dawnych stowarzyszeń wchodzących w skład połączenia, w s tosunku 
do osob trzecich przechodzą na nowozarejest rowane stowarzyszenie 
połączone (art. 41).

R ozdzia ł V L i kw i d a c j e  p r z y m u s o w a  s t o w a r z y s z e ń  
i z w i ą z k ó w .  Likwidatorzy s towarzyszeń i związków w liczbie od 
1 do 3 są mianowani przez ministra spraw publicznych (art. 42). De­
cyzje ministra dotyczące likwidacji są publikowane w dzienniku urządo-
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wym (art. 43). Likwidatorzy przejmują bez  zwłoki administracją mienia 
organizacji, podlegającej  likwidacji (art. 44).

Zdolność do zastępstwa stowarzyszenia przed s ąd em  przechodzi 
na likwidatorów od dnia likwidacji, który pokrywa sią z dniem ogło­
szenia w dzienniKu urządowym decyzji ministra spraw publicznych (art. 
45 i 46).

Minister spraw publicznych decyduje o przeznaczeniu majątku 
stowarzyszenia l ikwidowanego (art. 51).

Skargi przeciwko decyzjom likwidatorów są rozstrzygane przez mi­
nistra spraw publicznych. Mają być one przedłożone w ciągu dwóch 
tygodni od dnia, w którym osoba in teresowana powzięła wiadomość
0 decyzji likwidatorów', a najDÓźniej w dniu ogłoszenia w dzienniku 
urządowym o ostatecznej likwidacji stowarzyszenia (art. 53).

Minister spraw publicznych może wyznaczyć likwidatorom wyna­
grodzenie (art. 54).

Likwidatorzy sprzedają z licytacji mienie ruc home lub nieruchome 
stowarzyszenia likwidowanego po jego oszacowaniu,  w miarą pot rzeby 
przez biegłych. Pierwsza licytacja rozpoczyna sią od kwoty sza­
cunku,  podczas  drugiej licytacji mienie może być przyb:te poniżej ceny 
szacunkowej .  Sprzedaż przez licytacją me może być doko nana przed 
upływem 7 dni dla mienia ruchomego,  a 1 miesiąca dla mienia nieru 
chomego,  od ogłoszenia o niej w dzienniku urządowym i w jednym 
z czasopism miejscowych. Minister spraw publicznych może  również po- 
ruczyć policji przeprowadzeń.e sprzedaży z licytacji.

Likwidatorzy mogą,  o ile konieczność tego będzie wymagała,  za 
zezwoleniem ministra spraw publicznych, sprzedać mienie ruchome
1 nieruchome z wolnej rąki lub przekazać je innej organizacji (art. 55).

Kwoty uzyskane ze sprzedaży są składane w Banku Łotewskim, 
w Pocztowej Kasie Oszczędności lub w w jeanej  z instytucyj kredyto­
wych wyznaczonej przez ministra spraw publicznych (art. 56).

Przep sv przejściowe. Wszystkie stowarzyszenia lub związki s to­
warzyszeń i wszystk e inne organizacje,  mające cel inny niż przyspa­
rzanie korzyści swym członkom, powinny zarejestrować sią ponownie 
według przepisów art. 18 lub przystąpić do likwidacji w ciągu sześciu 
miesięcy od wejścia w życie niniejszej ustawy (art. l j .

Stowarzyszenia,  związki s towarzyszeń i inne organizacje r.ie mają 
prawa przyjmowania nowych członków w czasie od wejścia w życie 
ustawy niniejszej do dnia swej nowej rejestrach, ani też — zawierania 
umów co do sprzedaży,  najmu, darowizny lub innego zbycia swego 
mienia albo też co do obciążenia go zobowiązaniami bądź długami 
(art. 12).

Ustawa niniejsza wchodzi w życie z dniem jej ogłoszenia.

W. Cz
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K S I Ą Ż K I
B ałaban f fa je r : Historia Lwowskiej Sy- 

n; • q< Postępowej.  Lwów 1937 r„ s t r o n  
XII+ 3 2 0 .  N a k ład e m  z a rz ą d u  S y n ag o g i  
P o s tę p o w e j  we Lwowie.

barw iński E ugeniusz J . ,  adwokat PpaWO 
spadkowe obowiązujące w b. Królestwie  
Konąresowynt w zarysie  W arszaw a  1938 r 
s t r o n  112. N a k ła d e m  P o lsk ie g o  W y d aw ­
nictwa N a u k o w e g o  w W arszaw ie ,  ul Zło­
ta  21

W p ra cy  tej p rz ed s ta w ia  a u to r  w s p o ­
só b  zwięzły c a ło k s z ta ł t  p raw a  s p a d k o ­
wego o b u w ią z u ją c e g o  na o b s z a rz e  b K r ó ­
les tw a  K o n g re so w e g o  w j e g o  s t a n ie  d z i ­
s ie jszy m ,  ze  w szys tk im i  z m ia n am i  i u z u ­
pe łn ien iam i  k o d e k s u  N a p o leo n a .

Bierzanek Rem igiusz: Autonomia naro­
dowościowa. B ib l io te k a  „Spraw  N a r o d o ­
w ośc iow ych"  nr 32. W arszaw a  1938 r., 
s t r o n  63. N ak ład em  In s ty tu tu  B ad ań  
S praw  N a ro d o w o śc icw y ch .

B ro sz u ra  j e s t  o d b i tk ą  z " z a s o p  s m a  
„Spraw y N a ro d o w o śc io w e " .  W ro zp raw ie  
tej po  u w a g a c h  w s tę p n y c n  o m a w ia  a u ­
to r  p o jęc ie  a u to n o m i i  i jej ro d z a je ,  p rz e d ­
s taw ia  a u to n o m i ę  j a k o - w y ra z  d ą że ń  p o ­
l i tycznych  g ru p  m n ie j sz o śc io w y ch ,  mówi 
o  a u to n o m i i  w o b o w ią zu jąc y m  praw ie  
m ię d z y n a ro d o w y m  i p a ń s tw o w y m ,  o m a ­
wiając  o d d z ie ln ie  a u to n o m i ę  t e r y to r i a l ­
ną  i a u to n o m i ę  p e r s o n a ln ą ,  a w k o ń c u  
t r a k t u j e  o  a u to n o m i i  j a k o  o  ro zw iązan iu  
p r o b l e m u  m n ie j s z o śc io w e g o .

Grynwastt H ipolit: Sprawa włościańska  
w Królestwie Poiskim w latach 1861—62  
w św iet le  źródeł rrchiwalnych. W arszaw a  
1938 r., s t r o n  V I+  196. In s ty tu t  G ospo  
d a r s tw a  S p o łe c z n e g o ,

P r z e a m o w ę  d o  p racy  n ap isa ł  Ludw ik  
K rzyw icki.

HoePpner o. generał kaw alerii, dowódca 
niemieckich s i ł  powietrznych podczas wojny 
światowej: Wojna Niemiec w powietrzu.
(Rzut o k a  na  rozwój i d z ia łan ie  n i e m ie c ­
kich w o jskow ych  si ł p o w ie trz n y ch  w w oj­
nie  św ia tow ej) .  P rz e t łu m a c z y ł  i w s tę p e m  
z a o p a t r z y ł  M arian Rnm eybo, p p łk  dyol.
pilot. W arszaw a  1938 r., s t ro n  244. N a ­

k ł a d e m  z a rz ą d u  g łó w n eg o  Ligi O b ro n y  
Po w ie t rzn e j  1 P rzec iw g azo w ej .

O s t a t n i e  n ie m ie c k ie  w y d a n ie  dz ie ła  
z o s t a ło  z a o p a t r z o n e  w słowo w s tęp n e  
gen .  G ór inqa ,  ó w c z e s n e g o  (1936 r.) mi­
n i s t ra  lo tn ic tw a  R zeszy  N iem ieck ie j

H onowski Feliks: Parlament I Rząd w 
P olsce  Nnpodleałej .  C zęść  p raw n o -p o li -  
ty c z n a  (R ok 1918) B ib lio teka  p r a w n o ­
p o l i ty c zn a  W arszaw a  1938r.. s t r o n  XV +  
560. P o lsk ie  W ydaw nic tw o N aukow e ,  W ar­
szaw a,  ul. Z ło ta  21.

W y d an a  p o d  p o w y ż sz y m  ty tu łe m  
książka  j e s t  w s tę p e m  do  p rzy g o to w y w a  
n e g o  o b s z e r n e q o  w ydaw nic tw a ,  m a j ą c e ­
go  na ce lu  o p i s a n ie  i s c h a r a k t e r y z o w a ­
nie  p o c z y n a ń  władz p ań s tw o w y c h  o  c h a ­
r a k te r z e  p o l i ty c zn y m ,  e k o n o m ic z n y m ,  
o św ia to w y m ,  s o c ja ln y m  itp. — od  m o ­
m e n t u  z ak o ń c z e n ia  wojny św ia tow ej aż 
po  dz ień  dz is ie jszy .  K s iążk a  o d tw a rza  
walkę  p ra w n o -p o l i ty cz n ą ,  j a k a  s ię  z a ­
w iąza ła  w m o m e n c ie  p o w s ta n ia  Polski  
w p ierw szych  d n iach  l i s to p a d a  1918 r. 
i jaka  s ię  to czy ła  p rzez  cały c z a s  do  
zw ołan ia  p ie rw sze g o  S e jm u .

H oroszowtki F aw ełf mgr prawa i f i lo zo ­
fii:  p r z es tęp czo ść  w św ie t le  baaari nad 
bliźniętami. O d b i tk a  z „P rz eg ląd u  Wię­
z ienn ic tw a  P o l sk ie g o "  z e sz y tu  4 z 1937 r. 
W arszaw a  1938 r , s t ro n  32. Sk ład  g łów­
ny: K s ię g a rn ia  P o w sz e c h n a  W arszaw a,  
pl. N a p o le o n a  1.

Celem  ro zp raw y  je s t  u d o s t ę p n ie n i e  
czytelniKowi p o l sk ie m u  re z u l ta tó w  d o ­
ty c h c z a so w y c h  b a d a ń  n ad  b l iź n ię tam i ,  
p r z e p r o w a d z o n y c h  z p u n k t u  w idzen ia  
k ry m ln o lo g ic z n e g o .  A u to r  p r z y ta c z a  i o- 
m aw ia  w s z c z e g ó ln o ś c i  rezu l ta ty  b a d ań  
L a n g e g o ,  S tu m p f la  i K rauza .

Jabłoński H enryk: Aleksander Wasz-
kowski ostatni Naezelnlk Miasta Warsza­
wy w pow<taniu 1863/4. B ib lio teka  h i s to ­
r y c z n a  im. T a d e u s z a  K orzona .  W a rsz a ­
wa 1937 r„ s t r o n  140. T o w a rz y s tw o  Mi­
ło śn ik ó w  Historii.  Z zas iłku  z a rz ą d u  m ie j­
sk ie g o  m. st .  Warszawy.

Kotow icz S t .  M arek: Górnośląska ochro­
na m niejszości 1922— 1937 r na t le  s t o ­
su n k ó w  n a ro d o w o śc io w y c h .  Z 3 m ap a m i.
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K ato w ice  1938 r ,  s t r o n  259. C ena  b rosz  
zł 8.—, opr.  zł 10.— („ P a m ię tn ik  I n s ty tu ­
tu  Ś lą sk ieg o " .  T o m  VIII).

W dzie le  ty m  z a g a d n ie n ie  o c h ro n y  
m n ie jsz o śc i  na  Ś lą sk u  w o k re s ie  t rw a ­
nia  kon w en c j i  genew sk ie j  z o s t a ło  u z u ­
p e łn io n e  w ia d o m o ś c ia m i  z z a k r e s u  za ­
g a d n ie ń  n a r o d o w o ś c io w y c h  I po litycz  
n y t h  Ś ląska .  Na w s tę p ie  a u t o r  d a je  d o ­
k ład n y  o b r a z  s to s u n k ó w  n a r o d o w o ś c io ­
wych Ś lą sk ą  p rz e d  w o jną  św ia to w ą ,  p o  
c zy m  o p i s u je  w o je n n e  I p o w o je n n e  d z ie ­
j e  p o l i ty czn e  Ś lą sk a ,  p leb isc y t ,  podz ia ł  
i zaw arc ie  kon w en c j i  genew sk ie j .  B a rdzo  
o b sz e rn ie  p o t r a k t o w a n o  p o d ło ż e  po l i ­
t y c z n e  p rzep isó w  o  o c h r o n ie  m n ie j s z o ­
ści, o r g a n iz a c ję  o d p o w ied n ich  władz, 
p r o c e d u r ę  m n ie j s z o śc i  o ra z  za ła tw ian ie  
g ó r n o ś l ą s k i c h  sp raw  m n ie j s z o śc io w y c h  
p rz ez  Ligę N a ro d ó w  i T ry b u n a ł  H ask i .  
Na k o ń c u  a u t o r  p o d a je  ro z w a ż a n ia  o 
o b e c n y m  p o to ż e n iu  m n ie jsc o śc i  p o  o b u  
s t r o n a c h .

Kruger Zygm urtt mgr, referendarz l  rzędu 
W ujewódzkiego Lubelskiego: P o s tę p o w a n ie  .11- 
mmistracyjne. T ek s t  r o z p o rz ą d z e ń  o  p o ­
s t ę p o w a n iu  a d m in i s t r a c y jn y m ,  k a r n o - a d ­
m in is t ra cy jn y m ,  p rz y m u s o w y m  w a d m i ­
n is t rac j i  i w y w łaszczen io w y m , p rzep isy  
związkowe,  o rz e c zn ic tw o  N. T. A. I wy­
ja ś n ie n ia  Min. S p ra w  W ew n ę trzn y ch .  L u ­
blin 1937 r., s t r o n  308. N a k ład e m  a u to ra .

W ydaw nic tw o  z aw ie ra  t e k s ty  p r z e ­
p i só w  w y szc ze g ó ln io n y c h  w p o d ty tu l e  
i uwagi a u to r a .

Kuiasiebomki Wojciech: I odstawy naro­
dowego puyladu na świat. W arszaw a  
1937 r., s t r o n  30. W ydaw nic tw o  n a ro d o -  
wo ra d y k a ln e  „Falangi" .

M an dzlj M ichał mgr, radca ul Urzędzie  
W ojetcódzkim Kieleckim'. Ustrój i dzia ła l­
ność samorządu terytorialnego w Polsae.
Kielce 1938 r„ s t r o n  47. D ru k a rn ia  J a n a  
Ł ęsk ie g o .

W b r o s z u r z e  p rz e d s ta w ia  a u t o r  w 
s p o s ó b  p o p u la r n y  c a ło k sz ta ł t  o b e c n e g o  
u s t r o ju  p o s z c z e g ó ln y c h  szczebli  s a m o ­
r z ą d u  t e r y t o r i a l n e g o  i j eg o  z a k r e s u  d z ia ­
łania .

Orłow icz M ieczysław  dri Turystyka na 
Polesiu. P r o to k o ł  1 Z jazdu  T u r y s ty c z ­
n e g o  o d b y te g o  w P iń sk u  5 i 6 c ze rw ca  
1936 r. W arsz a w a  1938 r„ s t r o n  138. N a ­
k ład e m  M in is te rs tw a  K o m u n ik ac j i .

W y aaw n ic tw o  z a w ie r a  p o z a  p r o t o ­
k ó łe m  z jazdu  p rz e d ru k  w y g łoszonych  na 
ty m  z jeźdz ie  r e fe ra tó w  d o ty c z ą c y c h  t u ­
rys tyk i  n a  Po les iu .

O rm icki W isior dr, doc. U. J.: StruktU 
ra dem ograficzna wychodźtwa sezonow e­
go z Ziemi Wileńskiej do Łotwy w roku 
1935. P r a c e  Z ak ładu  E k o n o m ii  K o ln iczej  
U n iw ersy te tu  S te fa n a  B a to r e g o  w Wil­
n ie  p o d  r e d a k c ją  p ro f  d r  W S ta n ie w i ­
cza.  Wilno 1938 r„ s t r o n  17. Sk iad  g łó w ­
ny: K s ięg a rn ia  J .  Z a w a d z k ie g o  w Wilnie, 
ul- Z am k o w a  22.

W wyniku z e s ta w ie ń  i b a d a ń  s tw ie r  
d za  a u t o r  s ta ły  w zrost  e m ig rac j i  s e z o ­
nowej z Ziemi W ileńskiej do  Ł o tw y.  Do 
ro z p ra w y  z o s ta ły  d o łą c z o n e  tab l ica  s t a ­
ty s ty cz n a ,  i lu s t ru ją c a  n a tę ż e n ie  e m i g r a ­
cji w p o sz c z e g ó ln y c h  la ta ch ,  p o c h o d z e ­
nie, wiek, p łeć  e m ig r a n tó w  itp

O siński Junosza Kazimierz'. Polityka
agrarna w P olsce  obrona kraju W a r­
szaw a  1938 r., s t r o n  60. S i t ład  g łów ny 
G rodz isk -M azow ieck i ,  u l .  K o śc iu sz k i  11.

A u to r  dowodzi ,  że  r o z d ra b n ia n i e  
z iem i  wpływa u je m n ie  na  s t a n  o b r o n n o ­
śc i  k ra ju .

Peretiafkow icz Antoni dr, rektor C n iw ersy  
ietu Poznańskiego-. Studia prawnicze. P o z n a ń  
1938 r., s t r o n  VIII -j- 211. Sk ład  g łów ny: 
K s ięg a rn ia  Św. W o jc ie c h a  w P o z n a n iu  
I D o m  Książki Po lsk ie j  w W arsz a w ie .

W k s ią ż c e  z o s t a ły  p r z e d r u k o w a n e  
n ie k tó re  p r a c e  n a u k o w e ,  u m ie s z c z o n e  
u p r z e d n io  p rz ew a ż n ie  w c z a s o p i s m a c h  
n au k o w y ch ,  a  m ian o w ic ie  p r a c e  n a s t ę ­
p u ją c e - 1) T eo r ia  p raw a i p a ń s tw a  H. Kei- 
sena  2) U s ta w a  i sęd z ia ,  p r o b le m  sp o  
lecznej  wykładni u s taw , 3) K ryzys  p a r l a ­
m e n ta r y z m u  i k o n s ty tu c j a  p o lsk a  z r o ­
ku 1935, 4) W ojna  a  id ea  p r a w a  o ra z  
5) J e l l in e k  j a k o  f i lozof  p raw a.  K s iążk ę  
wydał a u t o r z ok az j i  30 lecia  swej p r a ­
cy n a u k o w e j .

Hłsudski Józef-. W walce o niepodle­
głość.  W y b ó r  z p ism . W arsz a w a  1938 r., 
s t ro n  103. N ak ład  G e b e t h n e r a  i Wolffa

J e s t  to  w y daw nic tw o  p o p u la rn e ,  z a ­
w ie ra jące  w uk ład z ie  s y s te m a ty c z n y m  
n ie k tó re  w yją tk i  z p i sm  M a rsz a łk a  J ó ­
zefa  P i ł su d sk ieg o .  P r z y t a c z a m  wyjątki 
z g ru p o w an ia  w c z te re c h  ro zd z ia łach ,  do  
tyczą :  1) Leg ionów , 2) o b ro n y  Po lsk i
w la ta c h  1919—1920, 31 p o w s ta n ia  s ty c z ­
n io w e g o  o ra z  4) dzieci.  W y b ó r  t e n  z o ­
s ta ł  z a tw ie rd z o n y  p rz e z  M in is te r s tw o  
W. R. i O . P, ja k o  k s ią żk a  do  lek tu ry  
i b ib l io tek  w sz k o ła c h  o ra z  do  u ż y tk u  
ośw ia ty  p o zaszk o ln e j .  Do w y d aw n ic tw a  
d o łą c z o n o  o d b i tk ę  fo to g ra f ic z n ą  M a r­
sza łka  J ó z e f a  P i łsu d sk ie g o  z lal o s t a t  
m c h .
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Spiss Tadeusz dr. Baz trzeba  powie­
dzieć prawdę, U p a d e k  spó łdz ie ln i  r z e ­
szo w sk ich  w rz ec zy w is ty m  świet le .  W ar 
sz a w a  1938 r., s t r o n  8d. N a k ła d e m  a u ­
to ra .

Starczew ski J  ■ i Konopnicki /• dr’. Ma­
teria ły  o organizacji i dziali ności wy­
działu opieki »połet r.ndj i zdrowia pu­
blicznego zarządu miejskiego w m  st. War­
szawie Rok b u d ż e to w y  1936/37. W a rsz a ­
wa 1937 r„, s t r o n  310. B ib lio teka  wy­
dz ia łu  op iek i  sp o łe c z n e j  i zd row ia  p u ­
b l i c z n e g o —z a rz ą d u  m ie jsk ieg o  w m. s t  
W arszaw ie  n r  6

M ate r ia ły  z a w a r te  w w ydaw nic tw ie  
z o s ta ły  p o d z ie lo n e  na  s z e ś ć  c zęśc i .  W c z ę ­
ści I p rz e d s ta w io n a  je s t  o rg a n iz ac ja  
m ie jsk ie j  s łużby op iek i  sp o łe c z n e j  i z d r o ­
wotne j,  w częśc i  II— w s p ó łp ra ca  czynnika  
o b y w a te l s k ie g o  z m ie j sk ą  s łu ż b ą  o p i e ­
k u ń c zą  i z d ro w o tn ą ,  w c zę śc i  III— k o o r ­
d y n a c j i  akcj i  o p iek u ń c ze j ,  w częśc i  IV — 
d z ia ła ln o ść  mie jskiej  s łu żb y  o p iek i  s p o ­
łeczne j ,  w c zę śc i  V— d z ia ła ln o ść  m ie jsk ie j  
s łużby z d ro w ia ,  w częśc i  VI—d z ia ła ln o ść  
w yd aw n icza  o ra z  a k c ja  p ra so w a  i r a d io ­
wa. D o w ydaw nic tw a  z o s ta ła  d o ł ą c z o n a  
m a p a  i lu s t ru ją ca  p o d z ia ł  m . st .  W a r s z a ­
wy n a  o k rę g i  o p i e k u ń c z e

S taszew ski J a n u sz: Przeszłość  wojenna 
Śląska. Z 4 m a p a m i .  K a tow ice  1938 r., 
s t r o n  46. C en a  zt 2. ( .P o l s k i  Ś ląsk" ,  nr  35).

A u ro r ,  h i s to ry k  w o jsk o w o śc i ,  d o ­
c e n t  U n iw e rsy te tu  P o z n a ń sk ie g o ,  d a je  
w św ieżo  wydanej  b r o s z u r z e  zwięzły 
i po g ląd o w y  za ry s  dz ie jów  w ojennych  
Ś lą sk a  o d  p o c z ą tk u  o k r e s u  P ia s to w sk ie ­
go aż  po  c z a sy  w s p ó łc z esn e .  Z n a jd u je ­
m y  tu c h a r a k te r y s t y k ę  walk p o lsko -cze-  
sk o -n ie m ie c k ic h  za  Piastów, op is  n a jazd u  
M ongo łów , wojny w o k r e s ie  z a b o ru  c z e ­
sk ieg o ,  w szy s tk ie  walki z o k r e s u  władz­
twa H a b sb u rg ó w  aż d o  wojny s ied m io -  
'e tn ie j ,  a  w re sz c ie  o p is  w o jen  w w ieku  
XIX i XX aż d c  p o w s ta ń  g ó rn o ś lą s k ic h  
w łączn ie .

Tauienschlag R a fa ł  dr, prof. I niu). Ja­
gieł. i K ozubski W łodzim ierz dr, prof. U ni­
wersytetu J P. Historia 1 instytucje rzym 
sk iego prawa prywatnego. W y d an ie  d r u ­
gie,  p o p ra w io n e  1 ro z sz e rz o n e .  K raków — 
W arszaw a  1938 r„ s t r o n  318. Sk ład  głów­
ny: K s ię g a rn ia  P o w sz e c h n a .

K s ią ż k a  t a  j e s t  p o d rę c z n ik ie m  uni- 
w e rsy re ck im .  Dzieli  s ię  o n a  na  dwie  c z ę ­
ści.  C zęść  p ie rw sza  o b e jm u je  h is to r ię  
i ź ró d ła  r z y m s k ie g o  prawa,  c zę ść  d ru g a  
zaw ie ra  w ykład  s y s t e m u  prawai r z y m ­
sk ieg o

Tylbor S tan isław  dr, adw okat: UstaWS
0 likwidacji mienia opuszczonego. K o ­
m en ta rz .  K s ięgarn ia  P o w sz ec h n a  W arsz a ­
wa, pl. N a p o le o n a  I. S t r o n  130.

B ro sz u ra  o m a w ia  g e n e z ę  i losy p r o ­
je k tu  rz ą d o w e g o  i p o d a je  t e k s t  u s ta w y  
o ra z  k o m e n ta rz  sy s te m a ty c z n y ,  w k t ó ­
ry m  a u tn r  o m aw ia  z a k r e s  l ikwidacji  m ie ­
nia  o p u s z c z o n e g o ,  wpływ u s ta w y  likwi­
d a cy jn e j  na  p o ło że n ie  p ra w n e  m ie n ia  
o p u sz c z o n e g o ,  p o s t ę p o w a n ie  władz a d m i ­
n i s t r a c y jn y c h  o ra z  p o s tę p o w a n ie  s ą d o w e  
w ty ch  sp raw ach ,  p rz y zn a n ie  s p a d k u  t u ­
dz ież  p rz e j ś c ie  w łasnośc i  na  S k a rb  lub 
zw iązek  sa m o rz ą d o w y .  W k o ń c u  b ro sz u  
ry z a m ie s z c z o n o  sko row idz  rzeczow y .

Zalew ski S tanisław  Ewolucja kredytu 
Jldgc terminowego ziem skiego w P o lsce .  
W arsz a w a  1938 r,, s t r o n  219. In s ty tu t  W y­
daw niczy  „B ib l io tek a  Polstca".

J e s t  to  ro z p ra w a  d o k t o r s k a  p rz y ję ta  
p rzez  ra d ę  wydz ia łu  p raw a  U n iw e rsy te tu  
J ó z e f a  P iłsudsk iego .  Dzieli s ię  o n a  na 
5 rozdzia łów , w k tó ry ch  a u to r  o m aw ia  
ko le jn o :  k re d y t  d łu g o te rm in o w y  z iem sk i  
d o  1914 r„  ten ż e  k re d y t  w c z a s i e  wojny
1 inflacji,  n a s i ę p n ie  po  unifikacji  w alu­
ty, z ag a d n ie n ie  o d d łu żen ia  o ra z  e ta ty z a -  
cji d łu g o te rm in o w e g o  k r e d y tu  z iem  
sk ieg o .

C Z A S O P I S M A
Archeion. - W a rsz a w a  ( c z a s o p i s m o )  

n r  XV. Tadeusz M anteu ffe l:  B rak o w an ie  ak t  
w świetle  a n k ie ty  M ię d z y n a ro d o w e g o  In­
s t y t u tu  W s p ó łp r a c y  U m ysłow ej .  W ojciech  
Hejnosz: Kilka uwag  o a rc h iw is tac h  i bi­
b l io te k a rz a c h .

Czasop mo techniczne. Lwów. d w u ­
ty g o d n ik  nr 8. I n i .  M rom llński R ■ i inż. 
W ardza ła  J R o z b u d o w a  s ieci  k a n a l i z a ­
cy jne j  m ia s t a  Lwowa od  ro k u  1935.

Drogi Polski. W arszaw a,  m ie s i ę c z ­
nik n r  5. A . J. W o jly n a : N a d m ia r  u izę d -  
ników.

Front Zachodni. W arszaw a,  m ie s i ę c z ­
n ik  n r  5. Zh. Qoliszewski: „ L o s y  n a ro d u  
n i e m ie c k ie g o  r o z s t r z y g n ą  się  n a  w s c h o ­
dzie" .  S t .  P  S ta rz y  czy m łodzi?

Gazeta Sądowa Warsza_ska. Wai sza 
wa, ty g o d n ik  nr 19. Leon Ltchtszajn: Walka 
z p r z e s t ę p c z o ś c i ą  n ie le tn ich  w Anglii.

Gic l  Prawa. Lwów, m ies ięczn ik  nr 
3— 4. Dr J e r zy  Sztykgo ld: Luki w p raw ie
a h ip o te z a  p o d s ta w o w a  w „czy s te j  teo r i i  
p ra w a "  K e lsena .

Glos sądownictwa. W arszaw a ,  m ie ­
s ięczn ik  n r  5. 5 .  W ołyński: Nowa s o w ie c ­
k a  u s ta w a  m ie sz k a n io w a .



752 B I B L I O G R A F I A Nr  SI

Go3podarka Narodowa. W arszaw a ,  
d w u ty g o d n ik  nr 9. J ó z e f  Gwacki: P o ­
w s z e ch n y  o b o w ią ze k  w o jskow o  - gospo-  
d a rcz y .  c. k •• P o z io m  cen.

N -tz a  przyszłość.  W arszaw a,  m i e ­
s ięczn ik  nr LX. Franciszek Unger'. Walka 
C zech ó w  z b o ś o o ł e m .

Polski proces  cywilny. W arszawa, 
d w u ty g o d n ik  nr 9 —  10. Marian L isiew slJ: 
U z n a n ie  w P o l s c e  wyroków z a g ra n ic z ­
n ych  (c. d.).

Przegląd Intendeucki. W arszaw a,  
k w ar ta ln ik  n r  2. Mjr- int. S tan isław  Śliwo- 
P ro d u k c ja  I sp o ży c ie  m ię sa  w P o ls c e  
w la ta c h  1931— 1935.

Przegląd mierniczy. W arsz a w a  n r  4 
I n ż .  S tan isław  K lu in ia k : Z ag a d n ie n ie  u r z ą ­
d zen ia  wsi ze  sz c ze g ó ln y m  u w z g lęd n ie ­
n iem  p lan o w an ia  osiedli .

P rzeg iąć  organizacji. W arsz a w a ,  mie- 
s 'ę c z n ik  n r  5. Dr. P iotr M acewicz: Psy-
c n o lo g ic z n y  a s p e k t  p ra c y  a p sy c h o te c h -  
n ika.  W ł. B.: M ie js c a  p rz ec h o w a n ia  akt.

Przegląd policyjny. W arsz a w a ,  d w u­
m ie s ię cz n ik  nr 3. H U oid  R a liszcza k , nkom.-. 
Luki w u s ta w o d a w s tw ie  w sp raw ie  dzieci 
n ie le tn ich .  H enryk Źołioroski: W yja łowien ie  
w r a m a c h  po lityk i  k rym inam ej .  W ito ld  
M akow ski, nkom.: Uwagi o  w y chow an iu
p o l ic jan ta .  S te fa n  Irb a ń sk i, pkom : Walka 
z w łó c zę g o s tw e m .

Przegląd samorządowy. Kraków, m ie ­
s ięczn ik  n r  5. P rof. dr Szczęsny W achholz: 
K o m u n izm  (b o l sz ew iz m l  a z a g a d n ie n ie  
u s t r o |u  (o ln e g o .  Inż. A . K aczyński:  B u d o ­
wa w o d o c iąg ó w  g raw itacy jn y ch  na P o d ­
halu.

Przegląd współczesny. W arszaw a,  
m ie s ię c z n ik  nr 5. M aciej Loret: Poli tyka  
w ioska  a m o c a r s tw a  1928— 1935.

Ruch prawniczy, ekonomiczny i Socjo­
logiczny. P o z n a ń ,  kw arta ln ik  n r  2. Dr. 
f ln d r z e j  M y c ie h k i '■ O n a d rz ę d n o śc i  p o l­
skie j  u s ta w y  kw ie tn iow ej .  Dr. J l l fr e d  Oha- 
nowicz, prof.: U chylen ie  s ię  od  sk u tk ó w  
p ra w n y ch  ośw iad czen ia  woli w k o d e k s ie  
z o b o w iąz ań .  Dr. Bronisław Stelm achow ski, 
prof.: E g z e k u c ja  w sp ra w a ch  sp ad k o w y c h  
na  z ie m ia ch  m o c y  o b o w iązu jące j  n i e ­
m ie c k ie g o  k o d e k s u  cywilnego.  Bohdan  
W asiutyńshi, p r o f : W ła sn o ść  d ró g  publ icz ­
n y c h .  Dr Tadeusz B rzeski, prof.: Publ i ­
c y s ty k a  g o sp o d a rc z a .  Dr. Ignacy Czum a,

prof.: O s k a m o w o ś c i  Po lsk i  w d o b ie  ro z ­
b io rów .

Samorząd. W arszaw a ,  ty g o d n ik  n r  19, 
W . Q.: W o b ec  n a d w y że k  b u d ż e to w y c h .  
L . M .: Łączen ie  g m in n y c h  k a s  p o ż y c z k o  
w o -o szc zę d n o śc io w y ch  przy  k o m asac j i  
gm in.

Samorząd m>eiskl. W arszaw a ,  d w u ­
ty g o d n ik  n r  9. D ,. S t .  L iterek:  P ro f i lak ­
ty k a  sp o łeczn a .  Adam  Próchnik: S a m o ­
rząd  a z a g a d n ie n ie  h is to r i i  r e g io n a ln e j .  
S tan isław  R udzińsk i:  G ru n ty  g r o m a d z k ie  
w m ia s ta c h .  Nr 10. Z a g a d n ie n ia  g o s p o ­
d a r c z e  m ia s t  na  o b s z a rz e  c e n t i a ln e g o  
o k rę g u  p rzem y sło w eg o .

Wiedza i życie. W arszaw a  nr 4. S ta ­
nisław  R ych liń s /f:  P o l i ty k a  s p o łe c z n a .

L’architecture  d'aujourd’hui M ie­
s ię cz n ik  nr 3 p o św ię c o n y  a r c h i te k tu r z e  
b ib l io tek .

La revue do droit publie e t  de la 
Science  pohtiąue en France e t  a 1’etran-  
gei*. Paris,  kw ar ta ln ik  n r  1. P. Duclos dr.: 
L’a c c e s s io n  d es  n a tu r a l i s e s  a u x  fon- 
c t io n s  p u b ! iq u es  e t  le d ro i t  f ranęa is .  G 
Jeze et R . Bonnard: R e sp o n sa b i l i t ć  pecu- 
n ia i re  d e  l’e t a t  p o u r  p re ju d ice  c a u s ć  
p a r  u n e  lol g enóra le .  La g re v e  d a n s  les  
s - r v i c e s  pub lics .

Gasschutz und Luftschutz. Berlin, 
m ie s ięczn ik  nr 4. Der d e rze i t ige  S ta n d  
d e s  ziwilen L u t t s c h u tz e s  in E ng land  
Ein d a n is c h e s  L u f t s c h u lz g e s e t z

Reich yerwaltungnblatt. Berlin, ty ­
g o d n ik  n r  17 Dr Nass: Uber d ie  B ed eu  
tu n g  v o n  T h eo r ie  und  P rax is  fur d ie  
Po l ize i re fo rm  in G r o s s d e u is c h la n d .  Dr F  
Thiel: H u n d n a c u n g  d e r  B aupolize i  Nr 18. 
Dr W . Anderssen: Die r u r r a m s c h e  Verfas-  
su n g  v o m  24 Fe.bruar 1938. Nr 19. Dr Fic- 
ker: Die F a m i l i e n re c h t sn o v e l le  vom  12 
n p r l l  1938. D r H . H offm ann: D as R ech t  
de r  Rresse

Schmollersjahrbueh fUr Gesetzgebung  
V.r*altung und Volkswirtschaft im Deu- 
tsehen  Reiche. M u n ch en — L eipz ią .  n r  2. 
D r W . Loforet: F ra g e n  d e r  S e lb s tv e r -  
w e l tu n g .

Zeitschrift  fil - O eteuropaischesrecht.
Berlin, m ie s ięczn ik  nr 9. Prof. P . Stainoo: 
Das bu lg ar isch e  'fcah lgese tz  v o m  22 
O k to b e r  1937. D r K. Reinold: Die r e ch t -  
l iche Ste!Iunq d e r  B u s l a n d e r  im tsc h e -  
c h o s lo w a k is c h e n  Erwei b s leb en .

D rukarn ia  G az. Adm . i P . P., W arszaw a , T ręb ack a  11.


